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Czechosłowacja złoży hołd 
Generalissimusowi Stalinowi 
w 70-lecie Jego urodzin 


PRAGA (PAP). Na ostat- 
nim posiedzeniu gabinetu cze- 
chosłówackiego premier Zapo- 
* tocky złożył oświadczenie na- 
stępującej treści: 


„Wielki przyjaciel naszego 
narodu J. W. Stalin ukończy w 
przyszłym miesiacu 70 lat ży- 
cia, Sądzę, że nie potrzebuję 
tu mówić o tym wszystkim, 
co naród nasz zawdzięcza 
Stalinowi. Dzień urodzin na- 
szego Wielkiego Przyjaciela i 
Nauczyciela da całemu ludowi 
naszej Republiki sposobność 
do wyrażenia mu swej nie- 
szali miłości i wdzięczno- 


Inaugurujemy Dni Przyjaźni 
Czechosłowacko Radzieckiej, w 
€liggu których będziemy obcho 
dzili . próca dnia urodzin 
Stalina również rocznicę Wiel 
kiej Rewolucji Październiko - 
wej, bez której nie byłoby na- 
szej niepodległości. Wszystkie 
nasze partie polityczne, zjed- 


noczons w odrodzonym Fron- 
cie Narodowym, oraz wszyst- 
kie nasze organizacje masowe 
uczestniczą w tych doniosłych 
uroczystościach. Komitet Cen- 
tralny odrodzonego F'rontu Na 
rodowego organizuje zbieranie 
"odpisów pod adresem z ser- 
decznymi pozdrowieniami, któ 
ry przesłany zostanie Genera- 
lissimusowi Stałinow: w imie- 
niu narodów Czechosłowacji. 
Również my, członkowie rzą 
du Republiki czechosłowackiej 
podpisujemy dzisiaj ten uro - 
czysty adres. Podpisujemy go 
w poczuciu szczerej wdzięczno- 


ści i najwyższego podziwu dla. 


olbrzymiego dzieła, które zwią- 
zane jest z imieniem Wielkie- 
go Stalina, 

Prezydent Republiki Gott- 
wald podpisał adres do Gene- 
ralissimusa Stalina w swej re 
zydencji Lany. Adres podpi- 
sali również członkowie Prezy 
dium Zgromadzenia Narodowe 
go. 


Belgrad — centrum dywersji 


i wywiadu USA w krajach 
Europy Wschodniej 


MOSKWA (PAP). — Agen- 
cja TASS donosi z Paryża: 

onferencja przedstawicieli dy 
plomatycznych USA w krajach 
europejskich rozważa problem 
zorganizowania środków „pro- 
Pagandy specjalnej" w krajach 
Europy Wschodniej. 

Dla kierowania tą, propa- 
gandą — jak stwierdzają do- 
brze poinformowane koła, — 
tworzy się ośrodek w Belgra- 
dzie. Ośrodkiem tym kierować 

ędzie akredytowana w Bel- 
gradzie ambasada St. Zjedno- 
czonych. 

Władze amerykańskie prze- 
znaczają na finansowanie ru- 
chów podziemnych w rozmai- 
tych krajach Europy Wschod- 
niej kwotę 10 milionów dola- 
rów. W krajach Europy 


riuszy, wyszkolonych przez fe- 
deralne biuro wywiadu ame- 
rykańskiego, Formalnie emisa- 
riusze ci będą piastować sta- 
nowiska dyplomatyczne atta- 
ches USA. 


Kandydaci na tych emisa- 
riuszy pochodzą z krajów, do 
których teraz skieruje się ich 
na nową „pracę“ pod zmyślo- 
nymi nazwiskami i oczywiście 
władają językiem kraju „swej 
pracy“. 


W dobrze poinformowanych 
kołach twierdzi się, że Depar- 
tament Stanu USA zwróci się 
do rządów krajów Ameryki 
Łacińskiej o ustanowienie sy- 
stematycznego kontaktu ich 
przedstawicieli _ dyplomatycz- 
nych z przedstawicielami dy- 


plomatycznymi USA — celem 
„wspólnej walki z komuniz- 
| mem“. í 


Wschodniej belgradzkie cen- 
trum szpiegowsko - propagan- 
owe ma mieć swoich emisa- 


Konferencja „okrągłego stołu“ 
przypieczętowała system ucisku 


w Indonezji 


HAGA (PAP). 2 b. m. zakoń] porozumień finansowych i go 
Czyły się w Hadze obrady t.| spodarczych wynika, „że Holan 

+ konferencji „okrągłego | dia kontrolować będzie całą e- 
stoły" w sprawie Indonezji. Po konomiczną i finansową po- 
wzięte na konferencji decyzje | litykę Indonezji. Rząd Stanów 
wladczą, iż celem organizato- Zjednoczonych Indonezji obo- 
w konferencji było utrwale-| wiązuje się zapłacić Holandii 
mie systemu niewoli w Indone- | długi w sumie 4500 miln. gul- 
zji, która pozostać ma pod jarz | denów. 

"m imperialistów amerykań-| W sprawach wojskowych po 

- holenderskich. SR ore, że RE kon- 
Na konferencji zawarto gze| trolować będzie całkowicie si- 
er porozumień i ogłoszono | Y Zbrojne Indonezji. 
ekst tymczasowej konstytucji Walki w Indonezji 
Przyszłych t. zw. Stanów Zjed HAGA (PAP). — Dziennik 
tą jpych Indonezji. Zgodnie z| „De Waarheid“ donosi, że we 
eso nstytucją „Stany Zjedno- wschodniej części Jawy trwa- 
dą ne Indonezji obejmować bę | ją walki pomiędzy oddziałami 
sze Republikę Indonezyjską i| holenderskimi A wojskami in- 
wwo państw marionetkowych | qonezyjskimi. 
lat W dh PASACH Wojska indonezyjskie zaata- 

A kowały miasto Blitar i zadały 

ati konferencji uchwalono | wojskom holenderskim dotkli - 
a tut Federacji Holendersko- | we straty. Doszło także do po- 
dęgonezy jskiej, głową  której| tyczek na wyspie Celebes. 
Pe zie królowa _helenderska.| Dzienniki donoszą, że liczni żoł 
Zjos nierze holenderscy z armiii ko 
pz cdn lonialnej przechodzą wraz z 
pr. wane będą _ faktycznie| bronią na stronę wojsk indo- 
~ =z Holandię. Z zawartych | nezyjskich. 


m m | 


granicami kraju Stany 
oczone Indonezji repre - 


Irybuna Ludu 


WARSZAWA — SOBOTA, 5 LISTOPADA 1949 R. 


Twórczy entuzjazm w ZSRR 


wzbudziły hasła KCUWKP(b) 


Robotnicy Moskwy inicjują nową formę współzawodnictwa 


dla uczczenia 32 rocznicy Rewolucji Październikowej 


MOSKWA (PAP). Hasła KC WKP(b) poświęcone 
32 rocznicy Wielkiej Rewolucji Socjalistycznej wywołały 
ogromny entuzjazm wśród milionowych rzesz pracujących 
ZSRR. We wszystkich zakładach przemysłowych i przedsię- 
biorstwach odbyły się masowe zebrania, na których omówio- 


no znaczenie rzuconych haseł. 
wali na hasła KC WKP(b) 


Robotnicy radzieccy zareago- 
dalszym wzmożeniem wysiłków 


produkcyjnych i zwiększeniem tempa pracy, 


Delegacja 
radzieckiego Świata 
kulturalnego 


w Warszawie 


W związku z „Miesiącem 
Pogłębienia Przyjaźni Polsko - 
Radzieckiej", przybyła do 
Warszawy w dniu 8 b. m. dele 
gacja Wszechzwiązkowego 
Tow. Łączności Kulturalnej z 
Zagranicą (WOKS). 


W skład delegacji weszli: 
prof. Borys Grekow — histo- 
ryk, członek Akademii Nauk 
ZSRR, laureat Nagrody Stali- 
nowskiej, który przybył wraz 
z małżonką, dr nauk rolni- 
czych — P. Pogrebniak 
członek Akademii USRR, G. 
Aleksandrow — reżyser filmo 
wy, laureat Nagrody Stali- 
nowskiej, dr J. Wekau — se 
kretarz Gruzińskiej Akademii 
Nauk, poeta białoruski Mak- 
sim Tank — laureat Nagrody 
Stalinowskiej oraz I. Newski 
— sekretarz delegacji. 


Gości powitali na dworcu: 
w imieniu Tow. Przyjaźni Pol- 
sko - Radzieckiej prezes To- 
warzystwa, tow. minister 
Świątkowski į sekretarz gene- 
ralny Tureniec. Z ramienia KC 


PZPR przybył tow. J. Al- 
brecht. 

Na dworcu obecny był rów- 
nież ambasador ZSRR — Le- 


biediew i radca Kuźniecow. 


Otwarcie wystawy 
radzieckiej książki 


lekarskiej 
W dniu 3 bm. w gmachu 
Państwowego Zakładu Higie 


ny odbyło się uroczyste otwar 
cie wystawy radzieckiej książ- 
ki lekarskiej. ? 

Na uroczystość przybyli, mi 
nister zdrowia, dr T. Michej- 
da i wicemin. zdrowia dr 
Sztachelski, 

Po zagajeniu uroczystości 
przez dyrektora PZH prof. 
Przesmyckiego, przemówił wi- 
ceminister Sztachelski, podkre 
ślając wysoki poziom nauki i 
medycyny radzieckiej, 

Mówca wskazując, że Zwią- 
zek Radziecki wydaje znacz- 
nie więcej książek, niż najbar- 


dziej rozwinięte gospodarczo 
państwa kapitalistyczne, 


stwierdził, że w dziedzinie wy 
dawnietw lekarskich wyso- 
kość nakładów wzrosła z 
1.600.000 egzemplarzy w ro- 
ku 1913, do 16.600.000 w r. 
1946. 

Dzieła lekarskie w ZSRR ra 
prezentują wysoki poziom i 
wspaniały dorobek medycyny 
radzieckiej. 

„Książki radzieckie 
stwierdził wiceminister — 84 
pomocą w naszej pracy nad 
włączeniem nauk lekarskich w 
dzieło budowy socjalizmu w 
Polsce", 


Budowa trasy „„Północ- Południe" 


Pra 


polem 


10: 


budni, z rzy bud wie nowej trierii komunikacyjnej w Warszawie, trasy „Północ —Po- 
8 szybko posiępują naprzód. Na zdjęciu brukowanie odcinka trasy 


za Anno- 


Fot: AAF 


Nowym przejawem patrio- 
tycznej inicjatywy ludzi ra- 
dzieckich jest opublikowany 
ostatnio list zbiorowy robotni- 
ków 88 przedsiębiorstw Mo- 
skwy do Generalissimusa Sta- 
lina. Robotnicy ci zapowiada- 
ja nową formę współzawod- 
nictwa socjalistycznego. 


Załogi 88 zakładów mo- 
sklewskich zobowiązują się, 
drogą bardziej racjonalnego 
rozplanowania urządzeń fabry 
cznych oraz zwiększenia po- 
wierzchni wytwórczej, oddać 
do użytku w tych 88 zakła- 
dach przeszło 130 tys. no- 
wych metrów kwadr. powierz- 
chni. W tym celu mają byé u- 
ruchomione linowe środki 
transportu, służby pomocni- 
cze mają być przeniesione po- 
za obręb głównych oddziałów 
fabrycznych a system taśmo- 
wy ma być rozszerzony. WSzy- 
stko to umożliwi dodatkowe 
zwiększenie produkcji tych za- 
kładów o sumę przeszło mi- 
liarda rubli. 


Robotnicy moskiewscy wzy- 
wają załogi wszystkich zakła- 
dów przemysłowych do wzię- 


cia udziału w tym 
współzawodnietwie. 
Artykuł wstępny 
„Prawdy* o hasłach 
KC WKP(b) 

MOSKWA (PAP). W arty- 
kule. wstępnym, poświęconym 
hasłom KC WKP(b), ogłoszo- 
nym w związku ze zbliżającą 
się 32 rocznicą Rewolucji 
Październikowej dziennik 
„Prawda“ pisze m. in., że ha- 
sła te odzwierciedlają wielkie 
zwycięstwa, odniesione w mi- 
nionym roku przez naród re- 
dziecki į wszystkie miłujące 
wolność narody, walczące o 
pokój, o demokrację, o socja- 
lizm. Wysuwają one zarazem 
nowe zadania w dziele budow 
nietwa komunizmu. 
Kraje demokracji ludowej 

Polska, Czechosłowacja, 
Bułgaria, Rumunia, Węgry i 
Albania — stwierdza „Praw- 
da“ — osiągnęły wybitne suk 
cesy w budownictwie gospodar 
czym i kulturalnym. W przeci 
wieństwie do marshallow- 
skich krajów Europy zachod- 
niej, pogrążających się coraz 
bardziej w odmęty nowego 
kryzysu gospodarczego, kraje 
demokracji ludowej skutecz- 
nie wprowadzają w Życie pla- 
ny odbudowy i rozwoju go- 
spodarki narodowej. 

Ciesząc się z sukcesów kra- 
jów demokracji ludowej, lu- 
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nowym 


W walce o przekroczenie planów 
Huta „Batory“ wykonała 


plan roczny 


Dalsze sukcesy górników 
Mobilizacja wysiłków w kierunku zakończenia planów pro 
dukeyjnych przez poszczególne zakłady pracy i gałęzie prze- 
mysłu przynosi wciąż nowe osiągnięcia. 


Załoga huty „Batory“ zreali- 
zowała 3 bm. o godz. 11 plan 
roczny na 58 dni przed przewi 
dzianym terminem, a na 7 dni 
przed ustalonym terminem 
przez załogę. 


Wspaniałe osiągnięcia uzy- 
skali hutniecy dzięki uspraw- 
nieniu techniki pracy przez ra- 
cjonalizację i współzawodni- 
ctwo, które objęło 95 proc. za- 
łogi. 


Walkę załogi huty „Batory“ 
o przedterminową realizację 
planów produkcyjnych charak= 


teryzuje podniesienie wydajno” 


ści w ciągu bież. roku o 15 
proc., skrócenie przeciętnego 
czasu wytopu wysokowartościo 
wej stali, oraz przekraczanie 
miesięcznych planów produk- 
cyjnych w ostatnim okresie o 
około 30 proc. 


W roku bież. zastosowano 
ogółem 120 nowych pomysłów 
racjonaNzatorskich, których e- 
fekt oszczędnościowy wynosi 
300 milionów złotych w stosun- 
ku rocznym. 


Na czoło hutników rywalizu- 
jących o jak najwyższe prze- 
kroczenie normy wysunęli się 


czny. Łączna wartość produkcji 
osiągnęła sumę 118.372.916 zł 
według cen z 1937 r. 


Spółdzielczość 
przekracza plany 


Centrala Spółdzielni Pracy 
i Centrala Spółdzielni Wytwór 
czych „Solidarność“  zameldo- 
wały o wykonaniu rocznego pla 
nu produkcji i obrotów przez 
wszystkie spółdzielnie, zorgani- 
zowane w tych  centralach. 
Plan wykonany został na kilka 
dni przed terminem, ustalonym 
dla uczczenia rocznicy Rewo- 
lucji Październikowej, 


W szczególności przekroczo- 
no znacznie plan produkcji ar- 
tykułów, objętych narodowym 
planem gospodarczym, jak od- 
lewy żeliwne, mydło, tkaniny 
bawełniane, jedwabne i Iniane, 
odzież, bielizna, obuwie skórza- 
ne oraz wata. 


_ Ilość w parze 


z wartością 
Do dnia 2 bm. zakłedy pod- 
ległe Zjednoczeniu  Włólden 


Sztucznych zrealizowały rocz- 
ny plan produkcji zarówno pod 
względem ilościowym, jak i 


Organ KC 
Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej 


WYDANIE F CENA 5 Zm 


Święto kopalni „Generał Zawadzki* 


Jak już podawaliśmy, w dniu 30.X br. kopalnia „Generał Zawadzki“ przedtermine- 
wo wykonała plan trzyletni. Na zdjęciu brygada górnicza, która wydobyła ostatni 
wózek węgla w ramach planu trzyletniego: Stamsław Wojciechowski, Józef Ra- 
kowski, Roman Zawadzki, Franciszek Blaut, Jan Cichopek. Po środku, w jasnym 


płaszczu przewodniczący Zw. Zaw. Górników, tow. Czerwiński, obok stoją tow. dyw, 
Wątorek, tow. wicedyrektor Chmiel, sekretarz organizacji PZPR, tow. Kopyte 
i przewodniczący Rady Zakładowej, tow. Chruściel Fota AR 


W przeddzień rocznicy Wielkiego Października 


Robotnicy polscy życzą dalszych 
sukcesów krajowi socjalizmu 


my w ciągu teg» krótkiego 
czasu wznieść potrzebne budo- 
wle, uruchomić urządzenia i na 
miejscu ruin stworzyć wartko 
pulsujące życie. 

Czerpiąc doświadczenia = 
Waszego współzawodnictwa 
pracy, odbudowaliśmy 90 krh 
torów, wybudowaliśmy 13 wia- 
duktów, 2 mosty stałe na O- 
drze, dzięki czemu uzyskaliśmy 


Manifestując gorące uczucia przyjaźni dla bratnich narodów 
radzieckich robotnicy wielu polskich zakładów pracy przesy- 
łają w dalszym ciągu w związku ze zbliżającą się 32 rocznicą 
Wielkiej Rewolucji Październikowej listy z pozdrowieniami 
dla radzieckich towarzyszy. Ostatnio listy takie wysłali m. in. 
robotnicy kolejowi warsztatów mechanicznych w Poznaniu, 
robotnicy PZPB w Andrychowie oraz kolejarze węzła szcze- 
cińskiego, ; 


Kolejarze węzła 
szczecińskiego 
pozdrawiają 
kolejarzy radzieckich 


W Szczecinie odbyła się w 
dniu 8 bm. wielka manifesta- 
cja kolejarzy węzła szczeciń- 
skiego, związana z nadchodzącą 
32-rocznicą Rewolucji Paździer 
nikowej, 

Do wielkiej hali sportowej 
przybyło ponad 4 tys. koleja- 
rzy oraz przedstawiciele władz 
szczecińskich, partii politycz- 
nych i społeczeństwa. 

Po obszernym referacie na 
temat Rewolucji Październiko- 
wej i osiągnięć Związku Ra- 
dzieckiego, uczestnicy akademii 
przyjęli wśród długo niemilk- 
nących owacji treść listu do ro- 
botników, inżynierów į techni- 
ków węzła kolejowego Briańsk 
— Łogowski Moskiewsko — 
Kijowskiej kolei żelaznej. 


W liście czytamy m. in.: 
„Z okazji 32 rocznicy Wiel- 


kiej Socjalistycznej Październi- 
kowej Rewolucji, z okazji hi- 
storycznego zwycięstwa odnie- 
sionego przez narody Zw. Ra- 
dzieckiego pod kierownictwem 
partii Lenina — Stalina, któ- 
ra zapoczątkowała nową erę 
socjalizmu — my, kolejarze 
węzła szczecińskiego, przesyła- 
my Wam nasze jak najserdecz- 
niejsze życzenia. 

Nam, kolejarzom węzła szcze 
cińskiego przypadło zadanie 
uruchomienia komunikacji dla 
powiązania Ziem Odzyskanych 
przez port z szerokim morzem 
i światem, stworzenia bazy 
przeładunku towarów pojemno- 
ści milionów ton i pracy dla 
setek tysięcy ludności. 


Porwani jesteśmy Waszym 
entuzjazmem į wiarą 
Wzorując się na Waszym 
przykładzie, na Waszych meto- 
dach i osiągnięciach, zachęceni 
i porwani Waszym entuzjaz- 
mem i wiarą, ufni, że dla na- 
szej klasy robotniczej pod kie- 
rownictwem Polskiej Zjednoczo 
nej Partii Robotniczej nie ma 
rzeczy nieosiągalnej, potrafiliś 


trwałe pełnowartościowe po- 
łączenie ze wschodnią Deiis 
kraju. 

Szczególnym wyczynem było 
wybudowanie i uruchomienie 
przystani promowej dla komu- 
nikacji bezprzeładunkowej Pol 
ska — Szwecja na stacji Odra 
— Port. 

W dalszym ciągu listu kole- 
jarze szczecińscy opisują szcze- 
gółowo swe osiagniecia w róż- 
nych dziedzinach służby kole- 
jowej, które umożliwiły przed- 
terminowe wykonanie planów, 
a szczególnie planu 3-letniego. 

Mamy poważne osiągnięcia 
— stwierdza dalej list — na 
odcinku kulturalne - oświato- 
wym. 

Towarzystwo Przyjaźni Pol- 
sko - Radzieckiej liczy na na- 
szym węźle 2.000 członków. 


Wasze śwłęto 
jest naszym świetem 
Kadrą przodujacą we wszy= 


stkich dążeniach i poczyna 
niach była i jest nasza orga- 
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Bez przyjaźni i pomocy Zw. Radzieckiego 
nie byłoby niepodległej Czechosłowacji 


Przemówienie Prezydenta Gottwałda z okazji Dni Pogłębienia 
Przyjaźni Czechosłowacko - Radzieckiej 


PRAGA (PAP). Z okazji Dni Pogłębienia Peryjaźni Cze- 


przodownicy pracy: W. Janik, 
J. Ernst, A. Gruszka, L. Her- 
ko J. Przybyła i inni. 


wartościowym. 


PPRK realizują 
plany roczne 


Państw. Przedsiębiorstwa Ro 
bót Komunikacyjnych Nr 5 o» 
raz Nr 2 meldują o zakończe- 
niu rocznego planu produkcji. 

W ramach planu załora 


Osiągnięcia przemysłu 
| węglowego 
Załoga kopalni „Walenty- 


Wawel“, podległa Rudzkiemu 
Zjednoczeniu Przemysłu Węglo 


chosłowacko-Radzieckiej, prezydent Republiki Czechoeło- 
wackiej Klement Gottwald wygłosił przemówienie radiowe, 
w którym podkreślił, że bez Wielkiej Rewolucji Socjalistycz- 
nej 1917 r. oraz zwycięstwa Zw. Radzieckiego nad hitleryz- 
mem w roku 1945, nie mogłoby być niepodległej Republiki 
Czechosłowackiej, 


Obchodzimy tak uroczyście | halla 1 fle zlękła się gróźb 
32 rocznicę Wielkiej Socjali- | szantażystów atomowych, dzię 


wego wykonała dnia 3 bm. 
trzyletni plan produkcji, wydo- 
bywając 4.177.060 ton węgla 
kamiennego. 

Załoga kopalni zobowiązała 
się do końca br. wydobyć po- 
nad płan 250 tys. ton węgla. 


* 


Przemysł węglowy wykonał 
plan za październik br. w 
102,6 proc. 


Spośród wszystkich zjedno- 
czeń przemysłu węglowego naj 
wyższe wydobycie uzyskały: 
Rybnickie Zjednoczenie Przem. 
Węglowego — 116 proc., Dą- 
browskie Zjednoczenie — 107 
proe., Gliwickie Zjednoczenie — 
106,5 proe., Bytomskie Zjedno- 
czenie — 104 proc. 


Przemysł drzewny 
wykonał plan roczny 
W dniu 1.X. br. zakłady 

produkcyjne, podległe Central- 


nemu Zarządowi Przemysłu 
Drzewnego wykonały plan ro- 


PPRK Nr b wydobyła 1.735 
tys. kruszywa budowlanego, 
PPRK Nr 2 natomiast zreali- 
zowała plan budowy dróg ko- 
łowych w 103,6 proc. 


Sukcesy zakładów 
w woj. krakowskim 


Załoga Krakowskiej Fabryki 
Urządzeń Komunikacyjnych 
wykonała roczny plan produk- 
cji. Wartość produkcji ponad- 
planowej do końca br. wynie- 
sie 55 milionów zł. 


* 
Załoga warsztatów i portu w 
Płaszowie wykonała roczny 


plan produkcji na 20 dni przed 
terminem, przyjętym w zobo- 
wiązaniu załogi. 


k 
O przedterminowej realiza- 
cji planu rocznego meldują 
Zakłady Przemysłu  Miejsco- 


wego. Plan za rok 1949 wy- 
konano w 112 proc. 


stycznej Rewolucji też dlatego 
— powiedział prezydent Gott- 
wald — że bez przyjaznej po- 
mocy naszego wielkiego sojusz 
nika — Zw. Radzieckiego, cze- 
chosłowackie masy pracujące 
nigdy nie zdołałyby wydrzeć 
władzę z rąk kapitalistycz- 
nych wyzyskiwaczy, nie zdoła” 
łyby ustanowić ustroju demo- 
kracji ludowej i założyć funda 
mentów budowy socjalizmu. 
Jesteśmy również głęboko prze 
konani, że bez opieki ZSRR, 
bez jego przykładu i bez jego 
stałej politycznej i gospodar- 
czej pomocy, państwo nasze 
nie mogłoby zabezpieczyć swej 
niezależności i nie mogłoby 
wstąpić na drogę budowy u- 
stroju socjalistycznego. 


Prezydent Gottwald podkre- 
Ślił następnie, że podczas gdy 
na Zachodzie wskutek planu 
Marshalla pogłębia się wciąż 
kryzys gospodarczy, narody 
Czechosłowacji, która podobnie 
jak i inne państwa demokracji 
ludowej, odrzuciła plan Mars- 


ki bezinteresownej pomocy i 
dzięki opiece ZSRR, poświęca- 
ją wszystkie swe wysiłki po- 
kojowej pracy i patrzą w przy 
szłość ze spokojem, przekona- 
ne, że osiągną swój cel — bu- 
dowę ustroju socjalistycznego. 
Źródłem wiary w przyszłość 
narodu czechosłowackiego jest 
wzrastająca z każdym dniem, 
potęga  antyimperialistyczne- 
go obozu pokoju, którego osto- 
ją jest Zw. Radziecki. 


Następnie prezydent podkre- 
Ślił konieczność zapoznawania 
się z doświadczeniami ZSRR 1 
oświadczył, że Dni Pogłębie- 
nia Przyjaźni Czechosłowacko- 
Radzieckiej powinny być prze- 
de wszystkim okresem inten- 
sywnego poznawania osią- 
gnięć Republiki Rad. Jednym 
ze skutecznych sposobów bę- 
dzie nauka języka rosyjskiego, 
która umożliwi poznanie ra- 
dzieckiej kultury oraz litera- 
tury technicznej i naukowej. 

W zakończeniu swego prze- 
mówienia prezydent Gottwald 


ośwładczył: „W związku z 
dniami pogłębienia przyjaźni 
czechosłowacko-radzieckiej roz 
poczynamy zbieranie podpisów 
pod pismem do naszego wiel- 
kiego przyjaciela, Generalissi. 
musa Stalina x okazji 70-ej 
rocznicy jego urodzin. Jestem 
głęboko przekonany, że każdy 
uczciwy Czech i Słowak, że 
każdy patriota położy swój 
podpis na piśmie, wyrażającym 
naszemu Wyzwolicielowi i O- 
piekunowi, głęboką wdzięcz= 
ność oraz życzenie, by mógł 
jeszcze przez długie lata kie- 
rować Zw. Radzieckim na iego 
drodze do komunizmu, oraz 
przewodzić ludziem pracy ca- 
łego świata w ich walce o trwa 
ły pokój o socjalizm i nieza- 
leżność”, 


DZIŚ _W.NUMERZE: 


ADAM ZEBROWSKI, se- 
kretarz Komitetu Miej- 
skiego PZPR w Łodzi — 
Przemysł łódzki musi wal 
czyć o wykonanie zobo- 

„ Wiązań produkcyjnych 

DR. JULIUSZ GORYŃSKI 
— O nowy typ techniczny 
hudownictwa mieszkanio- 

W. SKULSKA 
A £ — Czy tylko 
ma a (Sprawy samo 

B. M. JAMBHEKAR — Ko- 
AREE Partla Indii 

adzi lud a 
aa © walki o 
TANISŁAW WARDĘGA — 
W sojuszu z ZSRR budu- 
jemy naszą przyszłość 
O c. 


Nr 304 


Anglosasi stosują w ONZ dyskryminację 


wobec krajów demokracji ludowej 


Delegat Polski piętnuje używanie podwójnej miary 
przy przyjmowaniu do ONZ 


Komisja Polityczna kontynuowała dys- | przyjąć do ONZ wszystkie 13 | 
krajów bez względu na ich | 


TRYBUNA LUDU 


w 


Zwycięstwo narodu chińskiego 
wzmacnia światowy obóz pokoju 


Artykuł „Prawdy“ o sukcesach chińskiej armii ludowej 


TEMATY DNIA 


e L4 
»Pogodzili się« 
( W Hadze zakończrły się obra- 
dy t zw. konferencji „okrągłe= 
go stotu“ w sprawie Indonezji, 
w toku których zdradziecka kli- 
ka Hatta zaprzedała Hoien- 
drom niepodległość swego Kra: 


N. JORK (PAP). 


ju. Konferencja uchwaliła t. zw. MET 
5 MOSKWA (PAP). „Zwycięstwo narodu chińskiego jest Prawda“ skazuje, iż Wan£f łoż 150 kl 

konstytucję „Stanów Zjednoczo- 20 92. go | » raw a ws xa2Zzuje, 12 w a zou położone i m na š | A . 

mych Indonezji“ 1 jedno- | zwycięstwem światowego, demokratycznego obozu antyimpe- wyniku ostatnich zwycięstw zachód od Kantonu. Wojska kusję nad przyjęciem nowych członków do ONZ. w SES formę ustrojową. 

cześnie zatwierdziła szereg | rialistycznego, jest zwycięstwem, które ogromnie wzmacnia chińskich wojsk ludowych -=| kuomintangowskie wycofały | dyskusji delegat polski dr Suchy wystąpił przeciwko polityce |  Dejegat Ukrainy popierając 

umów dodatkowych. Najważ- | „4, pokoju i demokracji na całym świecie” w zet Dan A annia kuomintangowska stra- | się w kierunku zachodnim. dyskryminacyjnej, stosowanej przez kraje bloku anglo-amery- | w całej rozciągłości wniosek ra | 

nmiejszą = nich jest db- X. POSSI hi j ym cra EET ak A cja swa FSE 2 Podsta -| Na północny zachód od Szang | kańskiego przeciwko Rumunii, Węgrom, Bułgarii, Albanii | dziecki, stwierdził, że St. Zjed i 

ciążenie Indonezji obowiązkiem | W artykule poświęconym sukcesom chińskiej armii ludowej. | wowe jej siły zostały rozbite, | haju, zestrzelony został bom: | s py dak nota Torth i 1 wniacie radziecki | noczone i Anglia R a do | 
zaś główne zapasy broni zdo- | powiec kuomintangowski. Za- i MOYYENEL PY E oyei LOC M 2 rozszerzenia składu ONZ wy- 


o jednoczesne przyjęcie do ONZ wszystkich krajów, które łącznie przez przyjmowanie 
tych państw, które stanowiły 
by w ONZ posłuszne narzędzie 


ich polityki. 


zapłacenia 4 i pół miliarda gul- 
denów. Holendrzy postanowil 
obciążyć Indonezję kosztami woj 
my kołonialnej. Mimo niezwyk- 


tangowców na rozkaz imperia 
listów amerykańskich. 

W rękach Czang Kai-szeka 
pozostały obecnie jedynie za- 


byte przez armię ludową. 

W ciągu trzech lat wojska 
Kuomintangu straciły przesz- 
ło 5.690.000 żołnierzy oraz ol- 


Rok 1949 wejdzie do histo- 
rii Chin jako rok wielkiego 
zwycięstwa narodu chińskiego, 
osiągniętego w wyniku długo- 


łoga licząca 8 osób wylądowa- 
ła na spadochronach i została 
wzięta do niewoli. Jeńcy o- 
świadczyli, że bombowiec wy- 


złożyły podania o przyjęcie. 
Delegat polski wskazał, że 
St. Zjednoczone dzielą wszyst- 


pokojowych z Bułgarią, Węgra 
mi i Rumunią obietnicę, że bę- 


łego cynizmu tej propozycji — Adna 4 £y4k à AN, : 4 
? „ |trwałej i ciężkiej walki z za-| chodnie i południowo - zachod | brzymie ilości sprzętu wojen- 

pa Ag zed granicznym uciskiem imperiali- iR: prowincje pech Sy nego. a. > startował z wyspy Czou-Szan. kie kraje, które wniosły o przy dą popierały ich wniosek o Dyskusja 

; Najbardziej charakterystyczny stycznym 1 agony reko ER ZE E Ae EA Całkowite rozbicie kontrre- jęcie ich do ONZ, na dwie gru- | przyjęcie do ONZ. | nad sprawą grecką -~ 

może jest punkt stwierdzający: Dziennik po R A msz nan i y et, f i a. or E wolucyjnej *armii kuomintan - Demokratyczne „py, z których pierwsza korzy- Cyniczne przemówienie Wy- N. JORK (PAP). Delegat 

że umowa zawarta w Hadze nie mie enn eronie osis RE A A coż ch zamiejzą, virzyi M gowskiej w Chinach północ- sta z błogosławieństwa St. | głosił delegat USA Cooper, któ Piski ar Suchy EE A 

dotyczy posiadłości holender- |CS w .wejsk ludowy 3 M P A Roni > | nych, centralnyca i południo - Niemcy Zjednoczonych, druga nato-| ry oświadczył, że gdyby Alba- | „ dyskusji nad sprawą grecką 
JA e o ak miast nie cieszy się ich sympa- | nia, Bułgaria, Węgry, Rumunia na posiedzeniu E i Poli- 


wych, wyzwolenie większej 
części terytorinm Chin, zamie- 
szkałego przez ponad 350 mi- 
lionów ludzi, obejmującego 
wszystkie najważniejsze obsza 
ry gospodarcze oraz ośrodki 
przemysłowe, a wreszcie pro- 
klamowanie Chińskiej Republi 
ki Ludowej, oraz utworzenie 
centralnego rządu ludowego z 


z 


nach południowych, które do- 
prowadziły do wyzwolenia wiel 
kich portów Kantonu, Swa- 
tow i Amoi, oraz w Chinach 
północno - zachodnich, w wyni 
ku których wyzwolono ostatecz 
nie prowincję Kansu, znaczną 
część prowincji Tysing - Haaj, 
prawie całą prowincję Ninsja, 
oraz prowincję Hsinkiang wraz 


i Mongolska Republika Ludo- 
wa „zmieniły swą politykę”, to 
St. Zjednoczone poparłyby ich 
kandydatury. 

Delegaci Syrii i Iraku po- 
parli wniosek radziecki, aby 


tycznej ONZ podkreślił, że 
trwające od 4 lat wysiłki ONZ 
w kierunku rozwiązania proble 
mu greckiego rozbijają się o 
upór USA, które przeznaczyły 
Grecji, podobnie jak Turcji, ro 
lẹ swej strategicznej bazy wy- 
padowej. 

Również min. Wyszyński pod 


tią z uwagi na panujący w 
tych krajach ustrój polityczno- 
ekonomiczny lub społeczny 
Dr Suchy stwierdził nela ns 


skich na Nowej Gwinei, na te- 
mat których „przeprowadzone 
będą oddzielne rokowania. 

à Nie trudno hyło uzyskać „po- 
rozumienie* Hatty i rządu ho- 
lenderskiego, które są ma- 
rionetkami anglosaskiego impe- 
rlallzmu. Ale za kulisami kon- 
ferencji hasklej odbywał się 


merykańskiej dwoma szłaka- 
mi, wiodącymi do tych prowin 
cji z Birmy. Imperialiści ame- 
rykańsey noszą się także z z3- 
miarem oderwania od Chin Ty 
betu i Formozy. Czang Kai- 
szek zamierza w oparciu o For 
mozę, oraz przy pomocy mili- 
tarystów USA kontynyować 


witają współpracę 


z Chinami Ludowymi 


PEKIN (PAP). — Jak do- 
nosi agencja Nowych Chin, mi- 
nister spraw zagranicznych 
Niemieckiej Republiki Demo- 
kratycznej Dertinger przesłał 


| 
| 


że St. Zjednoczone i Anglia na 
ruszyły zapisaną w traktatach 


Klika Tito zorganizowała nową 


zaciekły bój tmperlalizmu Sta- Rf £ F. 1 Chin Ludo- rządy 

'nów Zjednoczonych i Angli o 5210 stolicą Urumczi. 6 blokadę morską z wodzem -chińskiego  narodu| do ministra spraw za ranicz- ° e e s EF ri 

Bim kidnrownyem i ane o | yzwalie Gin, patudt-| wodi oraz przeprowa ia Mao Teos na ac kone ngen Chim budpnyeh Gra Ba | PrOWOkację na a pia Węgrami | marria Tana ser gre 

mie chodziło tu właśnie o Nową | moż wa przywrócenie, komu- | kin, Hankoi I inne miasta kluduje „Prawda“ — oto wy- |lai telegram, witający z zado-| BUDAPESZT (PAP). — W jna fakt, który a IT.) 15 Cctóć wsk say? 

Gwineę, gdyà Anslicy specjal- nikacji b ży tą ważną „pod "Nie Wieza najmniejszej wąt niki wojny domowej w Chi- | woleniem ustanowienie stosun- | Budapeszcie odbyła się konfe- światło na całość incydentu. Grecji a Baz met 
AP nach. ków dyplomatycznych między | vencja prasowa, na której | Podkreślił mianowicie, że ce- | tegicznej przez pretendentów 


mie boją się usadowienia Ame- 
rykanów w tym punkcie stra- 
tegicznym mórz południowych. 
Jak widać zainscenizowano 
| „zgodę* Holendrów z Hatta, 
'ale właściwy spór, toczący Się 
za kulisami konferencji, pozo- 
stał nierozstrzygnięty. 

Zgodę Holendrów z Hatta przy 
fpieszyły głównie postępy wol- 
mościowe ruchu partyzanckiego 
w Indonezji. Naród indonezyj- 


pliwości — pisze „Prawda“ — 
że bohaterska armia ludowa 
storpeduje również i te plany 4 
i szybko wyzwoli całe teryto- PEKIN (PAP). — Agencja 
rium Chińskiej Republiki Ludo- | Nowych Chin donosi, że woj- 
| wej. | ska ludowe wyzwoliły miasto 


do panowania nad całym świa- 
tem. 

Min. Wyszyński zwrócił się 
do przewodniczącego o poinfor 
mowanie Komisji, co uczynił 
przewodniczący sesji Ogólnego 
Zgromadzenia dla zrealizowa= 
nia rezolucji Komisji z 27 paź- 
dziernika, dotyczącej uratowa= 
nia życia 9 skazanym na 
śmierć  patriotom greckim. 


lem zbadania incydentu i prze- 
prowadzenia Śledztwa obie 
strony zgodziły się na wydele- 
gowanie swych przedstawicieli 
do mieszanej komisji granicz- 
nej. Jednak na umówioną go- 
dzinę 11 rano dnia 29 paździer 
nika zjawili się tylko wydele- 
gowani przedstawiciele Węgier. 
Ze strony jugosłowiańskiej na- 
tomiast ani o tej godzinie ani 


obu krajami. 


Minister Dertinger podkreśla, 
że demokratyczne siły narodu 
niemieckiego zawsze śledziły z 
sympatią bohaterską walkę 
wielkiego narodu chińskiego. 
Stosunki między obu naszymi 
narodami — stwierdza min. 
Dertinger — będą poważnym 
przyczynkiem do dzieła utrzy- 
mania i utrwalenia pokoju. 


względem gospodarczym i woj 
skowym częścią Chin, a doliną 
rzeki Jang - Tse - Kiang, a 
ponadto zadaje cios morskiej 
blokadzie wyzwolonych Chin, 
zorganizowanej przez kuomia- 


Robotnicy polscy życzą dalszych 


rzecznik rządu węgierskiego 
wiceminister spraw zagranicz- 
nych Iwan Boldizsar stwierdził, 
że incydent, jaki miał miejsce 
na granicy węgiersko -~ jugo- 
słowiańskiej w ub. tygodniu 
koło miejscowości Gydriispusz- 
ta, był nową prowokacją agen- 
tów imperializmu — Tito i je- 
go kliki. Z hałaśliwej kampanii 
prasowej, jaką Anglosasi roz- 


Działania armii ludowej 


r 14 o e e 
ki bynajmniej nie uznaje ma- l |. l] my l i < I 
oe Hatta za swych przed. su KCEeSOÓW Krajowi socja Iizmu pętali wokół tej sprawy — później nikt się nie zjawił. Przewodniczący Komisji odpo- 
stawicieli 1 nadał prowadzi wal» lejowych przedstawiają na- |łowego racjonalizatora i przo- Sre trii podkreślił rzecznik rządu wę- i ten mówi sam za AL wiedział, że przewodniczący 
downika pracy Feliksa Ogórka, zel misji gierskiego — widać komu ten ŚR OWCA Sjea Zgromadzenia „dopiero później 


będzie w stanie“ poinformować | 
Komisję o wynikach, osiągnię" | 
tych w tej sprawie. | 


Akademia | | 


ku czci I. Pawłowa 


Akademia ku czci genialne 
go uczonego rosyjskiego — 


stępnie osiągnięcia kulturalne, 
wyniki akcji socjalnej oraz 
obrazują działalność zrzesze- 
nia sportowego „Kolejarz“. 


Pod przewodem PZPR 


„Nad całością naszych prac 
i wysiłków — czytamy dalej 
w liście — czuwa nasza pod- 
stawowa organizacja PZPR. 


incydent był potrzebny. 


Rzecznik rządu węgierskie- 
go zwrócił szczególną uwagę 


kę o swą całkowitą niepodleg- 
łość. Imperialiści mają widat 
nadzieję że wysuwając niby 
niepodległą marionetkę, zdoła- 
ją ruch ten rozbroić, Jak wle- 
my na przykładzie Czang Kal- 
szeka w Chinach 1 Bao Dat w 
Indochinach, metcdy te do ni- 
czego nle prowadzą, 

Hatta ofiarował w Hadze In- 


DOKOŃCZENIE ZE STR 


nizacja partyjna. Jej kierow- 
nictwo daje nam pewność, że 
nasze wysiłki dadzą dobre re- 
zultaty i przyczynią się do po- 
mnażania naszego dorobku i 
zwiększenia naszego wkładu w 
budownietwo socjalizmu. 

My, kolejarze szczecińscy; 


kłych prowokacji  titoweów, 
wokół której prasa anglosaska 
celowo podniosła wrzawę. 


wśród ogólnego entuzjazmu za 
łoga PZPB w Andrychowie u- 
chwaliła wysłanie listu do ro- 
botników Zakładów „Krasno- 
chołmskij Kamwolnyj Kombi- 
nat. : 


Wysoko cenimy przyjaźń 
naszych narodów 


dyplomatycznej ZSRR 
przybył do Berlina 
BERLIN (PAP). — 2 bm. 
przybył do Berlina szef misji 
dyplomatycznej Zw. Radziec- 


kiego przy Tymczasowym Rzą- 
dzie Niemieckiej Republiki De 


Węgry odpierają bezpodstawne 
oskarżenia USA i Anglii 


sj Ag Re r Bo jak Polk Pk pałacach nasze osiągnięcia, | podkreślając znaczenie Re- mokratycznej — G. M. Pusz-| BUDAPESZT (PAP). W|odrzucały żądania ekstradycji 
aa. | SGP w ACRE E Pack icki Ea Są | wolucji Październikowej, dzię-| kin. identycznie brzmiących  mo-| węgierskich zbrodniarzy wo- Iwana Pawłowa, zorganizowa” 
Pe oeben Reana do pra. przy jocopdowąe e Ba Z ay tylko dzięki temu, Że | ki której dwukrotnie w naszej|j Na Jotnisku powitali Pusz- tach do USA i W. Bryłanii| jennych i pomagały przebywa- | na dnia 3 bm., staraniem zaw 
bierzemy przykład z Ea podchodzimy do pracy po no- |historii uzyskaliśmy niepodleg | kina: min. spraw zagranicznych | rząd węgierski odrzuca kate- jącym na podległych im ob- rządu koła przyrodników- 
sowiec że pracuje- gorycznie bezpodstawne oskar- | szarach okupowanych faszys - | marksistów przy redakcji 


wemu, wiedząc, 
my dla nas samych, dla dobra 
polskiej klasy robotniczej i ca 
łego narodu polskiego, a wre- 
szcie dla wspólnego dobra ca- 


wego gospodarza kraju — ludu 
indonezyjskiego. 


Niemieckiej Republiki Demo- 
kratycznej — Dertinger, nad- 
burmistrz» Berlina Ebert, od- 
powiedzialni pracownicy mini- 
sterstwa spraw zagranicznych, 


łość i położyliśmy kres pano- 
waniu kapitalistów i obszarni- 
ków w naszym kraju, robotni- 
cy piszą m. in.: „Wysoko ce- 
nić będziemy zawsze przyjaźń 


radzieckiego, z Was, 
kich kolejarzy, których wkład 
w rozwój gcespodarczy Waszej 
ojczyzny jest tak wielki. Wzo- 
rem nam jest Wasz wspaniały 


„Nowych Dróg“, zgromadziła 
liczne rzesze naukowców, ro= 
botników i pracowników umy* 
słowych stolicy. 


tom węgierskim. 

Co się tyczy sprzecznych z 
prawem międzynarodowym 
twierdzeń USA, jakoby Wę- 


żenia o rzekome pogwałcenie 
postanowień traktatu pokojo - 
wego. 

Przypominając m. in. proce- 


J. L. 


Otwarcie pierwszego MAAE 8 Ra 

p 5 ruch. aleteo ta“, d Wasa tej. Paś nepal rę całego |naszego narodu z bohaterskim | głównego urzędu informacji, | SY Mindszentyego i  Rajka,| gry stały się państwem „z 0-| Na akademię przybyli m. me 

kursu szlachetne współzawodnictwo. | świata. ej pracy przyświe- | narodem radzieckim, która ce-| przedstawiciele niemieckich | rząd węgierski podkreśla, że| graniczoną suwerennością" | minister oświaty tow. dr Sta- 
nie tylko nie narusza traktatu. wskutek tego, że podpisując | nistaw Skrzeszewski, minister 


Wasze święto, które witacie |ca nam przykład i osiągnięcia | mentowała się na polu walki hastii politycznych i organiza- 


+ dziś meldunkami o sukcesach, | Waszej wielkiej ojczyzny i ; ; LZ : ; J ; ; ` 5 
zonst torskiego : ź pe AGE 3 à Eps y z hitlerowskimi najeźdźcami, | cji znych. pokojowego, lecz postępuje | traktat pokojowy przyjęły pew | k r ] 
konstruktorskieg jest jednocześnie naszym świę- wskazania wielkiego wodza | kiedy to Armia Radziecka od| e. właśnie zgodnie z jego posta- | ne zobowiązania nota węgier- udali Uk teien Te | 
ez - y P bowski, minister t i tele 
dla robotników tem. Wasza radość jest jedno- | międzynarodowego proletaria- | wodzą genialnego stratega — ; nowieniami, gdy rozprawia się| ska podkreśla, że Węgry ani| grąfć o dr W PE Š 
i cześnie naszą radością. aate; tu, Towarzysza Józefa Stali- | Generalissimusa Stalina, gro- Miedz narodowa energicznie z wrogami demo-| w chwili podpisania traktatu GREN or PROCY 
wia Zabrzu odbyła się dn. 3 | g0 też pragniemy w M Aż Gz DE c „, |miła siły wroga i z pełnym „adzy kracji i wolności. Rząd węgier | pokojowego, ani obeenie nie Nowych Dróg“ — tow. Frana 
listopada br. uroczysta inau- | dosneł dla nas wszvstkich chwi „Z okazji 82 rocznicy Wiel- | poświęceniem i bohaterstwem konferencja ski niejednokrotnie wskazywał | rezygnowały i nie mają zamia | cisze Fiedler * 
guracja pierwszego w Polśce li podzielić się z Wami naszy- kiej Rewolucji Październiko- | niosła pomoc dla braci Pola- J już, że właśnie rządy USA i| ru zrezygnować z suwerennoś- 4 
kursu konstruktorskiego, zor- | mi osiągnięciami i donieść | wej, która rozpoczęła nową |ków, walczących z barbarzyń- racowników W. Brytanii gwałciły ustawicz | ci państwowej, bronią nato- Uroczystość zagaił tow. dy | 
Wam, jak wykorzystaliśmy Wa |erę w historii świata i której | ską przemocą. P nie postanowienia traktatu po| miast swej niepodległości Kazimierz Petrusewicz, przede | 
stawiając sylwetkę Iwana Paw, 


ganizowanego dla robotników 
kojowe dotyczące Węgier,| i samodzielnego rozwoju de» 


zakładów podległych Central- 
Zarządowi Przemysłu 


Zapewnia-|my zawdzięczamy niepodle-| Nie za . Ą 
EA ZK: pomnimy nigdy wa- k 
głość naszej ojczyzny, W TO-|szej bezinteresownej, brater- przem spożywczego mokratycznego przed wszelką hors, bed mada ię ppt 


sze doświadczenia. 


my Was, że razem z Wami wal odmawiały bezprawnie 


gdy 
węgierskiego, | ingerencją imperialistyczną, 


nemu j aw 

Hyrtniczego. czyć bedziemy przeciw anglo- | cznicę powstania pierwszego skiej pomocy w zbożu, maszy- SOFIA (PAP). W dniu g | zwrotu mienia | 

Kurs, który trwać będzie amerykańskim | podżegaczom państwa socjalistycznego, któ- | nach i PARE którą WEF bm. rozpoczęły się w Sofii ob- | bogatej działalności naukowej | 
wojennym i ich titowskim agen |ie jent opoką i nadzieją wSZY- |liśmy w pierwszych tak trud-| rady I Międzynarodowej Kon- światowej sławy uczonego môs 

5 wił dr prof. Bolesław Skarżyń* | 


Anglosasey imperialiści montują 
„oś Belgrad- Ateny“ 


pół roku, przeszkoli słuchaczy 
w zakresie techniki pracy kon- 
struktorskiej. 

Uczestnicy kursu w liczbie 


ferencji Zw. Zawodowych pra- 
cowników przemysłu spożyw* 
czego i przemysłów pokrew- 
nych. W obradach biorą udział 


stkich pracujących i gwaran- 
cja pokoju, rozkwitu i szczę- 
ścia dla naszego kraju — za- 
syłamy Wam nasze jak naj- 


łom. o trwały i sprawiedliwy 
pokój, o lepsze jutro dla wszy- sai. 


stkich ludzi pracy na ca 


nych dla nas gatach powojen- 
nych. 


Nasza fabryka dzięki wa- t 


40 rekrutują się z robotników | świecie.“ e EA PA í pch bi a anna 

rawie wszystkich kut w Pol- h . z S ak Z ZYJE y WAM | daje dziś 3 «| delegacje: radziecka, polska g 4 4 ) : 

ppe y Robotnicy poznanscy jak najlepszych osiągnięć w BR v e AA PA, gó ostóważka, tując wywiad udzielony przez Tito prawa do wolno-ełowej c 
Tsaldarisa korespondentom | strefy w porcie Saloniki, a tak-| I Z Z. 


sce, 

Przemawiając na uroczysto- 
ści generalny dyrektor CZPH 
tow. inż. Ignacy Borejdo, pod- 
kreślił wagę, jaką u progu 
planu 6-letniego ma dla hutni- 
cya przygotowanie odpowied- 
nich kadr konstruktorskich. 

Przemawiający w imieniu 
stników kursu ślusarz — 


ucze 


piszą do swych 


towarzyszy z Mińska 


Z okazji 382 rocznicy Wiel- 
kiej Rewolucji Październiko- 
wej, robotnicy kolejowi war- 
sztatów mechanicznych w Poz 
naniu wysłali do swych ra- 


aszej pracy. Życzymy sukce 
sów Waszej wielkiej ojczyź- 
nie, Wam samym i Waszym 
rodzinom. k 

Napiszcie nam o sobie i o 
Waszym życiu“. 


List robotników PZPB 
w Andrychowie 


szej pomocy i waszej bawelnie, 


miln. metrów tkanin. Ze wzro- 
stem produkcji polepszyły się 
warunki socjalne naszej zało- 
gi. 
„Bodźcem do naszych wysił- 
ków był przykład bohaterskich 
stachanowców'. 

} Podkreślając, że pracą swo- 
ją w zakładdch przyczyniają 


włoska, węgierska, rumuńska, 
delegacja Niemieckiej Repub- 
liki Demokratycznej, Oczekuje 
się przybycia innych delegacji. 


konferencję w imieniu ŚFZZ, 


śFZZ reprezentuje zastępca 
sekretarza generalnego — Bo- 
lesław Gebert, który powitał 
życząc jej pomyślnych wyni- 
ków obrad, oraz sukcesów w 


MOSKWA (PAP). Komen- 


pism nowojorskich, w którym 
stwierdził on, że zawarty Zo- 
stał układ o ścisłej współpracy 
między Belgradem i Atenami, 
„Nowoje Wremia“ pisze: 
„Angielscy i amerykańscy 
opiekunowie antyludowych klik 
rządzących w Jugosławii i Gre- 
cji, zaniepokojeni sytuacją w 


strony — gotów jest przyznać 


że uruchomić komunikację ko- 
lejową na linii, łączącej Jugo- 
sławię z tym portem. 


stra 
autor — który nie potrafił za- 
chować tajemnicy swych wyso- 
kich protektorów wywołał nie- 
zadowolenie w kołach waszyng- 
tońskich. Nie chcą one, by opi- 


BRYGADY, ODDZIAŁY | 
FABRYCZNE I FABRYKI | 
NAJWYŻSZEJ JAKOŚCI 


Ministerstwo lekkiego prze* 
mysłu ZSRR i Centralny Kos 
mitet Zw. Zaw. Robotników 
przemysłu włókienniczego, skó* 
rzanego, konfekcyjnego, dzie* 
wiarskiego oraz szeregu innych 


Wywiad niefortunnego mini- 
ateńskiego — stwierdza 


Edmund Suchoń z huty „Re- dzieckich towarzyszy pracy: R się do budowy trwałego poko- ? ytua 
nard“ zapewnił, że kursanci | robotników fabryki wagonów | W. Pafstwowych „Zakładach |ju, robotnicy Andrychowa pi- pwalce o pokój. imie ZĘ REA EN nia publiczna dowiedziała si f 
starań, by |w Mińsku serdeczny list, uch- | Przemysłu  Bawełnianego w|szą: „Z dumą możemy wam Obrady trwają. Policz imo Gaszydtowanidi oslo SE kosuch pał E E eS Z OJ 


dałożą wszelkich 
we wspólnej kolektywnej pra- 


cy osiągnąć jak najlepsze wy- |na rzeszę uczestników uroczy- bm. zebranie załogi, poświęco- śnia br. nasza fabryka wyko- s3 a ; t A 
niki w nauce. stej akademii w warsztatach. A i e się 82 rocznicy |nała swój plan 38-letni, za- Z pobytu delegace 1. EH ay i de. NZ miggy Niestety konkluduje „No u b d 1 
iza; an: fielkiej Rewolucji EPEJZIE: e E ir . 5 A ~ £ Je iN 0- najlepsz adom 
W liście czytamy m. inn j olucji Październi- | oszczędzając sumę 42 milionów Gestapowcy jugostowiańsey | woje Wremia“ — Tayllerandy | o ee. nie ye caśśii i 


Depesza postępowych 
pisarzy niemieckich 


IM zjazd pisarzy niemiec - 
kich w Turyngii wystosował 
do prezydium akademii ku 
czci Goethego, która odbyła 
sis ostatnio w Warszawie, de- 
pesze, w której czytamy m. in.: 

„My, pisarze, wiemy, iż ni- 
gdy więcej narody nasze nie 
powinny prowadzić przeciwko 
sobia wojny. 

Dołożymy wszelkich "starań 
w celu zdemaskowania czyn- 
ników nieodpowiedzialnych, któ 
re usiłują przeszkodzić wstą- 
pieniu obu narodów na drogę 
przyjaźni. Niechaj obecność de 
legacji niemieckiej na uroczy- 
stościach warszawskich ku czei 
Goethego będzie dalszym kro- 
kiem do nawiązania przyjaz- 
nych stosunków pomiędzy na- 
szymi narodami. Niech żyje 
przyjaźń niemiecko - polska! 
—. Kroczmy naprzód z wielkim 
Związkiem Radzieckim i wszy- 
stkimi narodami demokratycz- 
nymi w obronie trwałego pc- 


koju!“ 4 


walony przez blisko 5-tysięcz 


„Warsztaty nasze zostały w 
ciągu minionej wojny zniszczo 
ne w 80 procentach. Po wy- 
zwoleniu kraju zaraz po oswo 
bodzeniu naszego miasta przez 
bratnią Armię Czerwoną i Od- 
rodzone Wojsko Polskie na- 
tychmiast przystąpiliśmy do 
odbudowy warsztatów. 


Pracowaliśmy 
nie szczędząc sił 


Pracowaliśmy nie szczędząc 
Sił — zdawaliśmy sobie bo- 
wiem sprawę, że w naszym u- 
stroju ludowo - demokratycz- 
nym, wszystko co tworzymy 
jest naszym wspólnym dob- 
rem. Dziś możemy poszczycić 
się znacznymi sukcesami. Od- 
budowaliśmy 50 prdc. znisz- 
czeń oraz  przekroczyliśmy 
produkcję przedwojenną. Nasz 
trzyletni plan gospodarczy u- 
kończyliśmy 4 miesiące przed 
terminem. 

W dalszym ciągu listu pra- 
cownicy warsztatów  kolejo- 
wych piszą o rozwoju współza 
wodnictwa pracy, o wprowa- 
dzeniu systemu oszczędnościo- 
wego, który dał w ciągu 10 
miesięcy 66 milionów zł. osz- 


Andrychowie odbyło się dnia 2 


kowej. Zebranie zamieniło się 
w potężną manifestację na 
cześć pierwszego państwa so- 
cjalizmu — Związku Radziec- 
kiego i wodza międzynarcdo- 
wego ruchu robctniczego Ge- 
neralissimusa Stalina. 

Po przemówieniach I sekre- 
tarza podstawowej organizacji 
partyjnej tow. Obozy oraz czo- 


Twórczy entuzjazm w ZSRR 


wzbudziły hasła KC WKP (b) 


DOKOŃCZENIE ŻE:5TR. 1 


dzie radzieccy ze szczegól- 
nym uczuciem oświadczają w 
wigilię wielkiego święta: „Bra 
terskie pozdrowienia narodom 
Polski, Czechosłowacji,  Buł- 
garii, Rumunii, Węgier, Al- 


banii, które wkroczyły na dro* 


gę budownictwa socjalizmu!“ 


W dalszym ciągu „Praw- 
da“ nawiazuje do braterskich 
pozdrowień przesyłanych Chi- 
nom Ludowym i stwierdza z 
radością, że wieloletnia wałka 
wyzwołeńcza narodu chińskie- 
go, uwieńczona została wiel- 


zakomunikować, że na 80 wrze 


250 tysięcy złotych. Zapewiiia- 
my was drodzy towarzysze, że 
nie ustaniemy w pracy, aby 
pod kierownictwem Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotni- 
czej, przodującej siły naszego 
narodu, korzystającej z histo- 
rycznych doświadczeń WKP (b) 
zbudować socjalizm w naszym 
kraju“. 


na fiasko, jeżeli sprawę obro- 
ny pokoju ujmują w swe rẹ- 
ce milionowe masy ludowe. Wi 
tając wszystkich bojowników 
o pokój, Komitet Centralny 
partii Lenina - Stalina zwra- 
ca się do mas pracujących 
wszystkich krajów z płomien- 
nym wezwaniem: „Obrona po 
koju jest sprawą wszystkich 
narodów świata! Demaskujcie 
agresywne plany podżegaczy 
do nowej wojny! _ Jednoczeie 
wszystkie siły do walki o trwa 
ły pokój i bezpieczeństwo na- 
rodów! '. 

Zdecydowanie i konsekwent- 


niemieckiej 
w Krakowie 


W drugim dniu swego poby- 
tu w Krakowie część delegacji 
kulturalnej Niemiec Demokra- 
tycznych wzjechała do Oświę- 
cimia, w celu zwiedzenia tam- 
tejszego cbozu i muzeum. 

W Krakowie pozostał mini- 
stor oświaty Niemieckiej Re- 
publiki Demokratycznej Paul 
Wandel, który odbył konferen- 
cję na Uniwersytecie Jagiel- 
lońskim. Przedmiotem narady 
była sprawa nawiązania kon- 
taktu naukowego i kulturalne- 
go Polski z Niemcami Demo- 
kratycznymi. 

Wieczorem goście niemieccy 
byli w teatrze na sztuce Krucz 
kowskiego „Niemcy“. 


Nowy, tańszy system 
budowy tam 


Państwowe Przedsiębiorstwo 
Robót Komunikacyjnych Nr 3, 
zastosowało nowy system bu- 
dowy poprzecznych tam rzecz- 
nych, tzw. „ostróg“, niezbęd- 


grad — Ateny. Stworzono już 


wyrazili gotowość wydania wła 
dzom monarcho-faszystowskim 
dzieci patriotów greckich, któ- 
re szukały schronienia w Ju- 
gosławii. Rząd ateński ze swej 


m wonna m a 


RZYM (PAP). Kryzys rzą- 
dowy we Włoszech trwa. De 
Gasperi pragnie załatać luki 
w gabinecie przez dokooptowa- 
nie trzech ministrów — chrze- 
ścijańskich demokratów. Prze- 
ciwstawiają się temu inne par- 
tie, uczestniczące w koalieji: 
republikańska i liberalna. 

Sekretarz generalny Włos- 
kiej Partii Komunistycznej To- 
gliatti oświadczył, iż bez wzglę 
zmiany 


rozwiązany, postulat 


7 udziałem przedstawicieli 
ministerstw, Związkowej Rady 
KF, Głównej jady Sportu 
Wiejskiego, ZMP, szkolnictwa 


wania Tito z monarcho-faszy- 
stami greckimi. 


z Departamentu Stanu połapa- 
ły się zbyt późno. Zmowa bel- 
gradzkich i ateńskich marione- 
tek Wall Streetu nie jest już 
sekretem. 


Kryzys rządowy 
we Włoszech trwa 


du na to jak kryzys zostanie | cymi przepisami konstytucyj- 


Sport w planie 6-letnim 
Konferencja zorganizowana przez GUKF 


produkcję towarów naj 


biorstw lekkiego przemysłu 
dano tytuł „Brygady najwyż* 
szej jakości“ i „Odcinka naj- 
wyższej jakości“. 

Dziesięciu oddziałom fabry 
nym nadano tytuł „Oddziału 
najwyższej jakości“. Obuchow* 
skiej fabryce sukna (w obwo” 
dzie moskiewskim) nadano tY“ 
tuł „Fabryki najwyższej jako” 
ści”, Trzy przedsiębiorstwa 28% 
chowały nadany im 


polityki wysunięty przez opo- 
zycję pozostanie nadal aktual- 
ny. i 

Senator komunistyczny Ter- 
racini, komentując obecny kry= 
zys rządowy podkreślił, iż de 
Gasperi usiłując obsadzić kie- 
rownictwo wakujących resor- 
tów : ministerialnych bez prze- 
dyskutowania tej sprawy na 
forum parlamentarnym 
wchodzi w kolizję z istnieją- 


kości“. 


URALU 


sta Uralu — Świerdłowska, W 
rasta zielony pierścień sa 
które z każdym rokiem cor?" 
ciaśniej opasują krańce mia 
sta. 

Sady te wyrosły n 
scach, na których z 
hodowano zboże, Rejony, © 
rych tu mowa, znajdują * 
pod i za 60-ym równoleżm 
kiem. 

Obecnie sady owocowo-ja 
dowe zajmują w obwodzie 
szar ponad 1.600 ha. Ogro 


nymi. 


tych wychowaniem fiz. wzroś» ob” 
nie do 6.900.000 osób. Nastąpi 
również powiększenie liczby im- 


prez do 64.000 (o 242 proc.). |północnych wyhodowali 


dawniej 
tytuł „Fabryki najwyższej ja l 


ani | 
cy-eksperymentatorzy rejonów 


ZMIENIA SIĘ OBLICZE | 


Dookoła największego mi% | 
dów | 


| 


| 
] 


| 


i 


PROSTY AMY czędności oraz © Tosnącym | ky, CIE A mie realizując politykę poko- |Nych do regulacji spławnych £ 
p BRORETRA, Ź wciąż ruchu racjonalizator- A GEJE, następnie |ju, naród a go- | rzek. zawodowego (CUSZ), woj. Od roku 1950 wprowadzone |lepsze okazy niskopiennych | 
7 P BI KIYCZ NA skimp hasło skierowane pod adresem |bie sprawę, że najważniejszym | Nowa metoda, opracowana DEE A wazygilsich. <opeitngei | gostawie więko Katiuzy. Pizym | błoni, Were daja pięknie wo | 
(RE RODT AZ| „4 racjonalizatorów — czy- | Niemieckiej Republiki Demo- |i decydującym czynnikiem po-|przez pracownika PPRK Nr 3 związków sportowych rozpoczę- | cznej w województwach, a od |niczym się nie różniące od a | 
tamy w liście — przez zgło- |kratycznej, przypominając sło |koju w całym świecie jest dal- inż. Kornackiego, usuwa w ła się w czwartek zorganizowa- 1952 r. w powiatach. Święto |ców zwykłej jabłoni. Stwory | 
szenie 16 ulepszeń i wyna-|wa Generalissimusa Stalina, |5ze wzmocnienie mocarstwa |znacznym stopniu wady Po-|jh, przez GUKF ogólnokrajowa KF będzie przeglądem spraw-|no też nowe odmiany drze | 
konferencja, poświęcona wy-| ności fizycznej młodzieży. owocowych. | 


Dria 2 bra. w Prezydium Ra- 
dy Ministrów tow. Premier Jó- 
za” Cyrankiewiez w obecności 
Podzekretarza Stanu tow. Ja- 


kuba Bermana przyjął delega- Rozumiejąc wagę sojuszu ro Miniony rok — pisze „Praw Z różnych  krajó d ZEW 2 yk 

; na CAI k ) isze , ye krajów nadcho-| Budowanie „ostró actod g 4 

cję młodzieży chińskiej z ge- botniczo =- chłopskiego dla |da“ — był rokiem wzrostu i dzą wiadomości o imponują- | inż. Kornackiego E ER a tou mos; Mojyka, wszy od 49b1 re szy zespołowy sad. Przy i^, ge 

nerałem Hsiao - Hua na czele. | sprawy budowania socjalizmu wzmocnienia sił całego obozu | cych przygotowaniach do ucz- dwakrotnie SAUNA pracy Umasowienie sportu oparte Planowane na rok 1950 łącz-|ce „Uralmasz* istnieje już y, 

BAS E t E Me w Pae ozgapizpiemy ekipy | antyimperialistycznego i de- czenia 82 rocznicy Rewolucji | uniezależnią kose Sia ani | JEŻ ARIE Odznace Sprawności rż zn » oaza spor- hécnip 15 sadów robotnice a 

wodniczacy ZMP tow. Matwin, | robotnicze i wyjeżdżamy na | mokratycznego. Prowadzona | Październikowej. Robotnicy ków klimatyczny E Fizycznej. Planowany jest trz wE A ys. zł osiągną w |które zajmują obszar ©" „ge 
J 0 y ilimatycznych oraz po- : YJ Y| r. 1955 kwotę 460.601 tys. zł. |W mieście Świerdłowsktu | 


tow. Feder z Wydz. Zagranicz 
nego KC PZPR oraz Kierownik 


lazków daje państwu 4 milio- 
ny złotych oszczędności rocz- 
nie. 


wieś do chłopów, którym po- 
magamy w naprawach ma- 


+ Wydz. Zagranicznego ZG ZMP |szyn*» 
tow. Dymer. Pracownicy warsztatów ko- 


że tworzenie tej Republiki sta 
nowi zwrotny punkt w dzie- 
jach Europy. 


pod przewodem Zw. Radziec- 
kiego walka o pokój dowiod- 
ła niezbicie, że usiłowania pod 
żegaczy wojennych skazane są 


socjalistycznego — ostoi poko 
jn i bezpieczeństwa narodów. 


krajów demokracji ludowej de- 
klarują dla uczczenia Wielkiej 
Rewolucji Socjalistycznej do- 
| datkowe zobowiązania. 


przedniego systemu i przyspie- 
sza wykonanie robót tańszym, 
niż dotychczas kosztem. 


zwelą na zaoszezędzenie -— W 
porównaniu z poprzednim sy- 
stemem — około 20 procent ilo 
ści materialu. 


tycznym do planu 6-letniego w 
zakresie kultury fizycznej. Wy- 
tyczne zreferował dyr. GUKF 


krotny wzrost liczby osób po- 
siadających OSF (z 360.000 w 
1950 r. do 1.050.000 w 1956 r.). 


Do końca 1955 r. liczba obję-|! 


Nową imprezą sportową bẹ» 
dzie Spartakiada, przewidziana 
w odstępach dwuletnich począ= 


ralskiej Fabryki Budowy Mis 
szyn, I. Notow, stworzył 


Z dotacji został wyłączony 
boks i piłka nożna jako samo- 
wystarczalne. 

Obrady konferencji trwają. 


wstało 40 sadów owocow” 

na obszarze 130 ha. i 
Zmienia się oblicze s0% 

go Uralu. 


W roku 1945 pracownik. v 


p 


We wsi Warszewice odbyło się uroczyste otwarcie spół dzielni 
zdjęciu symiggliczne przeoranie miedzy. 


Nowa spółdzielnia produkcyjna 


- = 


Światowy ruch pokoju 


żenia walki o pokój. Dotyczy to zwłaszcza 
takich krajów, jak Stany Zjednoczone, W. 
Brytania, Kanada, kraje Ameryki Łacińskiej, 


Zakończone właśnie w Rzymie obrady 
Stalego Komitetu Zwolemmików Pokoju wy- 
kazały znaczny rozwój światowego ruchu w 
obronie pokoju. Wzrasta liczba zwolenni- 
ków pokoju w całym świecie, wzmaga się dy- 
namika walki o pokój w poszczególnych kra- 
jach, zacieśnia się współpraca Stałego Komi- 


tetu z komitetami zwclenników pokoju w po- 


szczególnych krajach. 


I nie są temu w stanie przeszkodzić Impe- 
rialistyczni podżegacze wojenni. We Francji 
pomimo represji policyjnych i licznych aresz- 
towań, 8 milionów Francuzów głosowało na 


rzecz pokoju. 


Siłą ruchu zwolenników pokoju jest głę- 
Bokie przekonanie, że narody Świata są ‘w 
stanie zapobiec wojnie, nawemu przelewowi 
krwi i niszczeniu kulturalnego i materialne- 
go dorosku ludzkości, Siłą ruchu zwolenni- 
ków pokoju jest ugruntowane na faktach 
przekonanie, że obóz pokoju jest o wiele po- 
tężniejszy niż obóz podżegaczy wojennych. 


Światowy ruch zwolenników pokoju jed- 
noczy najwybitniejszych przedstawicieli kul- 
tury 72 narodów, najofiatniejszych bojowni- - 
ków wolności 1 postępu. Należą do niego 
szczerzy demokraci najrozmaitszych pogla- 
dów politycznych, należą ludzie bezpartyjni, 
Uczeni, pisarze, artyści, duchowni, potężne 
masy ludu, chłopi i robotnicy, Zasięg tego 
tuchu jest wszechświatowy ľ wywiera on 


Wpływ potężny na opinię światową. 


Dlatego też ruch ten ponosi olbrzymią część 
'Odpowiedzia!lności za losy walki o pokój. 
Widoczny i stwierdzony na rzymskiej sesji 
Stałego Komitetu rozwój tego ruchu, będzie 
zachętą dla komitetów zwolenników ruchu 
pokoju w poszczególnych krajach do wzmo- 


"Sprawy. samorządu 


Lzy tylko burmistrz? 


Koperta nosiła stempel pocz 
«ty w Sochaczewie. List zaadre 
Sowany do Rady Państwa —- 
Zawierał oskarżenie o marno- 
trawienie pieniędzy publicz- 
nych, bałagan, 
transakcje. Zarzuty skierowa- 


nieuczciwe 


NE zostały pod adresem Zarzą 


du Miejskiego: Podpisu nie 
było, 


Mimo anonimowości fakty 
były tak sugósrywne , że do- 
Mmagaąły się natychmiastowego 
zbadania, Sprawa gospodarki 
Eamorządu miasta Sochaczewa 
Została wyłączona z normal- 
nie planowanej kontroli i pod 
Adnotacją „PILNE odesłana 
© Biura Inspekcji Minister= 
kiwa Administracji Publicznej. 


Miesiąc czasu urzędowali 
htrolerzy M. A. P.-u w biu- 


tach Zarządu Miejskiego Socha 
czewą. 


Wynik skrupulatnie prze- 
Pe adone] kontroli potwier- 
ił w całej rozciągłości zarzu 
Y zawarte w anonimie. 

* 


~ : . 
To u was ciecze do mije- 


Szkania ? 


ja Nie! U mnie futryny wy 
j ją — spokojnie relacjonu- 
a Ozimk r 4. 
owa, żŻona-robotnika 
PE wni. W małym osiedlu 
a ła zamieszkałym przez 
LE robotniczą Sochaczewa 
tują okna, gniją deski, a 


się w szeregi 


czy wojennych. 


szczególnych krajach podjął również walkę 


z dywersją 1! prowokacją, usiłujacą wcisnąć 


przez międzynarodowy ruch robotniczy ban- 


x 


D ET 


Na 
foto WAF 


produkcyjnej. 


_ 


które imperialiści starają się przekształcić w 
ogniska agresji. Muszą one nieustannie i nie- 
zmordowanie mobilizować masy ludowe i 
opinię publiczną tych krajów do walki o po- 
kój, muszą demaskować knowania podżega- 


Światowy ruch zwolenników pokoju w po- | 


tego ruchu. Z.demaskowana 


da titowskich zdrajców klasy robotniczej I 


mu ruchu na 


ków pokoju. 


wanienki na strychach chronią 
skąpe pomieszczenia od desz- 
czu. 

Pokrzywdzone lokatorki, cze 
kające nadaremnie na remont 
nachodzą dzień w dzień, „Ma- 
gistrat*. — Jak długo mamy 
czekać? Sekundują im miesz- 
kanki z Koziej, Reymonta czy 
Warszawskiej, lokatorki do- 
mów, w których brak najpry- 
mitywniejszych urządzeń sani- 


tarnych. 
x 


Czy naprawdę brak środ- 
ków na przeprowadzenie ko- 
niecznych remontów ? 

Trudno nam w to uwierzyć, 
tym bardziej, że z pieniędzy 
przeznaczonych na akcję „R“ 
(suma 1.700 tysięcy) wydat- 
kówano dotychczas jedynie 
800 tysięcy zł. 


Źle świadczą o gospodarce 
miasta te „oszczędności“. 
Szczególnie, że w tej samej 
kasie nie zbrakło jakoś środ- 
ków i funduszy, by kolejno 
przez trzy lata płacić bogaczo- 
wi Malinowskiemu dzierżawę 
za plac, na którym miało pow- 
stać targowisko. Że na splan- 
towanie tego samego placu 
przeznaczono 540 tys. zł (plan 
towania zresztą także nie wi- 
dań, co najwyżej zasypano 
kilka dziur). < 

Zarząd Miejski poza fundu- 
szami, Rady Państwa dysponu- 
je jeszcze środkajni wygospo- 


a niedotrzymanie 


główna agentura imperialistów w krajach de- 
mokracji ludowej, uznana została również 
przez światowy ruch zwolenników pokoju, 
jako banda prowokatarów imperialistycznych 
i rozbijaczy obozu pokoju. Jednomyślną de- 
cyzją Stałego Komitetu agenci titowscy zo- 
stali wyrzuceni z Komitetu, a miejsce Jugo- 
sławii zostało zarezerwowane dla przedsta- 
wicieli pokojowego i demokratycznego naro- 
du jugosłowiańskiego. Dla prowokatorów ti- 
towskich I innych agentów imperializmu nie 
ma miejsca w żadnej komórce światowego 


ruchu zwolenników pokoju. 


Uchwalone przez rzymską sesję Stałego 
Komitetu orędzie wzywające do zwiększenia 
nacisku na postulat redukcji zbrojeń i posta- 
wienia broni atomowej poza prawem oraz 
do zawarcia paktu pokoju wielkich mocarstw, 
staje się wytyczną konstruktywnego progra- 


najbliższy okres. Realizacja 


tych postulatów wymaga natężenia wszyst- 
kich sił i mobilizacji wszystkich środków, ja- 
kimi rozporządza światowy ruch zwolenni- 


TRYBUNĄ LUDU 


Przemysł łódzki musi walczyć 
10 wykonanie zobowiązań produkcyjnych 


Robotnicza Łódź walczy o 
przedterminowe wykonanie 
planu trzyletniego i planu na 
r. 1949, Codziennie napływają 
meldunki o zakończeniu pla- 


nów produkcyjnych przez po-| 


szczególne zakłady pracy 
wszystkich gałęzi przemysłu. 

Widzewska Favoryka Maszyn 
„Wifama'*, Zakłady Przemysłu 
Drzewnego Nr 4, Państwowe 


Zakłady Przemystu Wełniane. | 


go Nr 1, Wytwórnia Monopo- 
lu Tvtoniowego, PZPW Nr 32 
i wiele innych zakładów prze- 
mysłowych wykonało już pla- 
ny roczne lub trzyletnie. 

Są to wielkie sakcdsy 
botników i pracowników 
dzi, ale czy te sukcesy nie 
mogły być większe? Czy wy- 


Fos 


korzystano już wszystkie moż- | 


liwości łódzkich fabryk? Czy 
organizacje partyjne zrobiły 
naprawdę wszystko, co było w 
ich mocy? 

Spójrzmy, jak wyglądają 
wyniki pracy zakładów za 
okres 9 miesięcy 1949 roku. 


Przemysł włókienniczy 

może pracować lepiej 

Włókiennictwo jest najwięk 
szą gałęzią przemysłu w Ło- 
dzi. Produkcja łódzkich fabryk 
włókienniczych stanowi bardzo 
poważną część ogólnokrajowej 


produkcji włókienniczej, W 
skali ogólnokrajowej według 
ostatnich danych PKPG — 


odsetek wykonywania planów 
rocznych przez poszczególne 
branże był zupełnie zadowa- 
lający. j 

Pomyślnjg Kksztaitowało się 
również wykonania planu pań- 
stwowego i przez lódzkie fa- 
bryki włókiennicze. 

Plan państwowy wypełnio- 
no np. w wełnianych tkani- 
nach gotowych, w bawełnia- 
nych  przęgdzalniach cienko- 
przędnych, średnioprzędnych, 
odpadkowych, w przemyśle 
dziewiarskim, jedwab.-galante- 
ryjnym. 

Ale robotniczej Łodzi nie 
wystarczało wykonywanie pla 
nów. 

Załogi fabryk włókienniczych 
podjęły zobowiązania, w któ- 
rych zadeklarowały wyższą, 
ponadplanową produkcję. 

Dowodzi to wyrobienia ro- 
botników łódzkich, dowodzi to, 
że w szlachetnym  współza- 
wodnietwie chcą oni dać kra- 
jowi więcej produkcji. 

Jeśli możemy z całym uzna- 
niem ocenić walkę o plan pan- 
stwowy, to trzeba jednak 
stwierdzić, że organizacje par 
tyjne nie wszędzie zdołały do- 
statecznie zmobilizować zało- 
gi do walki o wypelnienie 
przyjętych dodatkowych zobo- 
wiązań. , 

Tak więc przemysł baweł- 
niany wykonał swa zobowią- 


W. Skulska 


Historia burmistrza 


| 


sochaczewzkiego nie daje pełnego obrazu 


życia tego mlasteczka. W tym samym Sochaczewie, remontuje 
się szkoły, ośrodek zdrowia, przedszkole, lecznicę zwierząt. Pra- 
cy tej dokonuje Starostwo przy czynnym ndzinle Powlatowej 
Rady Narodowej. Niewątpliwy Postęp, który nastąpił w powle- 
cie dowodzi, że od pracy aparatu samorządowego, od współ- 
pracy tego aparatu z organizacją partyjną zależy rozwój, ra- 
cjonalna gospodarka, umiejętne wykorzystanie kredytów, udzielo- 
nych przez Radę Państwa ! Ministerstwa, Prrykład BgBochacze- 
wa dowodzi, że jedynie ten aparat samorządowy i jego kle- 
rownictwo, którego troską największą jest poprawa warunków 


mieszkaniowych, sanitarnych i 
może spełnić swoje radanie. 


darowanymi z budżetu. Jakież 
mizerne muszą być te wpływy, 
skoro w zeszłym roku 129 q 
jarzyn z ogrodn miejskiego 
zgniło na strychu w oczeki- 
waniu na zwyżkę ceny (a więe 
po prostu zwykła spekulacja). 
Pod pozycją „ogród“ miast 
doghodu został zaksięgowany 
deficyt na sumę 870 tys. zł, 
umowy z 
przedsiębiorstwem budującym 
studnię, kosztuje dziennie mia 
sto 16 tys. zł i grozi w przy- 
szłości sprawą karną. 
Tak gospodaruje Zarząd 
Miejski w Sochaczewie. 


Można także zapytać kto za 


tę złą, niedbałą gospodarkę 
ponosi odpowiedzialność ? 
k 


Przez pokój, w którym urzę- 
duje kontrola przewinęło się 
szereg pracowników Zarządu, | 
przedstawicieli Miejskiej Rady | 


kulturalnych Klasy rohotniczej, 
w przeciwnym razie... 


SS PF APZ maki ei || 
Narodowej, kontroli społecz- 
nej. 

Wszyscy zgodnie skandu- 
ją chórem: — Winna jest 
głowa miasta, winien jest bur- 
mistrz, winien jest tow. Boja- 
nowski... 

Czy rzeczywiście burmistrz ? 
Czy tylko burmistrz ? 

Zapoznajmy się z jego osobą. 

Tow. Bojanowski, fornal i 
syn fornala przed wojną in- 
teresował się ruchem robot- 
niczym, abonował książki, „U 
czył się w wolnych godzinach. 

W pierwszym roku po wy- 
zwoleniu Komitet Wojewódzki 
PPR-u wysunął Bojanowskiego 
do pracy partyjnej, później 
Miejska Rada Narodowa wy- 
brała go wiceburmistrzem, w 
następnym roku burmistrzem 
Sochaczewa. 

Niewesoły spadek  odziedzi- 
czył burmistrz po przedwojen- 
nej gospodarce miejskiej. Ru- 


Ło» | 


| 


| 


| bowiązań. 


jka z gorszej 


zania w ciągu pierwszych 9 
miesięcy w przędzalniach cien 
koprzędnych w 9% proc, w 
średnioprzędnych w 96,2 
proc, w odpadkowych w 92 
proc. i w tkalniach „w 25,3 
proc. 

Czym wytłumaczyć należy 
tę, dość dużą często, różnicę w 
stopniu wykonania zobowiązań 
produkcyjnych przez poszcze- 
gólne branże przemysłu włó- 
kienniczego ? 

Trzebą zaznaczyć, że niższy 
odsetek wykonania w branży 
bawełnianej nie zawsze wyni- 
pracy fabryk. 
Dużą rolę gra tu fakt, że pla- 
ny produkcyjna bawełny zo- 
stały bardzo „naciągnięte" to 
znaczy — przy opracowywaniu 
planów uwzględniono maksi- 
mum możliwości iabryk, pod- 
czas, gdy w innych branżach 
tego nie uczyniono. 

Niemniej jednak i tutaj, w 
przemyśle pbawcinianym, ist- 


nieją jeszcze poważne usterki j 


w organizacji precy, w dyscy- 
plinie itd. 


Te właśnie dwie podstawo- 
we przyczyny: slaba jeszcze 
dyscyplina i wysoki procent 
postojów w niektórych fabry- 
kach, powoduje mniejszą wy- 
dajność pracy, a w konsekwen 
cji nia wywiązanie się niektó- 
rych zakładów ze swoich zo- 


Fakty mówią 

Weźmy kilka konkretnych 
przykładów. 

PZPB Nr 6, które wykona- 
ły zobowiązania zaledwie w 
89 proc., przeciętny odsetek 
nieobecności wynosi 8 proc. 
W przędzalni cienkoprzędne: 


Adam Żebrowski 


sekretarz Komitetu Miejsklego 
PZPR w Łodzi 


PZPB 'Nr 5 odsetek ten wy- 
nosi ponad 8 proc. x 

‘Jeżeli chodzi o walkę z po- 
stojami, to nie wszędzie pro- 
wadzi się ją energicznie i z 
dobrym skutkiem. 

Postoje np. w PZPB Nr 5 
wynoszą >w ostainich miesią- 
cach od 12 — 15 proc., pod- 
czas gdy w styczniu — czerw 
cu wynosily ona najwyżej 9 
proc. Postoje te wynikają za- 
równo z przyczyn organiza- 
cyjnych — nieusprawiedlwio- 
nej nieobecności, słabej orga- 
nizacji pracy itd., jak 1 z przy 
czyn technicznych. 

Dawniej główną przyczyną 
postojów technicznych był 
brak energii. Ale obecnie nie 
ma więcej postojów z tego 
powodu. Wynikają one teraz 
z winy. fabryk, ale wszystkie 
te techniczne przyczyny moż- 
na usunąć, gdyż przemysł 
włókienniczy jest obecnie zao- 
patrzony w dostateczną ilość 
surowców, artykułów pomoc- 
niczych i części zamiennych 
do maszyn. 

Plan musi 
być doprowadzony 

do każdego robotnika 

Odrębnym zagadnieniem są 
braki w doprowadzeniu planu 
produkcyjnego do załogi. Cier 
pi na to kilka fabryk baweł- 
nianych i wełnianych, między 
innymi dwie czołowe fabryki 


„łódzkie — PZPB Nr 1 i PZPB 


Nr 3. 

Niektórzy towarzysze w 
tych zakładach nie rozumieją 
jeszcze, że wysokość planu 


produkcyjnego, ilość, jakość 1 
asortyment wymaganych przez 
plan wyrobów, musi być zna- 
ny nie tylko dyrekcji, ale 
wszystkim majstrom salowym, 
wszystkim  brygadzistom į 
wszystkim robotnikom. 

Dokładna znajomość przez 
załogę planów produkcyjnych 
jest nieodzownym warunkiem 
podniesienia wydajności i wy- 
konania zobowiązań. Bez zna- 
jomości planu nie jest do po- 
myślenia szerokie, masowe 
współzawodnietwo wśród za- 
łogi. 

Jedna a największych fa- 
bryk metalowych w Łodzi Fa- 
bryka Nr 1 — nie wykonała 
jeszcza swoich dziewięciomie- 
sięcznych zobowiązań produk- 
cyjnych. A przecież w pierw- 
szym półroczu sytuacja w tym 
zakładzie była bardzo dobra. 
Uległa ona pogorszeniu do- 
piero począwszy od lipca. 

Dokładniejsza kontrola wy- 
kazała, że maszyny wyprodu- 
kowane przez Fabrykę Nr 1, 
a zaliczone do wykonanych 
całkowicie — nie były jednak 
mupełnie gotowe, gdyż zmon- 
towano ja bez pewnych braku- 
jących w danej chwili części. 
Oto dlaczego fabryka s tru- 
dem nadrabia teraz zaległości 
produkcyjne. Jest to niedopu- 
szczalne gdyż obowiązkiem za 
kładu jest dawać profukcję 
kompletną, Powinni-o tym pa-' 
miętać towarzysze z Fabryki 
Nr 1. 


> Złe planowanie 
i zaopatrzenie w przem. 
elektrotechnicznym 


Zakłady przemysłu elektro- | 


technicznego wykonały zoba- 
wiązania produkzyjna za u- 
biegłe 9 miesięcy — tylko w 
94 proc., jakkolwiek robotnicy 
są zmobilizowani do walki e 
ich pełną realizację. 

Dlaczego więc łódzkie zakłą 
dy przemysłu elektrotechnicz= 
nego nie realizują w termi- 
"nia swych zobowiązań? 

Przyczyną tego jest wadli- 


wa planowania predukcji 
przez administrację i złe, nie- 
skoordynowane x produkcją 


zaopatrzenie. Nio spełnia swe 
go zadania i aparat zbytu. 
Wszystkie te mankamenty naj 
widoczniejsze są w „Elektro 
budowle“, : 

Polepszyła się nieco gytua- 
cja w przemyśle budowlanym 
w Łodzi, w którym procent 
wykonania zobowiązań wzrósł 
z 46 we wrześniu na 64 proc. 
w październiku. Poprawa ta 
spowodowana została szeroko 
zakrojoną pracą w podstawo< 
wych organizacjach  partyj- 
nych i w grupach partyjnych 
na budowach. i 

Ale wyniki te nle są jeszcze 
zadowalające. Bo w budownice 
twie, jak i w produkcji nae. 
szym hasłem powinno być wye 
konanie w 100 proc. | przekro» 
czenia zobowiązań. 

Realizacja tego hasła jest 

najważniejszym zadaniem ro- 
botniczej Łodzi. 
« Podstawowe organizacje par 
tyjne, rady zakładowe i dy- 
rekcje fabryk powinny mobi- 
lizować w imię tego hasła ro- 
botników, pomagać”im w po- 
konywaniu trudności, pokiero« 
wać masami w walce o zwy» 
cięstwo, 


O nowy typ techniczny 


budownictwa mieszkaniowego 


Kapitalista budujący domy 
mieszkalne dla celów spekula- 
cyjnych liczył przeważnie na 
to, by w ciągu kilku lat zwró- 
ciły mu się włożone w budowę 
pieniądze, a dalsze lata trwa- 
nia budynku zapewniały mu już 
korzystanie z czystej renty, 
możliwie niezakłócone troską o 
utrzymanie domu w należytym 
stanie używalności. 


Taki stosunek do spraw bu- 
downictwa mieszkaniowego 
wpłynął na ukształtowanie o- 
becnej zabudowy naszych miast, 
którą mogliśmy obserwować na 
każdym kroku, chociażby w cen- 
tralnych dzielnicach Warsza- 
wy. Widzieliśmy tam w bez- 
pośrednim sąsiedztwie luksu- 
sowe domy mieszkalne, zazdro- 
śnie izolujące się od otoczenia, | 
budowane przez burżuazję dla 
swoich własnych potrzeb i nędz- 
ne, walące się wielopiętrowe o- 
ficyny i półwiejskie parterowe 
domy drewniane, przeznaczone 
dla proletariatu, a między ni- 


dery, załamujące się schody, 
ciemne klitki — oto Socha- 
czew, miasteczko położone na 
uczęszczanej drodze Warsza» 
wa — Łódź. 


„Rządzić” w Sochaczewie. 
Utrzymać i rozwijać gospodar 
kę miejską przy niewyszkolo= 
nym aparacie. Bez doświadcze- 
nia dać sobie samemu radę z 
cyframi, buchalterią i budże- 
tem. 


Zadanie było trudne. Pomoc 
niewielka. A wpływy ?... 
xk 


Są Jeszcze w Sochaczewie 
przeciwnicy postępu, wrogowie 
klasowi. Prywatne zakłady 
przemysłowe (jest ich tu więk- 
szość), sklepy prywatne (90 
proc.) to domeną ich wpływów. 
Przewodzi właściciel owego pla 
cu — bogacz Malinowski. Były 
burmistrz, dygnitarz Arbeits- 
amtu w czasie okupacji, gospo- 


darz na 25 ha, Malinowski ma 
swoje wpływy w Zarządzie 
Miejskim, a transakcja  dzier- 
żawna Świadczy o tym, że po- 
trafi znajomości swoje dyskon- 


tować. 
Organizacje partyjne na te- 


renia dwóch państwowych fa- 
bryk (Boryszew i Chodaków) 
nie pomyślały o tym, by we 
własnym interesie swoim i 
swoich rodzin, zająć się gospo- 
darką miasta. Komitet Powia- 
towy PZPR, starosta i inspek- 
tor nie okazywali żadnego za- 


Dr Juliusz Goryński 


mi cenne nieraz zabytki kul- 
tury architektonicznej * 


Przezwyciężyć stare 
tradycje i nawyki 

Podejmując wielka akcję bu- 
downictwa mieszkaniowego, 
przeznaczonego dla świata pra- 
cy, Państwo Ludowe stanęło 
wobec konieczności wyboru ta- 
kiego typu technicznego bu- 
downictwa, który odpowiadał- 
by nowym zmienionym warun- 
kom produkcyjnym i nowym ce 
lom społecznym. Wybór ten nie 
był łatwy, a ciążące na naszym 
budownietwie dawne tradycje 
i nawyki stały się przyczyną 
wielu wahań i błędów, które 
obecnie stopniowo rozpoznaje- 
my i przezwyciężamy. Nasza 
praktyka budowlana daje licz- 
ne przykłady, świadczące o 
tym, że zarówno inwestorzy 
jak też projektodawcy wpadali 
nieraz z jednej skrajności w 
drugą, już to wzorując się na 


interesowania, pomocy czy też 
niepokoju, choć pogłoski o 
tym, co się dzieje w Zarządzie, 
nieraz docierały do biura in- 
spektora, tow. Górki. 


Jest w Sochaczewie starosta 
— tow. Zbrojski, absolwent 
Centralnej Szkoły Partyjnej, 
który ukończył w zeszłym roku 
kurs dla pracowników admini- 
stracji publicznej, Jego uświa- 
domienie, wyrcbienie politycz- 
ne, uczciwość robotnicza winna 
była go zobowiązać do pomocy 
i nadzoru nad pracą niewyszka 
lonego burmistrza. 


Są w Sochaczewie”dwie sil- 
ne organizacje partyjne na te- 
renie fabryk. Są w tych orga- 
nizacjach starzy komuniści jak 
tow. Żelaznicki czy Bednarski. 
Jednakża towarzyszy tych nie 
widzimy ani w Miejskiej Ra- 
dzie Narodowej ani w Komisji 
Kontroli Społecznej. 

Zło nie datuje się od dziś. 
Inercja, bierność, brak nadzoru 
ze strony burmistrza nie była 
dla Komitetu Powiatowego 
PZPR-u ani tajemnicą, ani nie- 
spodzianką. I źle jest, że trze- 
ba było dopiero anonimu, pisa- 
nego niewprawną ręką, by za- 
alarmować kontrolę, przepro- 
wadzić dochodzenie. 

Anonim ten oskarża w rze- 
czywistości nie tylko burmi- 
strza Bojanowskiego, ale i wła- 
dze powiatowe, a także komi- 
tet powiatowy naszej Partii. 


typie kapitalistycznych domów 
czynszowych, już to na domach, 
które kapitaliści budowali dla 
siebie. 

A przecież kontynuowanie 
zarówno jednego jak i drugie- 
go rodzaju kapitalistycznego 
budownictwa jest z gruntu fał- 
szywe. 

Trzeba przecież pamiętać o 
tym, że typ techniczny domów, 
które budowali kapitaciści dla 
siebie, był nie tylko odbiciem 
ich własnych potrzeb mieszkal- 
nych, lecz powstawał jednocze- 
śnie w wyniku zmienrych ko- 
niunktur i warunków produk- 
cji i zbytu kapitalizmu. Kapi- 
tąlista budujący szedł bowiem 
na rękę kapitaliście produku- 


 jącemu. Jeżeli kartel cemento- 


wy lub hutniczy był zaintere- 
sowany w zwiększeniu zbytu 
cementu i stali zbrojeniowej w 
kraju? to budownictwo żelbe- 
tonowe skutecznie reklamowa- 
no jako jedyne godne szanują- 
cego się właściciela dormu. 


Fałszywy 
„mit żelbetu” 


Architekci, wysługujący się 
zarówno kapitalistom produ- 
kującym jak budującym ocho- 
czo podchwytywali to hasło i 
tworzyli „ideowe“ podstawy no 
wej estetyki, wielbiącej żelbet 
jako jedyny materiał budowla- 
ny godny ręki współczesnego 
budowniczego. To uwielbienie 
miało dodatkowe uzasadnienie 
ekonomiczne w tym, że trwa- 
łość konstrukcji żelbetowej po- 
zwalała kapitaliście dodatkowo 
oczekiwać wieloletnich zysków 
z eksploatacji „deklasowanego" 
domu czynszowego. 

Obecnemu inwestorowi bu- 
downietwa mieszkaniowego — 
Państwu Ludowemu — rozwa- 
Żania takie musi być obce. A 
jednak spotykamy jeszcze bez- 
myślne i bezkrytyczne stoso- 
wanie konstrukcji żelbetowych, 
marnujących cenne i deficyto- 
we materiały w takich budo- 
wach, które z powodzeniem mo 
gą być wzniesione z cegły. Spo 
tykamy bezmyślne i bezkrytycz 
ne zastosowanie konstrukcji 
szkieletowych, które kosmopo- 
litycznej architekturze minio- 
nego okresu pozwalały na osią- 
ganie wątpliwych efektów ar- 
chitektonieznych, efektów, któ- 
re niewiele miały wspólnego 
ze sztuką. 

-Jest to dowodem trwające- 
go jeszcze oderwania części na- 
szych architektów od kształcą- 
cych się już form i treści no- 
wej architektury socjelistycz- 
rfej opartej na realnych warun- 
kach ekonomiczno - snołecz- 
nych i kontynuujacej najlepsze 
tradycje naszej architektury na 
rodowej. 


Czego uczy przykład 
niewbudowanych szaf 
Podobnie w zakresie robót 

wykończeniowych spotykamy 
się jeszcze nieraz z rozrzutnym 
stosowaniem cennych materia- 
łów dła podniesienia efektu op 
tycznego, a za to daleko idące 
oszczędności w urządzeniach, 
służacych beznośrednim codzien 


` 


"nym potrzebom* mieszkańców, 
Bo jak inaczej nazwać fakt, że 
projektodawca zapomniał w 
mieszkaniach o wbudowaniu naj 
mniejszej chociażby szafki, w 
kuchni, a za to zaopatrzył klat 
kę schodową w kosztowną o- 
kładzinę i efektowne oświetle= 
nie pośrednie, schowane za boe 
gato profilowanym gzymsem ? 

Robotnicy budowlani, którzy 
zrewolucjonizowali dawne mes 
tody wykonawstwa, mają prae 
wo żądać od architektów i kon= 
struktorów, by ci zrewolucjo»= 
nizowali także metody projek- 
towania i dostosowali je do po- 
trzeb socjalistycznego budowni- 
ctwa osiedli mieszkalnych. Wy- 
konując zlecenie społeczne mu- 
simy tak dobrać standart wy- 
posażenia, by budować naj- 
oszczędniej, najbardziej ograni- 
czać zużycie materiałów defi- 
cytowych a jednocześnie pamię 
tać przede wszystkim o takim 
wyposażeniu mieszkzń, by da- 
wały one przy niewielkiej — 
chociaż znacznie większej n*ż 
w budownictwie kapitalistycz- 
nym — przestrzeni mieszkal- 
nej, największe walory użytko- 
we. i 

W planowej gospodarce socja 
listycznej koszt budowy nie 
może być traktowany w oder- 
waniu od kosztów zagosnoda- 
rowania i eksploatacji. Wyja- 
śnimy to na kilku przykładach: 
znane są w chwili obecnej trud- 
ności w nabywaniu i wysokie 
koszty mebli,n szczególnie szaf, 
Wbudowanie szafy niewątpli- 
wie podraża nieco koszty budo- 
wy mieszkań, ale za to pozwoli 
to zaoszczędzić rodzinie robot- 
niczej poważnego jednorazowe- 
go wydatku. Ponadto pozwa-, 
la to przy racjonalnym zapro-- 
jektowaniu zacszczędzić cenne 
metry kwadratowe przestrzeni 
mieszkalnej, a tym samym na 
zwiększenie kubatury miesz- 
kań. Wreszcie zużycie dtewna 

i robocizny potrzebnych wy- 
produkowanie szafy wbudowa- 
nej jest znacznie mniejsze niż 
w wypadku wyprodukowania 
szafy „wolnostojącej”. 

Budującego kapitalistę inte- 
resuje z tych wszystkich czyn- 
ników jedynie fakt zwiekszenia 
kosztów budowy. W naszym bu 
budownietwie jednak po podsu- 
mowaniu tych wszystkich czyn 
ników możemy dojść do wnio- 
sku, Że w całości gospodarki 
narodowej mebel Qgbudowany 
stanowi rzeczywistą  oszczęd- 
ność. 

Można mnożyć tego rodzaju 
przykłady. Wszystkie jednak 
wskazują na to, że nowe zada- 
nia, stojące przed architektami 
przy wyborze standartu wypo- 
sażenia budowanych domów 
wyniagają radykalnego oderwa- 
nia się od dawnych kapitali- 
stycznych sposobów myślenia. 

Po rewolucyjnym przełomie 
w systemie pracy, który ogar- 
nął już dziś masy robotników 
budowlanych, można wymagać, 
aby podobny przełom nastąpił 
w dziedzinie projektowania. 

Architekci moga i powinni 
stworzyć nowy techniczny tvp 
budownictwa mieszkaniowego, 
który: będzie odpowiadał wy- 
Iogom mas pracujących — goa 
spodarzom Polski Ludowej, 


TRYBUNA LUDU 


Nr 304 


Miasta i wsie obchodzą uroczyście |Jeszcze nie jest za późno 


Miesiąc Pogłębienia 
Przyjaźni z ZSRR 


Zainteresowanie  społeczeń- 
stwa polskiego dla wszystkich 
zagadnień związanych z ży- 
ciem Zw. Radzieckiego wzrasta 
stale. W miastach i wsiach 
całego kraju odbywają się 
liczne imprezy z okazji Miesią- 
ca Pogłebienia Przyjaźni Pol- 
sko - Radzieckiej. 


Do 129 wyjeżdżających w te- 
ren ekip dołączają się prelegen 
ci oraz zespoły świetlicowe z 
programem sztuk teatralnych i 
tańców radzieckich. 


We wszystkich świetlicach 
robotniczych i wiejskich w woj. 
łódzkim przystąpiono do mon- 
towania fotokronik pt. „32 
rocznica Wielkiej Socjalistycz- 
nej Rewolucji Październiko- 


wej* oraz do przygotowania 
obchodów związanych z tą rocz- 
nicą. 

Z woj. krakowskiego dono- 
szą o znacznym wzroście liczby 
członków kół TPPR, zwłaszcza 
na wsi. 

Członkinie Ligi Kobiet w 
woj. białostockim zorganizowa- 
ły `w  Miesiącu  Pogłębienia 
Przyjaźni Polsko - Radzieckiej 
19 nowych kół TPPR i 14 
świetlic. 5000 nowych członków 
pozyskali również junacy SP. 

O zainteresowaniu społeczeń- 
stwa śląskiego Zw. Radzieckim 
świadczy liczba 1.400.000 osób, 
które wysłuchały odczytów na 
rozmaite tematy. Bardzo dużą 
frekwencją cieszą się filmy ra- 
dzieckie. 


Młodzież poznańska uczciła 
31 rocznice istnienia Komsomołu 


Poznańska organizacja ZMP 
urządziła w auli Uniwersyte- 
tu Poznańskiego uroczystą a- 
kademię z okazji 31 rocznicy 
powstania Wszechzwiązkowe- 
go Leninowskiego Komunisty- 
cznego Związku Młodzieży — 
Xomsomołu. Akademia zgroma 
dziła liczne rzesze młodzieży 
oracującej, uczniów szkół za- 
wodowych, studentów i mło- 
dzieży szkolnej. 

Uczestnicy akademii posta- 
nowili jednomyślnie wysłać de 
zeszę gratulacyjną do Komite- 


tu Centralnego WLKZM. W 
depeszy tej czytamy m. in.: 
„Rola, jaką odegrał 
WLKZM w wake o pokój i 
demokrację na całym świecie 
uczyniła z niego wzór i 
przykład dła postępowej mło- 
dzieży wszystkich krajów. 
Dla młodzieży polskiej boha- 
terski Komsomoł jest symbo- 
lem nieugiętej i ofiarnej walki 
o szczęśliwą przyszłość mło- 
dzieży, jast niewyczerpaną 
skarbnicą doświadczeń tej 
walki i pracy“. z 


103 tys. gospodarstw objętych 


pomocą poradni żywieniowych 


Na tegorocznym ogólnokrajo 
wym zjeździe pracowników Pań 
stwowej Administracji Rolnej, 
omawiano m. in. zagadnienie 
-ozszerzenia. poradnictwa ży- 
wianiowego zwierząt i postano 
«ono dokońca br. zorganizo- 
wać przy mleczarniach 3800 po 
radni żywienłowych. 


Do dnia 31 października br. 
w ciągu 3 kwartałów br. zor- 
ganizowano ogółem 315 pora- 


li obecnej udzielają porad 108 
tys. gospodarstw z ilością 203 
tys. krów mlecznych. 


Spółdzielnie 


produkcyjne 


Dolnego Śląska uzyskały 


- 


spółdzielniach produkcyjnych 
uzyskano w roku bież. piony, 
przekraczające wydatnie zbiory 
osiągnięte w gospodarstwach 
indywidualnych i nie ustępują- 
ce zbiorom Państwowych Go- 
spodarstw Rolnych. Przeciętne 
zbiory z 1 ha wynoszą: 16 q 
żyta, 22 q pszenicy i 14 q rze- 
paku. 

Wysoki zbiór pszenicy, wy- 
noszący 32 q z ha, uzyskała 


dobre plony w br. 


We wszystkich dolnośląskich | 


spółdzielnia Sadowice w pow. 
wrocławskim. Ponad 22 q żyta 
z ha zebrano w spółdzielniach 
Stopczyce i Sadowice, pow. 
Wrocław. 

Również w produkcji roślin 
okopowych zanotowano wyso- 
kie osiągnięcia. M. in. w spół- 
dzielniach: Marszowice pow. 
Środa Śląska oraz Stopczyce 
pow. Wrocław osiągnięto powy- 
żej 250 q buraka cukrowego z 


hektara. 


. Pomorskie cegielnie wprowadzają 


nową metodę produkcji cegły 


W Bydgoskich Zakładach 
Ceramiki Czerwonej odbyła 
się narada wytwórcza, w któ- 
rej wzięli udział przodowniey 
pracy, nowatorzy oraz wszyscy 
kierownicy zakładów podle- 
głych BZCC. Narada poświę- 
cona była omówieniu 
metody wyrobu cegły, tzw. 
metody prasowania na gorg- 
co, opracowanej przez inż. 
Bartoszewicza. 

Z możliwościami zastosowa- 
nia nowej metody wyrobu ce- 


nowej |- 


zapoznał zebranych inż. Mach 
tel.  Biorący udział w nara- 
dzie robotnicy postanowili 
jeszcze w bieżącym roku za- 
stosować nową metodę pro- 
dukcji cegły w swych zakła- 
dach. 

Na naradzie przyjęto rezo- 
lucję, w której pracownicy po 
morskich cegielni zobowiązali 
się wykonać plan na IV kwar- 
tał z 10-procentową nadwyż- 
ką oraz rozszerzyć współza- 
wodnictwo i  racjonalizator- 


gły w zakładach pomorskich |stwo. 


dni żywieniowych, czyli o 15 
poradni więcej, niż przewidy- 
wał plan roczny. 

Poradnie żywieniowe w chwi 


6 i 7.XI zjazd Zw. Zawodowego 


Pracowników Energetyki 


W dniach 6 i 7 listopada br. 
obradować będzie w stolicy, w 
Sali Miejskiej Rady Narodo- 
wej przy ul. Chmielnej 7, I-szy 
Krajowy Zjazd Delegatów no- 
wotworzącego się Zw, Zaw. 
Pracowników Energetyki. 


W Zjeździe zapowiedziały 
swój udział delegacje energe- 
tyków z ZSRR, Uzechosłowa - 
cji i Węgier. 


Porządek obrad przewiduje 
m. in. referaty: ministra gór- 
nictwa i energetyki tow. Ry- 
szardą Nieszporka — „Zada- 
nia polskiej energetyki w pla- 
nie 6-letnim'* oraz wiceprze - 
wodniczącego CRZZ tow, Alek 
sandra Burskiego „Rola i za- 
dania związków zawodowych 
w świetle uchwał II Kongre- 
su Zw. Zaw. i II Kongresu 
ŚFZZ*. 


JUNACY SP Z BIAŁEJ 
PODLASKIEJ PRZODUJĄ 
(Koresp. wł.). Juracy SP z Bia 
łej Podlaskiej w ramach t. zw. 


trzydniówek wykonali już 106 
pioc. placu rocznego, Junacy pra 
cowali w majatkach PGR, przy 
żniwach i wykopkach, melioracji, 
zalesianiu terenów i naprawie 
dróg. Wartość ich pracy wynosi 
416 milin. _zł. Najlepszy wynik 0-- 
siaągnął Wiec gminy Swor, który 
wykona? 161 proc. płanu. (do) 


PIERWSZY SNIEG 
W BESKIDACH 
W końcu ub. tygodnia po na- 
głor1 obniżeniu temperatury w 
górnych partiach Beskidów spadł 
pierwszy śnieg. 


713 TYS. TON ZEOŻA ZAKU- 
PIONO JUŻ NA POMORZU 
W ciagu paźaziernika spółdziel 
nia gmione na Pomorzu zakupity 
od chiepów 26 tys. ton ziarna, a 
cd początku akcji t. j. od sierp- 
nia do końca pizździernika — po- 
mad 75 tys. ton. Ziarno dostat- 
czane przez rolników odpowiada 
w % proc. ustalonym standartom. 


LUBARTOWSCY ROBOTNICY 
DROGOWI UMIEJĄ PRACOWAC 
Rebetnicy Pow. Zarządu Drogo 
wego w Lubartowie usyskali przy 
przewidzianej planem budowie 
dzóg znaczne oszczędności. Pro- 
wadzą obecnie dzięki uzyskanym 
funduszom naprawę drogi Kock 


— Lubartów. W wyniku współza 
wodnictwa pracy | dzięki zasto- 
sowaniu szeregu pomysłów fracjo 
nalizatorskich, załoga  Zzao0szczę- 
dziła prawie 4 miliony zł. (do) 


TROLLEYBUSEM Z OKSYWIA 
DO"GDYNI 

W Gdyni oddano do użytku no- 
wą 5-kilometrową Hnię trolley- 
busową, łączącą centrum miasta 
z dzielnicą robotniczą Oksywie. 
Budowa rozpoczęta 26 sierpnia br. 
przewidziana była na okres 4 mie 
sięcy. Robotnicy dzięki współza- 
wodnictwu wykonali jednak te 
prace do 30 października. 


20 NOWYCH MIESZKAN 
W RAMACII AKCJI „R“ 


W Bytomiu oddano do użytku 
20 mieszkań, całkowicie wyremon 
towanych w ramach akcji „R*» 15 
mieszkań jednopokojowych z ku- 
chnią otrzymały rodziny robotni 
cze i przodowników pracy, które 
dotychczas zamieszkiwały w wa- 
lącej się całkowicie ruderze - ba- 
raku na peryferiach miasta. 


WYKOPALISKA PREHISTO- 
RYCZNE W GIECZU POD SRODĄ 


(Koresp. wł.). Podczas prac wy- 
kopaliskowych w Gieczu pod Sro- 
dą odkryto dwie jamy odpadko- 
we i palenisko ułożone z kamieni 
będące pozostałością domostwa. 
Jamy zawierały kości zwierzęce 
oraa cs:-mikę ręcznie lepioną i 
obtaczaną na kole. Wykopaliska 
te pochodzą prawdopodobnie z 
pierwszej połowy X wieku. (stj) 


ZABM 4 iP | yny" w - 


Czy PZPW Nr 35 wykonają plan? 


(OD WŁASNEGO KORESPONDENTA „TRYBUNY LUDU) 


Codziennie napływają mel- 
dunki o przedterminowym wy- 
konaniu planu rocznego przez 
poszczególne zakłady i fabry- 
ki. Jest ich wiele, bardzo wie- 
le. Uroczysty to moment, kie- 
dy przedstawiciel dyrekcji lub 
rady zakładowej zawiadamia 
Zjednoczenie i Miejski czy Wo 
jewódzki Komitet Partyjny, że 
załoga na tyle to, a tyle dni 
przed terminem wykonała plan 
roczny. ' 

Ale niekiedy przychodzą i 
inne meldunki. Że z powodu. ta 
kich czy innych niedociągnięć 
załoga nie jest w stanie wy- 
konać podjętych zobowiązań, 
że wykonanie planu rocznego 
stoi pod znakiem zapytania. 

Taki właśnie meldunek zło- 
żyły PZPW Nr 35 w Łodzi. 


Liczby, które alarmują 


Na biurku dyrektora tech- 
nicznego tow. Brzęczka leży 
wykres, obrazujący rozwój 
współzawodnictwa pracy w 
PZPW Nr 35. Styczeń br. — 
z 1.468 osób liczącej załogi 36 
proc. bierze udział we współ- 
zawodnictwie, w  futym ilość 
współzawodniczących wzrasta 
do 43,9 proc, w maju do 49 
proc. Odtąd krzywą spada, a- 
by we wrzęśniu zatrzymać się 
na 37,3 proc. Jest to spadek 
bezwzględny, bowiem w mię- 
dzyczasie załoga wzrosła o 
prawie 400 osób. 

I tu leży jedna z głównych 
przyczyn opóźnienia realizacji 
planu rocznego. 

Jakie były bezpośrednie przy 
czyny tego spadku? 

Mówią nam o nich tkacze 
tow. tow. Raczyński, Biesiada, 
Zduński, Staszewski, Kałat, Ro 
gala i wielu innych, którzy wy 
pełniają stale normy w 107 do 
119 proc. Ci najbardziej zasłu- 
żeni i doświadczeni, członkowie 


mówi inż. Szydłowski, kierow- 
nik Spółdzielni „Speret“ w O- 
liwie (woj. gdańskie) — że w 
1946 r. mieliśmy statut i pie- 
czątkę. I nic ponadto. Ani må- 
szyn, ani .fachowców, ani 
źródeł zakupu surowca. Ale od 
czego chęci do pracy i pomy- 
słowość ? Okazało się, że ma- 
szyny przystosowane do prze- 
róbki skór zwierzęcych można 
przekształcić na takie, które 
będą wyprawiały skóry rybie. 
Ludzie przy pracy wyszkolą się 
na fachowców, a surowiec moż 
na kupować w przedsiębior- 
stwach połowowych czy też 
wprost u rybaków, I dziś ma- 
my personel wyszkolony tak 
dalece, iż często pracownicy na 
si powoływani są w rozmaitych 
sprawach jako rzeczoznawcy, 
nie kupujemy już ryb jak kie- 
dyś na kosze, lecz ich skór do- 
starcza nam Centrala Rybna. 
Fabryka nasza zdolna jest w 
ciagu miesiąca przerobić tonę 
surowca na skóry użytkowe. 


Skóra trwalsza od bydlęcej 


Dorsz, łupacz, płastuga, flą- 
dra, węgorz, zębacz, stornia a 
nawet łosoś posiadają skóry 
doskonale nadające się do gar- 
bowania. Toteż gdy na skutek 
zniszzzeń wojennych na rynku 
krajowym zabrakło skór bydlę- 
cych, grupa ludzi z inż. Szy- 
dłowskim na czele zainicjowa- 
ła garbowanie skór rybich. Pro 
dukcja ich jest dwukrotnie tań 
sza od produkcji skór bydlęcych 
a proces garbowania trwa kró- 
cej, przy czym skóra rybia wy- 
kazuje wielką odporność i trwa 
łość. Jako dowód może /posłu- 
żyć fakt, iż chłopi nadmorscy 
dawniej, gdy w pracach rolni- 
czych nie znano jeszcze żad- 
nych ulepszeń technicznych, u- 
żywali do wiązań w cepach skó 
ry węgorza, jako znacznie 
trwalszej od bydlęcej. Jeśli za- 
łożymy,że tylko 30 proc. rocz- 
nych połowów dorsza wykorzy- 
stane zostanie do przeróbki na 
skórę, to przedstawiać to bę- 
dzie wartość prawie 300 milio- 
niów złotych. 


W przetwórstwie rybnym skó 
ra nie zawsze jest niezbędna. 
Na przykład przy wyrobie file- 
tów jest ona marnującym się 
odpadkiem podczas gdy zdjęta 
uprzednio z ryby dostarczy po- 
szukiwanego surowca. 


Klientki są grymaśne 


Przypstrzny się teraz proce- 
sowi gzrbowania skór dorsza. 
W olbrzymich beczkach mokną 
skćry podlegając trzytygodnio- 
wemu konserwowaniu. Z be- 
czek wydziela się charaktery- 
styczna, nieprzyjemna dla nie 
przyzwyczajonego nosa woń. Z 
beczek, skóry wędrują na spe- 
cjalny stół, gdzie zwinne ręce 
Marii Smolarczuk, uzbrojone w 
stalową szczotkę, ściągają z 
nich łuskę i włókna mięsne. Z 
kolei zanurza się skóry w kwa- 


Partii i bezpartyjni, określają 
właściwie przyczyny spadku 
"współzawodnictwa. 

A więc: brak ścisłej kontroli 
przy obliczaniu zarobków, zbyt 
słaba akcja szkoleniowa wśród 
młodych, niedostateczną nad 
nimi opieka, brak przeanalizo- 
wania przyczyn spadku ilości 
współzawodniczących przy 
‘pierwszych oznakach zmniejsza 
nia się współzawodnictwa jesz- 
cze w okresie wiosennym. 


Brak planowości 
i zła dyscyplina 


Nasuwa się pytanie: kto za- 
winił? Wydaje się, że wszys- 
cy: zarówno dyrekcja jak i per 
sonel techniczny, rada zakła- 
dowa, organizacja partyjna i 
delegaci Związków  Zawodo- 
wych. Wszystkim można zarzu 
cić nie tylko opieszałość, ale i 
brak czujności. Bowiem w 
styczniu miesięczny plan pro- 
dukcji zrealizowano tylko w 
91,2 proc., w lutym w 91,3 
proc., i wtedy już trzeba było 
przedsięwziąć odpowiednie kro- 
ki zbadać przyczyny i uderzyć 
na alarm. Tego nie uczyniono. 

Bezpośredni wpływ na 
zmniejszenie możliwości pro- 
dukcyjnych zakładów miały 
również częste postoje i wyso- 
ki procent absencji pracowni- 
ków. W sumie daje to 63 tys. 
straconych roboczo-godzin, czy 
li przeszło 174 tys. metrów tka 
niny. s 

Należało by wymienić rów- 
nież sprawę urlopów, za które 
odpowiedzialny jest wydział 
personalny. Były one źle roz- 
planowane. Prawie 95 proc. za- 
łogi urlopowano w okresie 
trzech miesięcy, kierownicy po- 
szczególnych działów dawali 
urlopy według własnego uzna- 
nia nie uwzględniając potrzeb 
całej fabryki. Rezultat — w 


płukaniu ich w specjalnie skon- 
struowanej kadzi następuje pro 
ces utrwalania garbnika. Wy- 
bitnym specjalistą w tej dzie- 
dzinie jest majster Bojko, pra- 
cujący już kilkadziesiąt lat w 
garbarstwie. ? 

Po utrwaleniu garbnika, skó- 
ry podlegają ponownemu plu- 
kaniu, a następnie barwi się je 
na rozmaite kolery, Patrzę na 
stosy skór, grających tęczą 
barw od jaskrawo kanarkowej 
aż do ponuro fioletowej i dziwię 
się trochę tej różnorodności ko- 
lorów. Po co tyle odcieni? Oka 
zuje się jednak, że klientki do- 
magają się skór w najrozmait- 
szych barwach iiczęsto uwa- 
żają, że mają zbyt mały wy- 
bór. 

Potem skóry wędrują do me- 
chanicznej suszarni, a następ- 
nie rozpięte na korkowych de- 
skach podłegają ostatecznemu 
wykończeniu, 


Wyroby ze skóry dorsza 

Przy fabryce istnieją war- 
sztaty w ktćrych z gotowych 
skór wyrabia się obuwie, to- 
rebki, rękawiczki, paski, guzi- 
ki i kwiatki do butonierek. Naj- 


ciągu miesięcy letnich produk- 
cja uległa poważnemu zahamo- 
waniu. 


Gdy z zobowiązań załogi 
* robi się fikcję 


W ramach zobowiązań 1-Ma 
jowych i na Kongres Zw. Za- 
wodowych załoga podjęła się 
wykonać 19 tys. metrów tkani- 
ny ponad plan, wykonać plan 
roczny do 31 listopada i wy- 
konać jeszcze w ostatnim mie- 
siącu roku dodatkowych 126 
tys. metrów tkanin. W prakty- 
ce zobowiązania okazały się 
nierealne, obliczone odgórnie 
przez dyrekcję bez porozumie- 
nia się z załogą, bez uwzględ- 
nienia realnych możliwości pro 
dukcyjnych fabryki. 


Dalibyśmy obraz jednostron- 


ny, gdybyśmy pominęli milcze- 
niem „okoliczności łagodzące". 
Składają się na nie: brak do- 
statecznej iłości wykwalifiko- 
wanych tkaczy, zanieczyszczo- 
na przędza, brak należytej o- 
pieki ze strony dyrekcji bran- 
żewej i odpowiednich pomiesz- 
czeń biurowych. Te okoliczno- 
ści w pewnym stopniu niewąt- 
pliwie utrudniały pracę. Ale o- 
ne nie tłumaczą dlaczego spa- 
da poziom współzawodnictwa 
pracy, dlaczego „zobowiązania 
załogi“ powstają drogą urzę- 
dowego postanowienia zza 
biurka, dlaczego obniża się dy- 
scyplina pracy, dlaczego brak 
jest kontroli nad produkcją i 
opieki nad przodownikami pra- 
cy. 


Można jeszcze nadrobić 
stracony czas 

PZPW Nr 35 stanęły przed 
najpoważniejszym problemem 
w okresie swej pięcioletniej 
działalności. Wykonanie pla- 
nu to już nie tylko sprawa kil- 
kudziesięciu tysięcy metrów 


Pantofle z dorsza — 
pasek z węgorza 


(KORESPONDENCJA WŁASNA „TRYBUNY LUDU“) 
— Zaczęło się od tego —-| sie przedgarbnikowym, a po o- 


większym powodzeniem cieszy 
się jednak obuwie. 

Zapotrzebowanie na wyroby 
oraz na wygarbowane skóry 
jest duże. Obuwie z dorsza jest 
lekkie, trwałe i tanie. Wysta- 
wiane już było kilkakrotnie: na 
Targach Poznańskich, na Wy- 
stawie Wrocławskiej, oraz o- 
statnio na Wystawie Morskiej 
w Gdyni. 

Cała trudność produkcji — 
jak informuje inż. Szydłowski 
— polega na nieregularnej do- 
stawie surowca. Centrala Ryb- 
na jest jedynym dysponentem 
na rynku rybnym. Z przyczyn 
natury technicznej (brak wiel- 
kiej chłodni, której budowa bę- 
dzie wykończona w 1950 r.) 
Centrala nie może zagwaranto- 
wać stałego dostarczania ob- 
ciągniętych skór. Stąd zaha- 
mowania w produkcji, a nawet 
przerwy. 

Prócz skór dorsza i węgorza, 
Spółdzielnia „Speret“ garbuje 
również skóry rekinów, bardzo 
poszukiwane przy produkcji fil- 
cu. 

„Speret“ jest jedyną w Pol- 
sce placówką dostarczającą 
skór rybich. 

JANINA KOBUS 


Zakład Badawczy w Kórniku 
hoduje drzewa owocowe 
metodą Miczurina 


Profesor Uniwersytetu Poz- 
nańskiego dr Zygmunt Pietru- 
szczyński wygłosił w ramach 
wykładów popularnych o nau- 
ce radzieckiej prelekcję, w 
której omówił doświadczenia i 
wyniki prac Miczurina i Ły- 
senki,- Wykład był ilustrowa- 
ny pokazem roślin, wyhiodo- 
wanych metodą szczepień Mi- 
czurina. Pokaz odbył się na 
terenie Zakładu Badania 
Drzew i Lasów Fundacji Kór- 
nickiej, gdzie znajduje się naj 
bogateza w kraju kolekcja 
odmian miczurinowskich gatun 
ków drzew owocowych. 


lzy, w sąsiedniej 


Przeprowadzane w Zakła- 
dzie Kórnickim od roku 1945 
badania, mają na celu stwier- 
dzenie przydatności odmian 
miczurinowskich do naszych 
warunków klimatycznych. 


Po zbadaniu pierwszych 
zbiorów owoców, które wyka- 
zuiją, wszelkie cechy najlep- 
szych gatunków, szczególnie 
zaś dużą odporność na mro- 
stacji do- 
świadczalnej w _ Dziećmiero- 
wie bada się wartość handlo- 
wą wybranych odmian. 


Wspólna narada naukowców 
i przodowników pracy z PGR 


W Państwowym Instytucie 
Gospodarstwa Wiejskiego w 


Puławach odbyła się narada z- 


udziałem naukowców rolni- 
czych Lubelszczyzny oraz przo- 
downików pracy Państw. Gosp. 
Rolnych woj. lubelskiego i kie- 
leckiego. Narada była poświę- 
cona omówieniu osiągnięć agro 
biologii radzieckiej. 

W czasie narady dziekan 
Wydz. Rolnego Uniw. M. Cu- 
rie - Skłodowskiej w Lublinie, 
prof. dr Stefan Lewicki, wy- 


głosił referat o zdobyczach w 
dziedzinie agrobiologii uczo- 
nych radzieckich Miczurina i 
Łysenki, a prof. Strzemski, o- 
pierajac się na  doświadcze- 
niach uczonych radzieckich, o- 
mówił stosowanie  różnorod- 
nych upraw na glebach Lubel- 
szczyzny i Kielecczyzny. 

Oba referaty wywołały oży- 
wioną dyskusję, w której zabie 
rali głos zarówno naukowcy, 
jak i przodownicy pracy w rol- 
nietwie. 


tkaniny więcej lub mniej. Tu 
chodzi także o honor zakła- 
dów, o to, czy 1.800 ludzi li- 
cząca załoga będzie mogłą za 
dwa miesiące spojrzeć w oczy 
towarzyszom Z% innych zakła- 
dów pracy. 

Dzisiaj znane są już przy- 
czyny i źródła niedociągnięć, a 
tym samym możliwa jest ich 
likwidacja. Czasu do końca ro- 
ku pozostało niewiele, ale przy 
zwiększonym wysiłku całej za- 
łogi od robotnika do dyrektora, 
przy zwiększonej czujności i 


kontroli ze strony podstawowej |: 


organizacji partyjnej i rady 
zakładowej można będzie 
jeszcze 
przeszkody i w terminie póź- 
niejszym, ale jednak przed koń 
cem roku wykonać plan. 
JERZY KRYGIER 


Szkolą się nowe 
kadry aktywu 


„partyjnego 

W dniu 31 października 0- 
twarty 
kurs Wojewódzkiej Szkoły Par 
tyjnej we Wrocławiu. Słucha- 
czami kursu są robotnicy Z 
„PAFAWAG“, górnicy wał- 
brzyscy, robotnice z fabryki 
dziewiarskiej w Legnicy oraz 
towarzysze z Komitetów Gmin- 
nych PZPR. Ogółem w ku.sie 
uczestniczy 100 towarzyszy. 


Nagrody dla 
399 włókniarzy 


w Sosnowcu 


W Państwowych Zakładach 
Włókienniczych Nr 7 w So- 
snowcu odbyła się uroczystość 
rozdania nagród  przodowni- 
kom pracy. 

Z fabryki „Środula”, należą- 
cej do tych zakładów nagro- 


dzono przodowników: Majorka, 
Brola, Wojtasińską, Szygul- 


skiego i Sikorę. Z fabryki „Po- 


przełamać wszystkie | 


został 5 - miesięczny 


Racjonalizator z huty „Kościuszko“ 


SSE. 


Nazwisko mnadmistrza tow. Romana Szewczyka, pracu* 

jącego już 45 lat w hucie „K ościuszko” znane jest zało* 

dze całej huty. Tow. Szewczyk dokonał około 30 usprawe 

nień, przynoszących znaczne oszczędności, Na  adjęciw 

tow. Szewczyk sprawdza zuśycie starego łożyska żywiczs 
nego 

Foto AR ' 


Plan roczny wykonają do 6 grudnia 


Narada gospodarcza aktywu związkowego / 
przemysłu papierniczego | 


przemyśle papierniczym, stwier 
dzając m. in., że ruch współzas 
wodnietwa objął już ok. 75 proc, 
załóg robotniczych. W 94 zakła» 
dach pracy współzawodniczy © 
najwyższą i najlepszą wydaja 
ność 22,5 tys. robotników. i 


Na rozwój współzawodnie 
ctwa i podniesienie wydajności 
pracy wpłynęła w znacznej 
mierze międzyzakładowa akcja 
wymiany doświadczeń i uspraw 
nień pracy. 


W Myszkowie odbyła się 
druga w bieżącym roku nara- 
da gospodarcza aktywu związ- 
kowego przemysłu papierni- 
czego. 


W toku narady stwierdzono, 
że zobowiązania produkcyjne 
powzięte na pierwszej naradzie 
gospodarczej w maju br., zo- 
stały w pełni zrealizowane. W 
dniu 25 października 1949 r. 
wykonany został przed ter- 
minem, o 14 dni wcześniej niż 
przewidywało zobowiązanie za- 
łóg, 38-letni plan produkcji, za- 
równo pod względem ilości jak 


W uchwalonej rezolucji u- 
czestnicy narady postanowili 
wykonać plan roczny warto- 


i wartości. Plan ten w global- 
nej wartości został poważnie 
przekroczony. Szereg przodu- 
jących zakładów przemysłu pa- 
pierniczego wykonał  3-letni 
plan produkcji już przed 20 
października br. 

Na naradzie dokonano anali- 
zy dotychczasowych wyników 
współzawodnictwa pracy i ru- 
chu  racjonalizatorskiego w 


goń* — Kałę, Wiklika i No- 
waka. Spośród dziewiarzy 
Stachurskiego, Kulę i Agniesz- 
kę Plutę. 

Ogółem nagrodzono 399 pra- 
cowników, wypłacając im ok. 
1.200 tys. zł premii. 


38 tys. gospodarstw 
* obsłużyły SOM 
na Pomorzu Zach. 


Spółdzielcze ośrodki maszy- 
nowe na Pomorzu Zachodnim |* 
wykonały ostatnio roczny plan 
orki w 101%. Siewy odbywają 
się nadal; dotychczas wykona- 
no już 85% planu. SOM omłó- 
ciły dotychczas półtora milio- 
na, z trzech zaplanowanych mi 
lionów kwintali zboża. Obsłu- 
Żyły one dotychczas 38 tysię- 
cy gospodarstw, tj, o 83 tysiące 
gospodarstw więcej, niż w 
Ube 


Z okazji Miesiąca Pogłębie- 
nia Przyjaźni Polsko - Ra- 
dzieckiej K. S$. „Gwardia“ w 
Krakowie zorganizował uro- 
czystą akademię, na której re 
ferat wygłosił kierownik wo- 
jewódzłkkiej szkoły partyjnej, 
płk. Dudowa, omawiając o- 
siągnięcia sportu radzieckie- 
go. Referat przerywany był 
oklaskami na cześć wiecznej 
przyjaźni polsko - radziec- 
kiej oraz na cześć nieugiętego 
obrońcy pokoju, Generalissi- 


Uwaga 


ściowy w dniu 6 grudnia br., 
czyli o 13 dni wcześniej od po- 
przednio przyjętego zobowią= 
zania. Zobowiązanie wykonania 
ponad plan 12 tys. ton papie- 
ru, które przewidziano na 31 
grudnia, postanowiono skrócić 
do 20 grudnia, a wykonanie 
ponad plan 2 tys. ton tektury 
— na 16 grudnia br., czyli o 
14 dni wcześniej. 


LEA CE AWZ A 

L SPORT || 

Sportowcy „Gwardii“ Kraków 
w szeregach TPPR 


zentacyjnych piłkarzy „Gwar= 
dii“, Legutki i Giergiela przy- 
jęli zebrani, wśród niemilkną- 


cych. oklasków rezolucję, na 
mocy której całonkowie K, S. 
s,Gwardia* postanawiają W 


pracy swej wzorować się na 
klubie radzieckim „Dynamo“, 
słać nieugięcie na straży ide- 
ałów demokratycznych i pokow 
ja, walczyć z wszelkimi złe- 
mi przejawami w sporcie, dą- 
żyć do jego umasowienia, ora% 


obywatele węgierscy! 


Na podstawie rozporządze - 
nia Rady Ministrów Węgier 
Nr. 4246/1949, M. T. wszyst- 
kie papiery wartościowe (ak- 
cje, nakazy akcyjne, obligacje 
itd.), które zostały wypusz - 
czone za granicą i opiewają 
na obeą walutę, będące w po- 
siadaniu osób prywatnych, o- 
raz osób lub instytucji praw- 
nych posiadających obywatel - 
stwo węgierskie, podlegają o- 
bowiązkowi  zgłcszenia ich 
przez właścicielh, Termin zgło- 
szenia upływa z dniem 30 li- 
stopada 1949 r.  Forrazlności 
zgłoszenia można załatwić w 
Poselstwie Węgierskim w War 
szawie (Al. Róż Nr. 3) na 
bezpłatnych blankietach urzę: 
dowych. Poselstwo wydaje za- 
świadczenie o dokonaniu zgło- 


WANIA. 


Surowy wyrok 
za nadużycia 


w akcji siewnej 


"Gdański Sąd Apelacyjny 
wydał 'wyrok w procesie to- 
czącym się, przeciwko byłym 
pełnomoenikom akcji siewnej 
i ich  wspólnikom. oskarżo- 
nym o popełnianie systema- 
tycznych nadużyć i kradzie- 
ży. Sad Apelacyjny uznał 
"wszystkich oskarżonych win- 
nymi zarzucanych im czynów 
i skazał  Bronaszewskiego i 
Czermińskiego na 10 lat wię- 
zienia, Jarosińskiego i Nowa- 
ka na 7 lat, Gawrońskiego na 
6 lat, Pęczalską na 5 lat, Ku- 


łakowskiego na 4 lata oraz 


Niezgodę i Łubkowskiego na | 
3 lata więzienia. | 


k atletycznego w Krakowie rozegra 


wstąpić gremialnie w szeregi 
członków Towarzystwa Przy* 
jaźni Polsko - Radzieckiej. 


musa Stalina. 
Po przemówieniach w:cepre- 
zesa dx Orzelskiego oraz repre- 


Przygotowania łyżwiarzy 
do sezonu zimowego 


Polski Związek Łyżwiarski 
opracował plan działalności na 
zbliżający się sezon, przy 
czym największy nacisk będzie 
położony na popularyzację łyż 
wiarstwa w formie ślizgawki. 
PZŁ, pragnie, przez Kurato- 
rium O. S. oraz zakłady pra- 
cy, zainteresować i umożliwić 
uprawianie łyżwiarstwa mło- 
dzieży szkolnej i pracującej. 
Dużą pomocą w urzeczyw.- 
stnieniu tych planów będą ak- 
cje Wydziałów Wczasów przy 
Zarządach Miejskich, które u- 
ruchomią łodowiska miejskie 
na stawach w parkach miej- 


wiarskiego został już częścio+ 
wo rozwiązany przez Pań- 
stwową Wytwórnię Sprzętu 
Sportowego przy GUKF, któ- 
ra dysponuje około 4 tys. par 
łyżew popularnych „Turf 
oraz ponad 8 tys. par łyżew 
hokejowych. Do„końca br. fa- 
bryka w Myszkowie zobowią” 
zała się wyprodukować jeszcze 
8 tys. par „Turf“ orąz 1500 
par łyżew hokejowych. 
Nowopowstające sekcje łyż* 
wiarskie przy klubach sporto“ 
wych oraz siina akcja popula- - 
ryzacyjna tej gałęzi sportu W 
Związkach Zawodowych, 'stwa* 


eni rzają duże możliwości, by łyż* 

4.8 , |wiarstwo stało się sportem 

Ważny problem sprzętu łyż- masowym. 
W kilku zdaniach 


W Krakowie zakończył się pier- 
wszy w Polsce kurs dlą działaczy 
sportowych ZMP, który ukończy- 
ło 23 uczestników. A - 

< . 


zaw 
Na zakończenie sezonu lekko- 


nie Krakowa odbędą się wykłady 
polityczno - wychowawcze z za* 
kresu dyscypliny sportowej, prze © | 
pisów sędziowskich, zasad gry W 
piłkę nożną i pomocy lekarskiej 
na boisku. 

xk 


| 
i 
no w lesie wolskim bieg leśny z eu rol. międzypań” y 


udziałem lekleoa:letów i narcia- 
rzy. W biegu seniorów na dystaa 
sie 4 tys. m. zwyciężył Biernat 
(„Gwardia“). W biegu juniorów 
na dystansie 100 m. zwyciężył 
Studnicki („Gwardia“), a w biegu 
juniorów starszych na dystansie 
2000 m pierwsze mlejsce zajął Bo- 
czar II („Gwardia''), 


x 
Referat Wyszkoleniowy krakow 
skiego OZPN  prowedzić bedzie 
szkolenie w okresie 1seienr.ym i 
zimowym. W 8 świetlicach na tere 
. 


stwowy mecz bokserski Czech9” 
słowacja — Bulgaria, zakończon” ë f 
zwycięc'wem Tzechosłowacii 15:1 
W Tialsinwach repi ezentacja bpok* 
serska Włoch nieoczekiwanie 210 
misowała z reprezentacją Finlańt | 
de 8:8. t 
* 


Zarząd PZPN postanowił 
rozpatrywać protesta „Ogniwa e 
Polonii'' bytomskiej w sprawie Z4 
wieszenia w praw'ch czensoWź a 
skich „Córnika” z Pytomia jak? 
sprzecznefo z Uucnysłą walne? 
zebrania PZPN. 


NI oUt 


O tym trzeba 


pamiętać 


Na uroczystość pożegnania 
zatrudnionych na terenie 
Warszawy junaków SP przy- 
byli między innymi przedsta- 
wiciele SPB-2 składając mło- 
dym budowniczym pisemne 
Podziękowanie, a najlepszym 
z nich — pamiątki w posta- 
ci zegarków, papierośnie itp. 

Jest to drobny szczegół, 
trzeba jednak było być Ra u- 
roczystości pożegnania i wi- 
dzieć entuzjazm, jaki ogar- 
nął junaków, aby zrozumieć 
znaczenie tych pozornie drob- 
nych niekiedy dowodów pa- 
mięci i troski, jaką przedsię- 
biorstwa okazują zatrudnio- 
nym na swoim terenie juna- 
kom. 

Junakom nie chodziło tu 

bynajmniej o podarki, które 
mówiąc nawiasem przedsta- 
wiają dość dużą wartość. Naj 
ważniejszy był sam fakt, 
że pracę ich należycie ocenio- 
no. 
_ Piszemy o tym nie tylko dla= 
tego, żeby podkreślić godne 
Uwagi postępowanie SPB-2, 
lecz przede wszystkim, by 
Zwrócić uwagę przedsiębior- 
Stwom, które niestety często 
zapominają o tym podstawo- 
Wym obowiązku w stosunku 
do młodzieży. 

Młodzież z SP, która z en- 
tuzjazmem, z zapałem daje 
Ewą pracę, powinna odczuwać 
Btale nad sobą opiekę. Powin- 
Na odczuwać, że społeczeń- 
stwo, któremu ona pomaga 
budować t odbudowywać kraj 
Pamięta e niej, pracę jej ce- 
Ri i pracą tą kieruje. 

SP, to nie tylko robota, 
którą junacy wykonują, ale 
to przede wszystkim wielka 
Praca wychowawcza, to przy- 
gotowanie szerokich rzesz 
młodzieży do twórczej pracy 
Przy odbudowie kraju. A ten 
obowiązek muszą wziąć na 
Siebie nie tylko kierownicy 
SP, ale również przedsię- 
biorstwa zatrudniające juna- 
ków. O tym nie wolno im za- 
Pominać. 


Robotnica — majstrem 


w fabryce kartonów 


W Państwowej fabryce kar- 
tonów w Bystrzycy objęła sta- 
Nowisko . majstra przodownica 
pracy tej fabryki Janina So- 

rek, która wyróżniła się 
swoimi wysokimi osiągnięciami 
we współzawodnictwie pracy 
oraz dużym opanowaniem wie- 
dzy fachowej, 

„Sodurek jest pierwszą ko- 

ieta w tej fabryce zajmująca 
stanowisko majstra, 


Wojewódzka 
Szkoła Partyjna 


rozpoczęła pracę 


W dniu wczorajszym odby- 
ło Się uroczyste otwarcie pół- 
Tecznego kursu w Wojewódz- 
te] Szkole Partyjnej w War- 
Bząwię, przy ul. Bziałdowskiej 
-Na kurs ten wytypowano 
110 słuchaczy, z czego 90 proc. 
=~ to robotnicy. 
a uroczystość przybyli: 
tow, Kozłowska — kierownicz- 
A Wydziału Szkolenia KC, 
ów. Zawadzki — I-szy sekre- 
jaz KW i tow. Parol — se- 
tetarz PZPR Dzielnicy Wola. 
"a wstępie tow. Zawadzki 
Omówił znaczenie szkolenia 
Partyjnego i zadania, jakie 
artia stawia przed słuchacza- 
przyszłymi aktywistami 
Partyjnymi. „Wy będziecie u- 
yé | kierować pracą wa- 
pych kolegów - towarzyszy. 
tzed tym jednak musicie sa- 
Mi poznać dobrze zasady mark 
na u-leninizmu, musicie poz- 
ae Sposoby zdobywania tej 
! dzy — i to są główne za- 
4. dia nauki w szkole partyj- 
SF — powiedział m. in. tow. 
awądzki. 


— 


lastępnie tow. Czajkowska 
ierewniczka szkoły omówi- 
ni Program i metody naucza- 
pax Tylko 25 proc. ogólnej 

a godzin przeznaczone bę- 
zaj na wykłady. Resztę czasu 
ae praca w grupach, samo 

tałcenie indywidualne oraz 


SWiezenia seminaryjne, Pro- 
tylka kładzie duży nacisk nie 
o 


Śej 4 na zdobywanie wiadomo 
c oretycznych, ale i na pra- 
raki terenie, która pozwoli na 
tyczne zastosowanie  zdo- 
Ytej wiedzy. (J.K.) 


Wałka z gryzoniami 
połnymi 


woj. warszawskim 


Stacją Ochrony Roślin przy 
Wódzjg WSkim Urzędzie Woje- 
tens lm prowadzi obecnie in- | 
Polny as walkę z gryzoniami | 
Tych i w gminach, w któ- 
Rólni Plaga ta daje się szcze- 
ska A we znaki rolnikom. Ogni 

ranie ie znajdują się na po- 

oj e Woj. warszawskiego i 
kilku  ztyńskiego, głównie w 
gminach pow. działdow- 
e „ Pow. mławskiego. Gry- 
m, Waleza się ziarnem za- 

' Solami kwasu fosforo- 
ialn; przygotowują 
Y pod gi przeszkolone kolum- 
stą ici perownictwem przed- 
ślin. 94 Stacji Ochrony Ro- 


q 


taci r 
Daty CJR ułatwia rolnikom za0 


SO EPE sie w Zabnute Aars 
rą ójy AlCe z gryzoniami bio- 
Stryj, 719% udział powiatowi in 
dzą aż, 77 rolni, którzy prowa- 


terenie Piednią propagandę w 


ko. 


; współzawodnictwa nie jest do- 


wew 


TRYBUNA LUDU 


Warszawa uczci rocznice 


Rewolucji Październikowej 


Klasa robotnicza stolicy przygotowuje uroczyste akademie 


Warszawski świat pracy uczci 32 rocznicę Rewolucji Paź- 
dziernikowej jako wielkie i radosne święto całej klasy robot- 
niczej, 


We wszystkich stołecznych 
zakładach pracy odbędą się u- 
roczyste akademie, urozmałco- 
ne bogatą częścią artystyczną. 
W wygłoszonych na -akade- 
miach referatach, załogi fabryk 
zapoznają się z osiągnięciami 
analogicznych gałęzi przemy- 
słu radzieckiego w ciągu 32 
lat. W wielu zakładach pracy, 
robotnicy zaprosili do wzięcia 
udziału w obchodzie przedsta 


wiciell Wojska Polskiego. 

Fabryka „Wedel“ przybra- 
ła już odświętny wygląd. Bu- 
dynek fabryczny — ozdobio- 
ny czerwienią. Nad wejściem 
do fabryki widnieje napis: 
„Niech żyje Józef Stalin — 
wódz światowego obozu ob- 
rońców pokoju”. Barwne plan 
sze i fotografie obrazują po- 
moc Związku Radzieckiego w 
odbudowie Polski. 


W komitecie podstawowej 
organizacji partyjnej towarzy- 
sze kończą właśnie szczegóło- 
we omawianie programu aka- 
demii. Zaprosili na nią robot- 
ników z fabryki „Jarkowski” 
i z Garbarni, gdyż zakłady te 
nie mają własnych świetlic, 

Załogę fabryki „Wedel“ ła- 
czą serdeczne węzły przyjaźni 
z towarzyszami z fabryki cze- 
kolady „Bolszewik* w Mo- 
skwie. 


„W dniu zwycięstwa Rewo 
lucji Październikowej pragnie- 


Dla żłobka należy zawsze 


wybrać odpowiednie 


Stale wzrastająca ilość kobiet zatrudnionych w przemyśle, 
urzędach itd. wymaga zwiększenia ilości żłobków, W tym 
roku posiada ich stolica 7, w przyszłym będzie ich 20. Każ- 
de miejsce w żłobku musi być jednak celowo wyzyskane, 
Tymczasem istnieją żłobki pó "one i skie, w których 
wolnych miejsc jest wiele. 


toteka Wydziału Opieki Spo- 
łecznej. 


Żłobek dzienny przy ul. Czer- 
niakowskiej 131 jest nieźle u- 
rządzony. Posiada 40 miejse 
dla dzieci. Przeprowadzona jed- 
nak kilkakrotnie przez Komisję 
Zdrowia DRN Warszawa - Po- 
ładnie — kontrola, wykazała 
że na 21 zapisanych(!) dzieci, 


+— Pm 


obecnych jest w żłobku prze-| We wszystkich okręgach 
ciętnie 10. Są nawet dni w któ- | Związku Zawodowego Prac. 
rych jest 5 — 8. Instytucji Społecznych prze- 


prowadza się masowe szkolenie 
ideologiczne, którego celem 
jest podniesienie politycznego 
i społecznego poziomu człon- 
ków Związku. Na kursach 
szkolą się pracownicy Ubez- 
pieczalni Społecznej, Zakładu 
Ubezpieczeń Społecznych oraz 
Izb Przemysłowo - Handłowych 


i Rzemieślniczych. 


Były kredyty 

Jak się okazuje przyczyną te 
go stanu rzeczy jest fatalne po 
łożenie żłobka. Znajduje się on 
bowiem w tej części ul. Czer- 
niakowskiej, która jest mało 
zamieszkana i posiada fatalne 
połączenie komunikacyjne = 
najbliższym rejonem. 

Wydział Opieki Społecznej 
znalazł inne, lepsze miejsce 
gwarantujące większą frekwen- 
cję, uzyskał nawet 8 miln. zł. 
dotacji od Min. Pracy i Opie- 
ki Społecznej na remont u- 
patrzonego budynku (Powsiń- 
ska 36), lecz nzyskane kredyty 


Program szkolenia obejmuje 
m. in. zagadnienie marksizmu- 
leninizmu, historię ruchu ro- 


zostały podobno wyzyskane 
przez władze miejskie na inne 
cele... 


Okręgowa Centrala  Spół- 
dzielni Ogrodniczych w Gdań- 
sku, mimo, iż teren woj. gdań 
skiego odczuwa brak sadów, w 
całej pełni sprostała zadaniom 
nasycenia rynku warzywami i 
owocami. 

Centrala dysponuje cztere- 
ma spółdzielniami rejonowy- 
mi w Gdańsku, Elblągu, Teze- 
wie i Słupsku, 18 punktami 
skupu oraz, poza hurtem, i4 
wzorcowymi sklepami sprzeda 
ży detalicznej, 

W czasie od sierpnia do 20 
października rozprowadzono, 
poza wczesnymi ziemniakami, 


Aby „Avia“ wyk 


Trochę za wysoko 


60 dzieci tłoczy się w dwóch 
małych  pokoikach  żłobka 
przy ul. Belgijskiej 4 choć 
miejsc jest właściwie tylko 40. 
W dodatku żłobek mieści się na 
trzecim piętrze. A jednak wciąż 
ktoś zgłasza się. Ok. 50 mat- 
kom odmówiono przyjęcia dzie- 
ci ze względu na brak miej- 
sca. 

W tym samym budynku na 
parterze w kilkupokojowym lo- 
kalu mieści się Centralna Kar- 


Aby móc wprowadzać ulep- 
szenia, trzeba dobrze znać stan 
dotychczasowy, trzeba dobrze 
zdawć sobie sprawę z braków 
i niedociągnięć. I dlatego „A- 
via“, jeżeli chce plan na rok 
1950 wykonać, jeżeli chce się 
wyróżnić wśród zakładów sto- 
łecznych, musi szczególnie 0- 
stro i bezkompromisowo prze- 
łamywać wszystkie swoje do- 
tychczasowe usterki. A w „A- 
vii“ jest ich jeszcze sporo. 


dła zmiany tego regulaminu 
zrobiono tu jeszcze mało. 

— Nie mamy wzorów, tru- 
dno nam opracować odpowied- 
nie dla naszych warunków — 
metody... 


Pomysł dobry 
chociaż spóźniony 


Zacznijmy od współzawod-| Ostatnio „Avia* postanowi- 


nictwa, od tego podstawowego |łą wysłać komisję do którejś 
warunku podniesienia wydaj-|z fabryk o podobnej produk- 
ności pracy, W „Avii“ współ- | cji, celem zapoznania się z 


wprowadzonym tam współza- 
wodnietwem. Pomysł jest -do- 
bry. To, że projekt taki wy- 
płynął dopiero teraz, świadczy 
o pewnej bierności, którą do- 
tąd przejawiały zarówuo or- 
ganizacja partyjna, jak Rada 
Zakładowa. Ale świadczy to 
jednocześnie o pierwszych kro 
kach w przełamywaniu tej 


zawodnictwo istnieje, trudno 
jednak powiedzieć, by było o- 
no postawione na należytym 
poziomie. Fabryka daje pro- 
dukcję specjalną. Robi się tu 
w pierwszym rzędzie prototy- 
py maszyn tytoniowych 1 ma- 
szyn do igieł dziewiarskich. 
W związku z tym są pewne 
trudności przy ustalaniu norm 


1 czasu. „Avia“ jednak nie| bierności — a to jest objaw 
dość silnie starała się, aby te, | dodatni. 
poważne zresztą obiektywne| A teraz przejdźmy do dru- 


trudności przełamać. Nie zaj- 
mowała się tym Rada Zakła- 
dowa, zbyt mało uwagi po- 
święcała temu zagadnieniu or- 
ganizacja partyjna. Społeczna 
Komisja Kontroli; Norm po- 


gicgo zagadnienia, które nie- 
rozerwalnie wiąże sie ze 
współzawodnictwem — do spra 
wy ruchu racjonalizatorskiego. 


Nie tylko dla własnega 


i i órka 
wstała tu dopiero niedawno. podwó 
Towarzysze z „Avii“ stwier — U nas — mówią towarzy 
dzają, Że obecny regulamin | sze — jest tego rodzaju pro- 


dukcja, że każdy robotnik ma 
si być racjonalizatorem, każ- 


stosowany do rodzaju pracy, 
dy przy swoim warsztacie mu- 


iaką wykonuje załoga. Jednak | 


Z działalności CSO w Gdańsku 


| 


> o 
miejsce 

Podobno kartoteka już się li- 
kwiduje. Dobrze byłoby aby lo- 
kal po niej uzyskał żłobek, a 
nawet byłoby celowe już obec- 
nie, gdy kartoteka wykonuje 
mniejsze niż poprzednio zada- 
nia, nie czekać i przenieść ją 
na trzecie piętro. 

Sama logika wskazuje na to. 

(r) 


4 tys. pracowników instytucji 
społecznych objętych szkoleniem 


botniczego oraz walki o pokój. 
Wykładowcami są aktywiści 
związkowi i partyjni. 


W pierwszym półroczu br. w 


szkoleniu wzięło udział około 
3 tys. osób; w drugim — prze- 
szkolenie przejdzie ponad 4 
tys. związkowców. 


Dotychczas w szkoleniu przo- 


duje okręg bydgoski, w którym 
zorganizowano 10 kursów. 


W Warszawie odbywa się 


obecnie 6 kursów szkolenia ide- 


ologicznego dla członków Zw. 
Zaw., Pracowników Instytucji 
Społecznych. 


3.850 ton warzyw i 2.690 ton 
owoców, pochodzących z woj. 
warszawskiego, pomorskiego, 
poznańskiego oraz częściowo z 
lubelskiego i łódzkiego. 

Poza tym fabryki przetwór- 
cze Centrali otrzymały 2.500 
ton owoców do przeróbki, Du- 
żą zasługę położyła Centrala 
w obniżeniu cen owoców, rzu 
cając w najkrytyczniejszym 
momencie na rynek transpor- 
ty. tanich owoców z Lubel- 


szczyzny. 35 specjalnych 
stoisk ulicznych sprzedawało 
tanie jabłka, powodując ob- 


niżkę cen rynkowych. 


Fabryka Maszyn Tytoniowych „Avia“, wykonała roczny 
plan produkcjh. Obecnie przed załogą stoi trudne i wy- 
magające poważnych wysiików zadanie: realizacja pla- 
nu na rok 1950, który będzie prawie dwukrotnie więk- 
szy, niż plan na rok 1949. Nie więc dziwnego, że fa- 
bryka musi przeprowadzić dokładną analizę dotychcza- 
sowej pracy, musi sprawdzić, czy metody, które umożli- 
wiły wykonanie planu na rok 1949 będą wystarczające 
dla wykonywania planu znacznie wyższego 


—— ŘS O 


si „kombinować“ jak wykonać 
pracę. 

A jednak zgłoszeń do Komi 
sji Usprawnień jest mało, Dla 
czego? Towarzysze twierdzą, 
że pod pojęcie racjonalizator- 
stwa podciągają jedynie bar- 
dzo poważne usprawnienia. 

— Przecież u nas przeważa 
produkcja jednostkowa. Uspraw 
nienie zrobione przez rzemieśl 
nika, w czasie pracy nad okre- 
śloną śrubką, walcem, czy try- 
bikiem, nie będzie miało póź- 
niej u nas zastosowania 
tłumaczą. 

Wywody towarzyszy z „A= 
vil“ wydają słę na pozór słusz 
ne — jest w nich jednak pe- 
wien poważny błąd. Oczywiś- 
cie, nie każde usprawnienie 
będzie miało zastosowanie w 
tej fabryce. Każde jednak po- 
winno być zgłoszone do komi- 
sji. Bo usprawnienie dokonane 
w „Avii“, może interasować 


Centralny Zarząd, możę jinte- 
resować inne fabryki o po- 
krewnej produkcji. Fabryka 


nie może na usprawnienia pa- 

trzeć jedynie pod kątem wi- 

dzenia „własnego podwórka”, 
Główne ogniwo 

w 

cia, 


„Avii* są niedociągnię- 
SR rzeczy, wymagające 


my przesłać załodze tej fabry- 
ki serdeczne pozdrowienia i za 
pewnienie o naszej przyjaźni 
mówią towarzysze z „We- 
b 


dia 


= 
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— Naszą akademię—stwier 
dzają towarzysze z Wydzidłu 
Ewidencji Ludności ZM — 
pragniemy poświęcić przede 
wszystkim pogłębieniu zrozu- 
mienia roli Rewolucji Paździer 
nikowej. Przyniosła ona prze- 
cięż wyzwolenie nie tylko na- 
rodom Rosji, ale wyzwoliła 
także siły postępu na całym 
świecie. To jest ta wielka 


prawda, którą każdy z nas mu | 


si znać i rozumieć. 


W części artystycznej aka- 
demil, którą organizują pra- 
cownicy Wydziału Ewidencji 
Ludności ZM, wystąpi miej- 
scowy zespół ZMP z recyta- 
cjami i płeśniami poetów i kom 
pozytorów radzieckich. 

* 

W świetlicy fabryk’ 
„Schicht” wre praca, Przygo- 
towuje się dekoracje, rozwie- 
szą transparenty. Dyryguje 
pracą kierownik świetlicy. 
Skrzętnie uwijają się ZMP-ow 
cy. 

— Świetlica musi mieć spe- 
cjalnie uroczysty wygląd — 
mówią. — My, młodzi robotni 
cy rozumiemy, że dzięki zwy- 
cięstwu Rewolucji Październi- 
kowej jesteśmy dziś gospoda- 
rzami w naszych fabrykach, że 
dzięki temu możemy się dziś 
uczyć i pracować. 


xk 
Pocztowcy z Urzędu Poczto 


wego Nr 2 mają własny chór 


i balet, które właśnie odbywa- 
ją generalne próby w świetli- 
cy, by godnie wystąpić na a- 
kademii. W dniu 7 listopada 
przewidują urozmaicony wje- 
czór radzieckiej pieśni, poezji 
itańca. (h. s.) 


Nowe stoł'wki PSS 
w Łodzi 


Powszechna Spółdzielnia Spo 
żywców w Łodzi uruchomiła 
ostatnio 3 nowe placówki zbio» 
rowego żywienia dla pracującej 
ludności miasta, 

Przy Placu Niepodległości zo 
stała otwarta duża restauracja 
z kawiarnią, wydająca ok. 1000 
obiadów popularnych i klubo- 
wych dziennie, 

Dla załóg robotniczych, za- 
trudnionych przy budowie osie 
dla ZOR na Stokach, PSS uru 
chomiła specjalną stołówkę, w 
której wydawane są Śniadania, 
obiady i kolacje. 


onała swe zadania 


zmiany. Cóż na to mówi orga- 
nizacja partyjna, co na to mó- 
wi Rada Zakładowa? ` 


Rada Zakładowa do niedaw- 


na jeszcze była zupełnie bier- 
na. Dopiero w ostatnich mie- 
siącach po wyborach przyjęła 
bardziej aktywną postawę, za- 
częła wnikać głębiej w życie 


zakładu, zaczęła swoje prace 


koordynować z pracami orga- 
nizacji 


partyjnej. W pracy 
zaś organizacji partyjnej zau- 


ważyć się daje jeden zasadni- 


czy brak — całą robotę „cią- 
gnie“ I sekretarz. Od niedaw- 
na zaledwie czynniejszy udział 
w pracy biorą pozostali człon- 
kowie komitetu. 

To jest brak, który organi- 
zacja partyjna „Avii“ winna 
w pierwszym rzędzie rozpa- 
trzyć, któremu przede wszyst- 
kim winna zaradzić. Nie może 
jeden człowiek, chociażby naj- 
zdolniejszy, zastąpić kolekty- 
wu. Właściwy podział pracy i 
odpowiedzialność wszystkich 
za całość jest podstawowym 
warunkiem sprawnej, spręży- 
stej pracy organizacji partyj- 
nej. 

A przecież od dobrej pracy 
organizacji partyjnej zależy w 
poważnej mierze, czy „Avia“ 
wyzbędzie się swych niedocią- 
gnięć i usterek, czy wykona 
trudne zadanie, jakie stawia 
przed nią plan produkcji na 
rok 1950. 

Dlatego walka o odpowied- 
ni styl pracy organizacji par- 
tyjnej jest jednym z czoło- 
wych zadań towarzyszy z „A- 
vii. 


Z. KWIECIŃSKA 


Załoga Gazowni Warszawskiej 
wykonała roczny plan produkcji 


Załoga Gazowni Warszaw- 
skiej wykonała w dniu 3 bm. 
o godz. 7 min. 30 roczny plan 
produkcji gazu, - przewidujący 
34 miln. m. sześć. 

Zobowiązanie o przedtermi- 
Nowym wykonaniu planu opie- 
wało na dzień 7 bm. Termin 
ten został przyspieszony © 4 
dni. 


Równocześnie Gazownia War 
szawską wykonała trzyletni 
plan produkcji gazu z nad- 
wyżką 2 miln. m. sześć. 


Do końca rb. Gazownia do- 
starczy stolicy jeszcze dalsze 
7 miln. m. sześć. gazu, a więc 
całkowita produkcja 1949 prze 

| kroczy 41 miln. m. sześć. 


Kursy szkoleniowe 
- dla robotników budowlanych 


Prawie wszystkie warszaw- 
skie przedsiębiorstwa budowla- 
ne przystąpiły już do organi- 
zacji kursów szkoleniowych dla 


robotników, pracujących w 
przemyśle budowlanym. 
Kursy takie trwać  bśda 


przez okres zimowy i wiosen- 
ny i obejma: murarzy, cieśli, 
zbrojarzy, betoniarzy itp. 
Robotnicy, którzy pracuja 
już w budownictwie a nie po- 
W- 


3.728 tys. zł 


siadają dostatecznego wyszko- 
lenia, uzyskają w ten sposób 
drogę do awansu. 

Pierwsze takie kursy zakrojo 
ne na szeroką skalę, rozpoczną 
się jeszcze w bieżącym miesią- 
cu dla załogi robotników z 
SPB-2, 

Wykłady będą zorganizowa- 
ne tak, aby nie kolidowały one 
z tokiem codziennych zajęć na 
budowie. (wb) 


zaeszczędzili 


racjonalizatorzy z fabryki „Fuchs“ 


Ruch racjonalizatorski w 
Państwowej Fabryce Czekola- 
dy „Fuchs“ rozwija się coraz 
szerzej. Pomysły racjonaliza- 
torskie przyniosły fabryce po- 
ważne oszczędności. Dzięki ich 
zastosowaniu zaoszczędzono w 
roku bieżącym 3.128 tys. zł. 

Jeden tylko wynalazek ro- 
botnika — ob. Gancarza przy- 
niósł ok. 1 miln. zł oszezędno- 
ści. Racjonalizator ten uspraw- 
nił zsyp cukru. 

Wykonanie sposobem gospo- 
darczym przez robotników 
Miglinę i Zygańskiego 5 wóz- 


ków do transportu wewnętrz 
nego dało 174 tys. zł oszczęd- 
ności, 

Nad usprawnieniem pracy fa 
bryki i uzyskaniu tym samym 
dalszych oszczędności pracuje 
także kierownictwo zakładu. 
Dyrektor fabryki Barszczowski 
i kierownik techniczny Zabiel- | 
ski usprawnili w dużym stop- 
niu przekazywanie wyrobów go 
towych z zawijalni do ekspe- 
dycji. W stosunku rocznym u- 
sprawnienie to daje 1.680 tys. 
złotych oszczędności. 


Punkty wypoczynkowe 


dla wycieczek 


Dla masowych wycieczek 
przyjeżdżających każdej nie- 
dzieli do stolicy uruchomione 
zostały specjalne punkty wy- 
poczynkowe w następujących 
lokalach szkolnych: 


W Warszawie — ul Żelaz- 
na 88, szkoła w Ogródzie Sa- 


skim oraz przy ui. Marszał- 
kowskiej 29. 
Na Pradze — ul. Targowa 


86 i Karola Wójcika 27/29. 


Wczoraj na koloni mokotow- 
skiej WSM-u wydarzył się 
przykry wypadek. Jedno z ba- 
wiących się na podwórku dzie- 
ci włożyło rękę w stertę leża- 
cych bezużytecznie rur. W tym 
momencie sterta usunęła się 
miażdżąc dziecku palec. 

Wypadki takie w osiedlu mo- 
gą się zdarzać częściej. Admi- 
nistracja nie przejawia bowiem 
dosyć troskliwości o uporządko 
wanie terenu. Na wszystkich 
podwórkach walaja się sterty 
niepotrzebnych rur żelaznych, 
gwoździ, drutów kolezastych, 
drabin itp. 

Wiele jest zresztą niedocią- 
gnięć ze strony administracji. 
Niedociągnięcia te dają się we 


w szkołach stoliey 


uruchomieno 


W punktach tych można zło- 
żyć bagaże, umyć się i wypo- 
cząć. 

Jednocześnie uruchomiono na 
trasie W—Z punkty informa- 
cyjne obsługiwane przez prze- 
wodników. Mieszczą się one na 
Rynku  Mariensztackim, na 
Rynku Starego Miasta, obok 
Kolumny Zygmunta i przy mu- 
rach - obronnych. Podobny 
punkt znajduje się również w 
| Parku Łazienkowskim. 


Więcejtroskliwości o mieszkańców 


znaki także i dorosłym. Brak 
tutaj na przykład odpowied- 
niej ilości koszy na śmieci. 
Śmieci walają się po podwór- 
kach i rozpraszane przez wiatr, 
zanieczyszczają cały teren. Nie 
grzeszą również czystością klat 
ki schodowe i piwnice. 

Brak numeracji na blokach 
utrudnia orientację. Codzien- 
nie niemal odwiedzajacy raiesz 
kańców osiedla chodzą po 
wszystkich podwórkach wywo- 
łując znajomego po nazwisku 
w nadziei, że ten usłyszy i o- 
tworzy okno. 

Te wszystkie bolączki dało 
by się bardzo łatwo zlizwido- 
wać przy dobrej woli ad.nini- 
stracji osiedla. (wb) 


Oddział gdański 


Poza kontraktacją i skupem 
trzody chlewnej oraz skupem 
bydła użytkowego dła Pań- 
stwowych Gospodarstw Rol- 
nych, Gdąński Oddział Centra- 
li Mięsnej prowadzi własne tu- 
czarnie trzody oraz zajmuje 
się akcją opasów bydła roga- 
tego. Tak np. w sezonie letnim 
Centrala Mięsna oddała na 
wypas do gospodarstw indy- 
widualnych oraz spółdzielni 
produkcyjnych 1.300 sztuk by- 
dła, zaś na wypas zimowy pla- 
nuje się oddać 1.000 sztuk by- 
dła., 


Centrali Mięsnej 


rozbudowuje tuczarnie 


Trzy tuczarnie: Maciejewo, 
Nowy Dwór i Nowa Góra ho- 
dują w sumie ok. 2 tys. sztuk 
tuczników. Centrala Mięsna 
kończy również remont 3 do- 
datkowych tuczarni w Marzę- 
cinie, Mikoszewie i Rychno- 
wych. W ten sposób w tuczar- 
niach CM woj. gdańskiego 
znajdzie się wkrótce ponad 4 
tys. tuczników. 

Istniejące tuczarnie zdały od 
czerwca ub. r. na rzeź ponad 
tysiąc tuczników. Między oka- 
zami znajdują się tuczniki wa- 
gi 380 kg, a nawet 405 kg. 


Wyniki kontraktaeji trzody 
chlewnej w woj. kieleckim 


W Kielcach odbyła się odpra 
wa kierowników delegatur po- 
wiatowych centrali mięsnej, re 
ferentów kontroli rynku i re- 
ferentów kontraktacji trzody 
chlewnej. 


W toku obrad stwierdzono, 
że skup żywca w woj. kielec- 
kim stale się zwiększa. Sprzyja 
temu wzrost pogłowia, dosta- 
teczne zaopatrzenie w paszę o- 
raz zrozumienie przez chłopów 
korzyści wynikających z kon- 
traktacji trzody. Kontraktację 
tuczników z terminem dostawy 
na I kwartał 1950 r. wykona- 
no w 112 proc. Pierwsze miej- 


Obrady inspekto 


sca zajmują powiaty: sando- 
mierski i kielecki — po 127 
proc. oraz pinczowski — 123 
proc. Na dożre wyniki kontrak 
tacji wpłynęła sprawna dzia- 
łalność spółdzielni gminnych 
„Samopomoc Chłopska, 
Współzawodnictwo pracy, 
które podjęli m. in. pracowni- 
cy delegatur powiatowych Cen- 
trali Mięsnej, dało w wyniku 
znaczne zmniejszenie braków 
przy przewozie żywca, oszczęd- 


ności na kosztach przewozu. 
usprawnienie sprawozdawczo- 
ści itp. 


rów powiatowych 


rad narodowych 


W Rzeszowie odbyła się kon- 
ferencja inspektorów tereno- 
wych rad narodowych woj. rze 
szowskiego z udziałem przewod 
niczącego i członków prezy- 
dium WRN. Na obradach oma- 
wiano udział czynnika społecz- 
nego przy opracowywaniu i rea 
lizacji budżetów samorządo- 
wych oraz kontrolę działalno- 
ści powiatowych i gromadzkich 
rad narodowych. Stwierdzono, 
że do najważniejszych zadań 
rad narodowych na odcinku 


wiejskim należy opieka nad 
wykonywaniem przez ludność 
świadczeń w naturze, termino- 
wą kontraktacją trzody chlew- 
nej i roślin przemysłowych, 
likwidacją analfabetyzmu, ścią 
ganiem podatku gruntowego i 
SFOR, elektryfikacją i radio- 
fonizacją. Zebrani na konferen 
cji inspektorzy zobowiązali się 
przyczynić do pełnej aktywno- 
ści powiatowych i gminnych 
rad narodowych w zakresie 
tych spraw. 
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Kształcenie zawodowe 
wychowawczyń 
przedszkoli 


Z inicjatywy Kuratorium 
Szkolnego w Łodzi powstał o- 
środek metodyczno-dydaktycz= 
ny dla wychowaczyń przedseko 
li. Zadaniem ośrodka jest po- 
głębienie pracy metodycznej 
przedszkolanek oraz ułatwie- 
nie im ich pracy zawodowej. 

Kuratorium Okręgu Łódzkie- 
go uruchomiło również kurs 
ideologiczny, w którym bierze 
udział 120 kursistek-wycho= 
wawczyń przedszkoli miej- 
skich, fabrycznych i TPD z te- 
renu Łodzi. 


W Wielkopolsce 
przekroczono plan 


skupu zboża 


Punkty skupu zboża w 
Wielkopolsce i na Ziemi Lu- 
buskiej przejęły już przeszło 
90 tysięcy ton zboża z no- 
wych zbiorów. Planowana 
ilość wynosiła 75 tys. ten. Po 
nad 90 proc. dostarczonego 
zboża odpowiada ustalonym 
standardom. Na czoło akcji 
współzawodnictwa wysuwają 
się powiaty: Kościan, Oborni- 
ki i Śrem. 

Do przekroczenia planu przy 
czyniło się podjęte przez spół- 
dzielnie wiejskie - współzawod- 
nictwo w skupie zboża. Do 
współzawodnictwa, polegające 
go na odpowiednim selekcjono- 
waniu ziarna pod względem 
jakości, na sprawności sku- 
pu i starannym składowaniu 


przystąpiło w województwie 
poznańskim 205 punktów sku- 
pu zboża. F 


Wkrótce bedzie 


gotów most w Płocku 


Załoga Państwowego Okręgo 
wego Zarządu Odbudowy mo- 


|stu przez Wisłę w Płocku zło- 


żyła ministrowi komunikacji 
inż. Rabanowskiemu meldunek 
o zakończeniu — na 17 dni 
przed terminem — montażu 
ostatnich przęseł mostu drogo- 
wo-kolejowego przez Wisłę w 
Płocku. 

Most będzie oddany do użyt- 
ku dla ruchu ko'owego i kole- 
jowego z początkiem 1950 ro- 
ku. 


Nowe szkoły 
zawodowe w Olsztynie 


W Olsztynie uruchomiono na 
początku listopada br. dwie no- 
we szkoły zawodowe: Państwo- 
we Liceum Budowlane dla do- 
rosłych i Państwowe Liceum 
Mechaniczne. Uczniowie tych 
szkół rekrutują się ze środowi- 
ska robotniczego lub chłop- 
skiego. 


RADIO 


SOBOTA — 3 LISTOPADA 
Program I na fali 1339,3 m. 


Program dnla 8.35, na jutro 
23.55; Sygnał 12%; wiadomości 
12.04, 16.00, 20.00, 23.00; Wszechni- 


ca 9.15. 


840 „Głos mają kokjety ss 650— 
9.35 Muzyka; 10.00 PCK; 10.10 Mu- 
zyka rosyjska; 10.50 Informacje; 
10.55 Dla klas TH — V; 11.15 „Ge- 
nerał'* opowiadanie Bałdina; 11 33 
Pieśni kompozy:orów czeskich; 
12.30 Dla wsi; 12.55 „Na swojską 


nutę“; 13.25 Przerwa; 16.20 Kom- 
pozytor tygodnia —. Prokofiew; 
17.00 Nowe książki; 17.15 Recilal 
fortepianowy; 17.49 „Sylwe:k: u- 


czonych polskich"; 17.50 NIuzyka 
rozrywkowa; 18.20 „Głos mają ko- 
biety*; 18.40 „Z naszych pieśni; 
19.00 „Historia muzyki poawszech- 
nej''; 20.40 Muzyka taneczna HaTe 
Cajmer; 21.45 „Tax dojrzewały =i- 


ły pokoju“; 22.60 Muzyka: %20 
Muzyka taneczna; 24.60 Koniec 
audycji. 


Program II na faji 395,8 m. 

Początek audycji 530; Sygnał 
5.13; Program dnia 7.05 33.30. na 
lutro 23.19; Wiadomości 5-15, 6-40, 
6.45, 16.60, 20.9, 23.60; W=ssecHal- 
ca 8.15, 18.40, 


5.20 „Koncert dla świata prze”; 
505 Gimnastyka; 8.15 „Nasze me- 
ledie*; 7.10 Muzyka; 7.55 Reper- 
tuar kin i teatrów: 80 Muzyka; 
8.35 Przerwa; 13.35 Dla klas X — 
21; 1400 Przegląd kulturainy; 
14.10 Najciekawsze audycje; 14.15 
Czeska muzyka operowa; 1453 
ttwory Mozarta; 15.30 Dla świe:- 
lie dziecięcych; 16.35 Muzyka; 
17.00 „Przy sohocie Er. TEOSCIE: 
18.00 „Z kraju i ze Światać: 19.15 
Muzyka ludowa: 13960 Skrzynka 
ogólna; 19.15 Koncert drr. Gert; 
20.40 Muzyka rozrywkowa; as 
„Droga przez meake“ Tołstnin; 
22.09 Muzyka; 22.15 Muzyka nate 
rowa; 23.15 Utwory  Ryszorda 
Straussa; 24.00 Koniec audycji. 
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1: B-91442 


Stanisław Wardega 


W sojuszu z ZSRR 
budujemy 
naszą przyszłość 


Stanisław Wardęga, chłop ze wsi 


Odrzańskie, woj. poznańskie, 


Kosierz, pow. Krosno 
uczestnik wycieczki chłopów 


polskich na Ukrainę, pisze z okazji Miesiąca Pogłębienia 
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej: 


Wiele widziałem j wiele nauczyłem się w czasie mojego po- 


bytu na Ukrainie Radzieckiej. 


Jeszcze, w czasie podróży wi- 


działem z okien pociągu pola, bogato obsiane pszenicą, kuku- 


rydzą, ziemniakami, arbuzami, 


roślinami oleistymi, widziałem 


tomace w zieleni chaty wiejskie i ładne domki osiedli robotni- 


czych wśród owocowych drzew. 
cjach poznałera 


radzieckich ludzi, 


Już w czasie postojów na sta- 


wesołych, serdecznych 


i przyjacielskich, którzy tak chętnie nawiązywali z nami roz- 


niowy. 
Wszystko to, 


co zainteresowało 


mnie już w pierwszych 


chwilach pobytu na Ukrainie Radzieckiej, mialem okazję obej- 


rzeć dokładnie w czasie zwiedzania kołchozów 
Podobał mi się zwłaszcza 


Stalino. 


w obwodzie 
kołchoz imienia Stalina. 


Mimo, że zniszczony przez okupantów, kołchoz kwitnie dziś 


znowu, jest zelektryfikowany, 


ma wodociągi do nawadniania 


pól, automatyczne poidła w oborach, w których hoduje się po- 
nad 600 pięknych krów. Budynki gospodarskie są czyste i wzo- 


rowe. Kotchoz im. 


Stalina nastawiony 


jest na gospodarkę 


ogrodniczo-hodowlaną. Daje ona doskonałe wyniki. Przeciętna 
wydajność jednej krowy, wynosi 6 tys. litrów mleka rocznie, 


czyli 28 do 39 litrów dziennie. 


Bardzo podobał mi się również kołchoz 
posiadający kino, 


pięknie wyposażony, 


„Czerwona Fala", 
żłobek dla dzieci, 


przedszkole, szkołę siedmiolatkę. 

Wiele myślałem także nad tym, co mówili mi o swym życia 
i pracy spotkani w ukraińskich kołchozach ludzie: specjalistą 
hodowli pomidorów, Paweł Derkacz z kołchozu im. Wasiliewa, 


kołęhoźnice Barbara Karpienko 


i Anna Biednienko, czy wresz- 


cie bohater pracy socjalistycznej z kołchozu im. Stalina, 60-le- 


tni Wasyl Litwinienko. 


„Pracuję tutaj dla siebie, czuję się dobrze i młodo, bo lata 
liczę dopiero od Rewolucji, kiedy zaczęło się moje prawdziwe 
życie* — powiedział mi Litwinienko. 

To wszystko. co widziałem, napawa mnie przekonaniem, że 
w sojuszu i przyjaźni z narodem takim, jak naród radziecki, 


Polska budować może spokojnie swoją przyszłość. 


Postanowi- 


łem wszystkim opowiadać o radzieckiej wsi, bo z niej napraw- 


dę trzeba brać przykład. 
i 
zachy 


Druga i trzecia runda 
drużynowych mistrzostw Polski 


Drugi dzień mistrzostw sza- 
chowych był pierwszą napraw- 
de ciężką próba zawodników. 
Rozegrano drugą i trzecią run- 
dę.Wynixi drugiej rundy są na 
stępujące: 

„Ogniwo—Polonia* Bytom 
prowadzi po ożywionej walce 
814 :115, przy jednej partii 
odłcżonej z Inowrocławskim 
Klubem Szachowym. W umiar- 
kowanym stosunku 3:2 prowa- 
dzi AZS Gliwice ze „Spójnią* 
Bydgoszcz. Jedną partię odło- 
żono z przewagą dla AZS, Przy 
niesie ona mu zapewne esta- 
tecznie zasłużone, chociaż nie 
wysokie zwycięstwo. Najwięk- 
szą niespodziankę, świadczącą 
o bardzo wyrównanym pozio- 
mie walczących drużyn spra- 
wiła legnicka „Spójnia“, która 
w pieknym meczu pokonała w 
stosunku 4:2 bohatera wczoraj- 
szej rundy ZS „Kolejarza“ z 
Wrocławia. W najważniej- 
szym spotkaniu tej rundy „Og- 
niwo—Cracovia* Kraków pro- 
wadzi pewnie 3:1 przy dwu 
odłożonych partiach z łódzkim 
AZS i wynik meczu jest zdaje 
się przesądzony. Krakowianie 
zagrali bardzo dobrze, a ło- 
dzianie popełnili na dalszych 
szachownicach kilka poważnych 
biędów. „Ognisko“ Łódź pro- 
wadzi 3:1 z gdańskim TPPR i 
wygra spotkanie dość wysoko. 
Trudno natomiast powiedzieć 
coś o meczu SMK Szczecin Z 
OKZZ Rzeszów, gdyż trzy par- 
tie przerwano w niewyjaśnio- 
nych na ogół pozycjach, mimo 
że rzeszowiacy prowadzą 
ZY +15; 


Rozegrana po południu III 
runda dała następujące wyni- 


ki: 
ORZZ Rzeszów — TPPR 
Gdańsk 414 : 41, Gdańszcza- 


nie zdobyli wreszcie pierwsze 
punkty. „Ognisko* Łódź 
„Spójnia“ Legnica 414 : 114. 
Dobry mecz „Ogniska“ górują- 
cego wyraźnie, zwłaszcza na 
dalszych szachownicach. Spot- 
kanie interesujące na zupełnie 
dobrym poziomie. 

„Ogniwo—Cracovia" Kraków 
MKS Szczecin 4:2. Krakowia- 
cy wygrali przekonywająco i 
zasłużenie. MKS stawiał sil- 
niejszy opór jedynie na pierw- 
szych szachownicach. 

ZS „Kolejarz“ Wrocław — 
AZS Gliwice 315 :214. Twar- 
dy mecz równorzędnych dru- 
żyn, prowadzony ( z wyjąt- 
kiem pierwszych  szachownic, 
które bardzo szybko zgodziły 
się na remis) ambitnie i z sil- 
ną wolą zwycięstwa. 

„Ogmiwo—Polonia* Bytom 
— AZS Łódź 4:2. Bardzo war- 
tościowe zwycięstwo „Polonii“ 
nad silnym przeciwnikiem. Gra 
cze łódzcy tym razem zawiedli 
na całej linii z wyjątkiem dwu 
pierwszych szachownic. 

„Spójnia“ Bydgoszcz — Ino- 
wrocławski Klub Szachistów 
2:4, 

Po trzech rundach prowadzi 
„Ognisko“ Łódź — 12 punktów, 


przed ZS „Kolejarzem“ Wro- 
cław 1114 punktów i „Ogni- 
wem - Cracovia* Kraków — 
1014 punktów. a 
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Od „Fedry” 


do „Nocy poślubnej“ 


Państwowy Teatr Polski w 
Poznaniu pod dyr. Wilama Ho- 
rzycy wystawia klasyczną 
„Fedrę*: przedstawienie za- 
równo dobre jak złe. Dlacze- 
gc? Przede wszystkim sam 
wybór sztuki. Czy był uzasad- 
niony potrzebami współczesne- 
go polskiego teatru? 


Szekspirowskiemu teatrowi 
masowemu i  „barbarzyńskie- 
mu“  przeciwstawiła feudalna 
Francja wykwintny,  arysto- 
kratyczny teatr Racine'a i Cor 
neille'a. Szekspir był jednym z 
wyrazów bujnego życia ideo- 
wego narodu angielskiego, któ- 
re niebawem miało wyspę bry- 
tyjską doprowadzić do Wiel- 
kiej Rebelii. Pseudoklasyczny 
teatr XVI-wieczny  tragików 
francuskich był dowodem 
skostnienia warstwy szlachec- 
kiej, zamknięcia się jej proble- 
riatyki w kręgu intryg dwor- 
skich, i tragedii i rozterek psy 
chologicznych. Toteż o ile te- 
matyka szekspirowska i treść 


dramatów Szekspira po daw- 
nemu działać może dynaniicz- 
nie na widza — o tyle wielka 
formalnie sztuka Rasyna i Kor 
nela sprawia na nim najczę- 
ściej wrażenie czcigodnego, a- 
le nie bardzo potrzebnie odku- 
rzanego zabytku, jest spotka- 
niem z epoką i światem, po- 
zbawionym treści żywych tra- 
dycji. 

„Fedra* dziś raczej drażni, 
niż porywa, raczej męczy, niż 
interesuje. Wielka gra namięt- 
ności maleje do rozmiarów pu- 
stych igraszek intelektu, wy- 
powiadanych wspaniałym, ale 
jakże czczym wierszem. 


Lecz dyr. Horzyca może po- 
wiedzieć, iż „Fedrę* wystawił 
dla Ireny Eichlerówny, która 
w roli królowej konwencjonal- 
nych, pseudoantycznych Aten 
daje niezwykły popis gry ak- 
torskiej. Rola naszej znakomi- 
tej tragiczki w „Fedrze“ jest 
jednak ptzykładem schodzenia 
na manowce niebezpiecznego 


TRYBUNA LUDD 


Komunistyczna Partia Indii 


prowadzi lud do walki o wolność) do słuszności 


(ARTYKUŁ NAPISANY SPECJALNIE DLA „TRYBUNY LUDU*) 


Większość przywódców in 
dyjskich związków zawodo- 
wych, zrzeszonych w AITUC 
(Ogólno - Indyjski Kongres 
ZZ) — przebywa dziś w wię 


zieniu, albo ukrywa się 
przed policją Nehru. 
Ale mimo  antyrobotni- 


czych ustaw, mimo repre- 
sji rządu i szalejącego terro 
ru, klasa robotnicza Indii 
pod przewodnictwem ATTUC 
i Partii Komunistycznej 
prowadzi coraz bardziej za- 
ciętą walkę o polepszenie 
warunków życia, o demokra 
tyczne prawa i swobody ca- 
łego uciskanego ludu. W og 
strajków 
gospodar- 


niu niezliczonych 
politycznych i 
czych robotnicy Indii wyka- 
zują, że wykuwając jedność 
działania stają się przodu- 
jącą i twórczą siłą demokra 
tycznego frontu ludu pra- 
cującego. 


Pod sztandarami rewolucji 

W walce przeciwko reżi- 
mowi Nehru i jego anglo- 
amerykańskim protektorom 
robotniczy w Indiach 
wypisał na swych sztanda- 
rach hasła rewolucyjne, do- 
magając się likwidacji hin- 
duskich i obeych monopoli, 
upaństwowienia podstawo- 
wych gałęzi przemysłu i od- 
dania ich pod kontrolę ro- 
botników, oraz płac, pozwa- 
lających utrzymać się przy 
życiu. AITUC j Partia Ko- 
munistyczna 


ruch 


walczą nieus- 
tannie o prawdziwą niepod- 
ległość państwową, o ustrój 
demokratyczny. 


Do walki tej przyłączają 


się również rzesze studen- 


tów hinduskich, występują- | dentów, 


„Fedra“ 


formalizmu aktorskiego. Ma- 
niera, w jakiej Eichlerówna 
utrzymuje swą grę, mistrzow- 
skie, lecz niezmiernie sztuczne 
władanie głosem i intonacją 
sprawiają, że „Fedra“ Fichle- 
równy ustawicznie zdumiewa, 
chwilami zaskakuje i często 
pobudza do sprzeciwu. Żywio- 
łowy talent Eichlerówny 
sprawia, że mimo mylnej kon- 
cepcji i wprost niedopuszczal- 
nych trików (scena ostatnia!) 
gra jej pozostawia silne wra- 
żenie i jest — być może 
nawet przeżyciem teatralnym. 
Lecz są to przeżycia sprzeczne 
z istotą naszych dążeń do rea- 
lizmu gry aktorskiej i reali- 


zmu przeżycia. 


Całe zresztą przedstawienie 
utrzymał Horzyca w kształtach 
sztywnego, etykietalnego szy- 
chu dworskiego, w pozach hiera 
tycznych i stylizowanych. Do- 
pomogła mu do konsekwentne- 
go przeprowadzenia tej kon- 
cepcji piękna formalnie deko- 
racja Jana Kosińskiego. Wy- 
trzymali w manierze i poprzez 
stylizację umieli pokazać ży- 
wego człowieka: Jerzy Pie- 
traszkiewicz i Bronisława Frej- 
tażanka. Z Tezeusza, brodate- 
go męża „Fedry“, robił Wich- 


B. M. Jambhekar 


cych przeciwko 
niu wolności obywatelskich 

kolonialnemu 
nauczania, któ- 


ogranicze- 


i przeciwko 
systemowi 
ry czyni wyższe wykształce- 
nie monopolem garści wy- 
branych. 


W ciągu drugiego półro- 
cza 1948 ponad milion stu- 
dentów wzięło udział w straj 
kach. i 


Nieugięta walka KP Indii 

Przywódcą i organizato- 
rem wielkiego ruchu mas lu 
dowych jest Komunistyczna 
Partia Indii. Ponad 25 ty- 
sięcy jej bojowników prze- 
bywa dziś w więzieniach, 
gdzie osadzono ich bez sądu. 
Zamknięto niemal wszystkie 
dzienniki i tygodniki partii. 
Miejsce ich zajęły pisma 
nielegalne, wychodzące w 
wielu częściach kraju. Par- 
tia została zdelegalizowana 
w Bengalu, Hajderabadzie i 
Malabarze. W pozostałych 
częściach Indii usiłuje się 
sparaliżować jej działalność 
przez wydawanie nakazów 
aresztowania członków 
władz centralnych i człon: 
ków komitetów prowincjo- 
nalnych. Policji Nehru nie 
udało się jednak dotąd prze 
prowadzić tych aresztowań. 


Rosną szeregi i siła Partii 


Pomimo represji Partia 
wyrosła z 10 tysięcy człon- 
ków w r. 1942 na silną 
awangardę klasy robotni- 
czej. Liczy obecnie ponad 
100 tys. członków. Miliony, 
robotników, chłopów, stu- 


intelektualistów 
skupiają się dziś wokół jej 
sztandarów. Pod kierowni- 
ctwem swego sekretarza ge- 
neralnego, tow. B.T. Ranadi 
ve, Komunistyczna Partia 
Indii stała się twórczą i prze 
wodnią siłą antyimperialis- 
tycznego, demokratycznego 
frontu uciskanych mas ludo- 
wych Indii. 

W okresie, w którym ruch 
rewolucyjny ogarnął całą po 
łudniowo-wschodnią Azję, 
szczególnie wobec faktu po- 
wstania Chińskiej Republiki 
Ludowej,  anglo-amerykań- 
scy imperialiści zdwajają wy 
siłki, aby utrzymać w orbi- 
cie swych wpływów Indie, 
Pakistan i Cejlon. Dlatego 
walka Komunistycznej Par- 
tii Indii o wciągnięcie całe- 
go ludu pracującego do wal- 
ki w ramach frontu demo- 
kratycznego, o niepodległość 
i demokrację ludową — nie 
będzie łatwa. 

Jednakże osiągnięcia 
dwóch pierwszych lat walki 
w nowym politycznym ukła- 
dzie, rewolucyjne przeobra- 
żenia, jakie dokonały się w 
masach ludowych i wzrost 
sił Światowego frontu anty- 
imperialistycznego, któremu 
przewodzi zwycięski Związek 
Radziecki — są gwarancją 
ostatecznego zwycięstwa. 

Terror, stosowany przez 
burżuazyjno - nacjonalis- 
tyczny rząd Nehru i Patela 
jest oznaką coraz większej 
jego słabości. Terror ten nie 
potrafi jednak złamać rosną 
cej siły mas ludowych, któ- 
rym przewodzi klasa robot- 
nicza i Komunistyczna Par- 


triotów i 


rewolucyjnych pa- | tia Indii. 


w Państwowvm Teatrze Polskim w Poznani 


Scena z aktu pierwszego 


1I, 


niarz po trosze Heroda z szop- 
ki. 


= 


* 


Można, jak widzimy, o „F'e- 
drze* Horzycy i Eichlerówny 
napisać wiele złego — ale to 
jest jednak teatr poważny, 
teatr, z którym trzeba się cza- 
sem kłócić, ale nie można mu 
odmówić artystycznego wysił- 
ku i artystycznego poziomu. 
To natomiast, co poznaniacy 
widzieli jednocześnie w Tea- 
trze Studio TPŹ przechodzi 
wszelkie wyobrażenia i zmusza 
do bardzo ostrego postawienia 
sprawy. 


Pokazano bowiem w tym 
teatrze — obok jednoaktówki 
„Kryminalista* Uptona Sin- 
claira, której pozytywny „wy- 
dźwięk* miał okupić resztę wie 
czoru — utwór o ponętnym ty- 
tule „Podróż poślubna“ i to 
jak pokazano! 


Autor tej „Nocy poślubnej”, 
Maurycy Hennequin, był pa- 
ryskim dostawcą pikantnych ko 
medii bulwarowych, obyczajo- 
wo i społecznie do szpiku kości 
mieszczańskich, ale bądź co 
bądź zręcznie skrojonych i na 
pewnym poziomie dowcipu. W 
Poznaniu sztukę Hennequin'a 
niemiłosiernie spreparowano na 


bezsensowną, wulgarną „kome- 
dię muzyczną”, niedołężną, nie 
poradną, bez ładu i składu. 
Ulotnił się wszelki humor, lecz 
pozostała płaska bzdura, obrzy 
dliwie drobnomieszczańska, peł- 
niąca rolę, niewątpliwie, kul- 
turalnie szkodliwą. 

Dodajmy do tego zawstydza- 
jąco (i oburzająco) niski po- 
ziom wykonania aktorskiego — 
jakiego powstydziłaby się świe- 
tlica w najbardziej zapadłej 
dziurze — a będziemy mieli za- 
straszający (i zdumiewający) 
obraz dołka kulturalnego, w 
który wpadają bywalcy Stu- 
dio, nie zorientowani jak bar- 
dzo ten teatr deprawuje ich 
smak artystyczny, lub uczy 
smakowania w najgorszej szmi 
rze. 

Jak mi się zdaje, ów Teatr 
Studio nie podlega kontroli 
ze strony Ministerstwa Kultu- 
ry i Sztuki. Tym gorzej. Co 
może być wart nasz przełom 
repertuarowy i walka o uspo- 
łecznienie i podniesienie arty- 
styczne repertuaru teatrów pań 
stwowych, jeśli w innych tea- 
trach plenią się tego rodzaju 
widowiska jak „Podróż poślub- 
na*? Trzeba takiej nieodpowie 
dzialnej robocie „artystycznej“ 
położyć rychły koniec. 

JASZCZ 


Nawiasem MÓWIĄC: 


W stręt 


i sprawiedliwości 


Z początkiem ub. roku pra- 
sę światową obiegły depesze 
o zżatargu wynikłym między 
jedną z republik Ameryki Ła 
cińskiej, Guatemalą a Wielką 
Brytanią. Chodziło o tak zwa 
ny „Brytyjski Honduras“, ko 
lonię brytyjską, którą Gwate- 
mala nie bez słuszności uwa- 
ża za część swego terytorium, 
zaanektowaną przez Wielką 
Brytanię. Zdenerwowany pre- 
tensjami Gwatemali, pan Be- 
vin wysłał do stolicy „Brytyj- 
skiego Hondurasu“, Belize, 
dwa krążowniki z artylerią i 
wojskiem w celu „zabezpiecze- 
nia Brytyjskiego Hondurasu 


przed ewentualną inwazją 
Gwatemali" — jak brzmiała 
urzędowe oświadczenie w Lon 
dynie. 


Inwazja wprawdzie nie na- 
stąpiła, ale zatarg wcale nie 
został zakończony. Gwatema- 
la zaproponowała, aby spór 
oddać do*rozstrzygnięcia.. Sta 
mom Zjednoczonym. Rząd bry- 
tyjski widocznie mie bardzo 
jednak dowierzał bezstronnoś- 
ci swego amerykańskiego 
sprzymierzeńca i odrzucił tę 
propozycję, natomiast zapro- 
ponował oddanie sporu pod 
rozpatrzenie Trybunału Mię- 
dzynarodowego. 

Propozycję tę Gwatemala 
przyjęła, zastrzegając jednak, 
że domaga się, aby strony po 
dały się orzeczeniu Trybunału 
Międzynarodowego na zasa- 
dzie „słuszności i sprawiedli- 
wości“. W odpowiedzi rząd 
brytyjski oświadczył, że me 
może zgodzić się na „zasadę 
słuszności 1 sprawiedliwości”, 
albowiem Trybunał „mógłby 
obalić prawa stron wskutek 
pośpiechu lub ze względów po 
litycznych.* Jednocześnie rząd 
brytyjski założył protest prze 
ciwko nauczaniu w szkołach 
gwatemalskich, iż Brytyjski 
Honduras jest częścią Gwate- 
mali i przeciwko drukowaniu 
map gwatemalskich z tery- 
torium Brytyjskiego Hondura- 
su w granicach Gwatemali. 

Niedawno poseł Gwatemali 
w Londynie, generał Miguel 
Ydigoras Fuentes oskarżył 
rząd brytyjski o to, że celowo 
przewleka rozstrzygnięcie spo 
ru, przy czym podkreślił, iż 
ludność Brytyjskiego Hondu- 
rasu która ośmiela się wyra- 
żać swe sympatie dla Gwate- 
mali jest prześladowana. 

Generał Miguel  Ydigoras 
Fuentes widocznie mie może 
zrozumieć takiej prostej rze- 
czy, że rząd brytyjski nie uz- 
naje rozstrzygnięć na zasa- 
dzie „słuszności t sprawiedli- 
wości.“ A zresztą, rząd bry- 
tyjski jest tak zajęty próbami 
skierowania do Trybunału 
Międzynarodowego wewnętrz- 
nych spraw... Bułgarii, Ru- 
munii i Węgier, że nie ma cza 
su na takie rzeczy, jak załat- 
wianie przed tym trybunałem 
swoich własnych sporów z in- 
nym państwem, 

' WIJ 


Kronika 


wydawnicza 


MATERIAŁY 
DO STUDIOWANIA 
HISTORII WKP (b) 


Jako materiał do studiowa- 
nia pierwszego rozdziału Krót 
kiego kursu historii WKP(b), 
wydała „Książka i Wiedza‘ 
dwie prace W. I. Lenina. Pierw 
sza z nich to wyjątek z książ- 
ki „Kto to są „przyjaciele lu- 
du“ i jak oni walczą przeciwko 
gocjaldemokratom*, napisanej 
w roku 1894; druga praca to 
„Protest socjaldemokratów ro- 
syjskich*, zredagowany przez 
Lenina w roku 1894. 


KALININ O AGITACJI 
POLITYCZNEJ 


W serii „Z doświadczeń pro- 
pagandy i agitacji ZSRR“ uka 
zał się nakładem Wyd. „Prasa 
Wojskowa“ zbiór prae M. I. 
Kalinina „O agitacji politycz- 
nej“, gdzie obok uwag ogól- 
nych o agitacji i propagandzie, 
znajdzie czytelnik świetne ga- 
wędy Kalinina dlą agitatorów 
na froncie w okresie ostatniej 
wojny. 

O MICZURINIE I ŁYSENCE 

„Książka i Wiedza“ wydała 
popularną broszurę A. N. Mo- 
łodczywa w przekładzie Stefa- 
na Ehrlicha o twórcy nowej 
teorii w biologii I. Miczurinie 
oraz o wybitnym nowatorze T. 
Łysence. 


„Z RÓŻNYCH SFER“ 
ELIZY ORZESZKOWEJ 


W realizowanej energicznie 
przez „Książkę i Wiedzę“ zbio- 
rowej edycji Pism Elizy Orze- 
szkowej, ukazał się ostatnio 
trzeci tom zbioru opowiadań 
i fragmentów pt. „Z różnych 
sfer“ (str. 524). 

BOSTON 

Nakładem „Książki i Wie- 
dzy“ ukazała się głośna po- 
wieść Upton Sinclaira „Bo- 
ston“ (przekład Antoniby 50- 
koliez, str. 740, zł 620). Jest 
to powieść oparta na dziejach 
potwornej zbrodni, dokonanej 
przez faszystów amerykań- 
skich na 2 Włochach, Sacco i 
Vanecettim, skazanych niewin- 
nie przez sąd na karę śmierci 
i straconych w 1927 r., mimo 
protestu ludzi pracy całego 
świata. 


Franciszek Apryas—Budow 
tret olejny Józefa Marcaka, 


czego 


Nr 304 


Z wystawy górników - plastyków 
An. 


miczy Polski Ludowej. Por: 
28-letniego technika górnis 
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SZYTELNICY PISZA 
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Alarmujący list z Bielska 


Alarmujący list otrzymaliś-| 1 do kogo należy krajkę wysy« 
my od naszego korespondenta | łać. 


z Bielska tow, Jerzego Paw- 
lika. 

Pisze on: 

„W oddziale „G“ (dawna fabry- 
ka Bistera w Bielsku) należącym 
do Zjednoczonych zakładów Prze 
mysłu Kapeluszniczego w Łodzi 
przystąpiono jeszcze w r. 1946 na 
polecenie Dyrekcji do produkcji 
taśmy spodniowej tzw. krajki kra 
wieckiej. Zakład nasz jest jedy- 
nym w kraju przedsiębiorstwem 
państwowym, produkującym tego 
rodzaju towar. 

Krajka krawiecka jest, Jak wia 
domo, towarem bardzo poszukiwa 
nym. Prócn naszego zakładu pro- 
dukują ją jedynie prywatne wy- 
twórnie w Łodzi i Częstochowie, 
nie mogą jednak zaspokoić zapo- 
trzehowania. 

Po tym wyjaśnieniu „sytuacji 
ogólnej* śpieszę zawladomić, że 
z zakładu naszego nikt dotych- 
czas nie podjął gotowej produk- 
cji krajki, Od roku 1946 do dnia 
dzisiejszego cała produkcja 
999.527 m Krajki, wartości 9 mlin. 
324.003 zł spoczywa w naszym ma 
gazynie fabrycznym. 

Od dwóch lat oddział „G“ czy- 
ni bezustannie starania, aby vu- 
płynnić swoje zapasy. Mimo to 
do dnia dzisiejszego nie można 
uzyskać konkretnych zleceń, gdzie 


Istnieje w tej sprawie już cale 
wielotomowe archiwum pism wy- 
słanych nie tylko du dyrekcji w 
Łodzi, ale również do związków 
zawodowych, Poruszaliśmy tę 
sprawę na różnych odprawach 
technicznych 1 konferencjach = 
ciągle bez rezultatów. 


Obecnie kończy się termin u- 
bezpieczenia przeciwpożarowego 
magazynu, w którym przechowu- 
jemy krajkę 1 sprawa staje się 
dosłownie „,pałąca'*, 

Do kogo mamy się zwrócić? 


: Dziwimy się, że Komitet 
Miejski PZPR w Bielsku nia 
umiał pomóc oddziałowi „G“ 
w upłynnieniu remanentów — 
skoro dyrekcja, dysponująca 
produkcją fabryki tak upor- 
czywie zapomina o tysiącach 
metrów niszczejącej krajki. 
Apclujemy zatem do Dyrek- 
cji Zjednoczonych Zakładów 
Przemysłu Kapeluszniczego 
ażeby zechciała wreszcie (po 
dwóch latach!) sprawą tą za- 
jąć się. Zlikwiduje w ten spo- 
sób kompromitujące śŚwiadec- 
two własnej nieudolności. 
Sądzimy, że opublikowanie 
tego listu otworzy wreszcie 
drzwi magazynów i krajka 
znajdzie się w sklepach. 


Komitet Miejski PZPR w Milanówku 
wysuwa słuszne żądanie 


Do redakcji naszej wpłynał | możliwił wyładunek na 


list od Komitetu Miejskiego 
w Milanówku. Towarzysze z 
Milanówka piszą: 

„Powszechna Spółdzielnia Spo- 
żywców w Milanówku prowadzi 
skład opałowy, do którego przy- 
chodzi ostatnio po sledem wago- 
nów węgla dziennie, Wagony te 
przychodzą do Grodziska Mazo- 
wieckiego, stacji odległej o 4 km 
od Milanówka, skąd są odstawia- 
ne na ,„żeberko wyładunkowe w 
Milanówku. 

„Ne „żeberku wyładunkowym' 
mieści się tylko pięć wagonów, 
reszta zostaje na stacji w Grodzi- 
sku i spółdzielnia zmuszona jest 
transportować wegiel, bądź pła- 
cié osiowe, co znacznie podwyż- 
sza koszty transportu. 

Transportowe „wąskie gardło" 
utrudnia również poważnie pracę 
fabryki jedwabiu naturalnego 
(sławne milanowskie jedwabie!). 

Często się zdarza, że do kliku 
przedsiębiorstw przychodzą trans- 
porty jednego Anla a wtedy pła- 
cl się osiowe, gdyż nie ma gdzie 
wstawić do rozładowania kllkuna 
stu wagonów. Nie ma też odpo- 
wiedniego transportu, który hy u- 


i 


dwóch 
stacjach jednocześnie. 
Przewidujemy, że sytuacja za0- 
strzy się jeszcze bardziej w roku 
1950, ponieważ ZOR rozpocznie w 
Milanówku budowę, a jednocześ- 
nie będzie rozbudowywać się fa- 
bryka jedwabiu. Można już dziś 
obliczyć że do Milanówka będzie 


przychodzić najmniej dziesięć 
wagonów dziennie. 
Wiemy, że istnieją możliwości 


przedłużenia millanowsklego roz- 
gałęzienia linii kolejowej. Zwra- 
caliśmy się też z odpowiednią 
prośbą do Dyrekcji PKP — wska- 
zując na to, że przedłużenie bocz- 
nicy kolejowej jest nieodzowna 
dla gospodarki naszego miasta. 
Jak dotąd jednak -— bezskutecz- 
nie. 

Ponawiamy więc naszą prośbę 
za pośrednictwem reńfakcji „Try* 
buny Ludu“, 

Wydaje nam się, że postu- 
lat Komitetu Miejskiego PZPR 
w Milanówku wart jest popar= 
cia. Spodziewamy się, że Dy- 
rekcja PKP zawiadomi nas 
niedługo, że bocznica kolejowa 
w Milanówku zostanie prze- 
dłużona. 


Rumuńska kronika kulturalna 


WYSTAWA „ZSRR 
NA CZELE WALKI 
O POKÓJ“ W BUKARESZCIE 


W Bukareszcie wielkim po- 
wodzeniem cieszy się wysta- 
wa „ZSRR na czele walki o po 
kój“, zorganizowana przez To 
warzystwo Przyjaźni Rumuń- 
sko-Radzieckiej. Wystawa ilu- 
struje wkład Związku Radziec 
kiego w dzieło obrony pokoju 
światowego. 


KONFERENCJA 
KOMPOZYTORÓW 
W drugiej połowie paździer 
nika br. odbył się w Bukaresz 
cie ogólnopaństwowy zjazd ru 
muńskich kompozytorów mu- 
zycznych. Konferencja omówi- 
ła problemy twórczości mu- 
zycznej w nowej rzeczywistoś- 
ci, rolę muzyki i jej udział w 
budownictwie kultury socjali- 
stycznej oraz sprawy organiza 
cyjne. 
DOM „SCANTET* 


Klasa robotnicza Rumunii 
żyje obecnie pod znakiem kam 


„Scantei* prasowego organu 
Rumuńskiej Partii Robotni- 
czej. Akcję zbiórki rozpoczęto 
wielkim zebraniem w teatrze 
„Giulesti“ w Bukareszcie, na 
którym przemawiał  ministef 
budownictwa Salajan. Wi 
wszystkich zakładach przemy” 
słowych w Rumunii, w ciągt 
października odbyły się zebra 
nia, na których robotnicy de 
klarowali przyśpieszenie zbió! 
ki na dom „Ścantei*, jako oś: 
rodka. robotniczej prasy, kul: 
tury, sztuki i partyjnego wy“ 
chowania. 


WYSTAWA GAZETEK 
ŚCIENNYCH 


Dnia 25 października otwa” 


to w Bukareszcie wystawę %3 
zetek ściennych. Jest to pierw 


sza tego rodzaju wystawa 
Rumunii. 
Prasa rumuńska pisze, ŻŹ 


wystawa dała dużo pożytec?” 
nego i ciekawego materiału, 4 


zakresu organizacji, techm 


redakcyjnej i upowszechnianiż d 
|panii na rzecz budowy domu |gazetek ściennych. 


